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II dzień procesu w Chabarowsku 


Zbrodniarze japońscy ć 


przyznają się do nieludzkich przestępstw 


MOSKWA (PAP) W trzecim dniu 
procesu przeciwko japońskim zbrod- 
niarzom wojennym, toczącego się 
przed trybunałem wojskowym w 
Chabarowsku. tj. w dniu 27 arudnia 
br., trybunał kontynuował przesłu= 
ch: wanie oskarżonych, 

Oskarżony Kadzicuka Riudzi, były 
na.-.elnik sztabu sanitarnego armii 
kwantłuńskiej, generał „służby le- 
karskiej*, doktór medycyny. specja- 
lista = bakteriolog — kierował bez- 
pośrednio pracą „naukowo - badaw*= 
czą” formacji nr 731, polegającą na 
przygołowywaniu i wypróbowywa- 
niu działania broni bakteriologicz= 
mej na żywych ludziach. 

Oskarżony zeznaje, źe formacja nr 
431 utworzona została na mocy taj- 
nego rozkazu cesarza japońskiego 
Hirohity. W okresie tym oskarżony 
Kadzicuka był naczelnikiem wydzia 
łu zarządu / wajskowo - sanitarnego 
w japońskim Ministerstwie Wojny 
i był doskonale poinformowany 5 
planowanej działalności tej forma- 
cji. 

Oskarżony przyznaje, iż zajmował 
ġie kompłetowaniem kadr specjali- | 7 
dla formacji 
mr 731 i przyczynił się do nominacji 
na stanowisko szefa tej formacji ge 
nerała Isij Siro, ź którym pozosta- 
wał od dawna w ścisłej łączności w 
związku ze: wspólnie prowadzonymi 
badaniami w dziedzinie bakteriolo- 
gii. 

Na zapyfanie prokuratora oskarżo 
ny Kadzicuka wyjaśnia, że zbrodni- 
cze poglądy Isili Siro. própagujace 
wojnę  bakteriologiczną, podzielsli 
tak wybitni wojskowi japońscy, jak 
gen. Nogata szef administracji 
japońskiego Ministerstwa Wojny. 
pik Sudzuki — naczelnik pierwsze- 
go wydziału zarządu strategicznego 
przy sztabie generalnym Oraz mai. 

„Idee“ Isii Siro, związane Z przy- 
zotowywaniem wojny bakteriologicz 
nej — popierał również b. japoński 
minister wojny — gen. Araki, 

Na zapytanie prokuratora Oskar- 
żony KRadzicuka wyjaśnia, że for- 
macja nr 731 powstała z końcem 
1935 lub z początkiem 1936 roku na 
mocy tajnego rozkazu cesarza Japó 
nii, a następnie uległa rozszerzeńiu 


1 reorganizacji na mocy tajnego rozi 


kazu b. ministra sd — Todżio. 

Wszystkie oddziały filialne forma 
cji nr 731 ulokowane zostaly bezpo- 
średnio przy granicy ze Zwi imi 
Radzieckim — jak wyjaśnia Kajzi= | 
cuka — na wypadelk wojny z ZSRR. 

Oskarżony MKadzicuka przyznaje 
się do tego, że opracował szczegóło- 
wo-sposoby prowadzenia wojny ba- 
kteriologicznej, polegajace na rozpy 
lańiu z samoloiów bakterii i pcheł 
zarażonych džuma, na zrzucaniu 
bomb bakteriologicznych, wreszci 
na aktach dywersji lądowej. Isiq 


Si- 
ro. ówczesny szef formacji nr 731— 
opowiadał oskarżonemu o żarażaniu 
przy pomocy śmiercionośnych bak- 


terii owoców, jarzyn, ryb i mięsa — 
które to „artykuły żywnościowe 
przeznaczone były dla eksperymen- 
towania na żywych ludziach. Ekspe- 
rymenty te dały wynik” „dodatni: — 
to znaczy, że po spożycin zarażo- 
nych produktów ludzie ginęli. 

Oskarżony Kadzicuka opowiada 
dalej o zastosowaniu broni bakte- 
riologicznej przez formację nr 731 
na terytorium Chin. Na zapytanie 
prokurafora Kadzicuka wyjaśnia, 
że z formacji lIsii Siro wyjeżdżali 
na teren, leżący ma południe od 
Szanghaju współpracowni cy . jego, 
którzy rozpylali zadżumione pchły z 
samolotów. Eksperyment ten dał wy 
niki „pozytywne“. 

Prokurator: Czy pan jest z zawo- 
du lekarzem ? 

Oskarżony KadzicnkaA: Tak jest. 

Prokurator: To znaczy, że pan, le- 


'karz. przedstawiciel zawodu huma= 


nitarnego, uważał zastosowanie dzie 
siątków milionów zadżumionych 
pe przeciwko chińskiej ludności 
cywilnej jedynie za eksperyment? 
Oskarżony Kadzieuka: Tak. Oczy 
wiście był to ekspery ment — ale był 
to akt nieludzki i zbrodniczy. 


Nieludzkie 
eksperymenty 
„humaniiarnych” 
lekarzy 


W. dalszym ciągu oskarżony K Radzi 
cuka zeznaje, że jako szef sztabu sa 
nitarnego armij kwantuńskiej kie- 
rował on bezpośrednio pracą „nau- 
kowo - badawczą” formacji nr 731, 
w dziedzinie hodowli i stosowania 


śmiercionośnych bakterii oraz w 
dziedzinie tzw. sztucznego odmraża- 
nie, Kadzicuka przyznaje, że z jego 


wiedzą i za jego aprobatą formacja 
nr 731 przeprowadzała „doświańdcze- 
nia* na żywych ludziach, w dziedzi 
nie edmrażania, 

Z kolei zeżnaje oskarżony Sato 
Siundzi, doktór medycyny, generał 
„Służby lekarskiej* Sato Siandzi 
był od 1941 do 1944 roku naczelni- 
kiem oddziałów „Nami“ (Kanton) 
oraz „Bi“ (Nankin), a następnie — 
jako szef służby sanitarnej piątej er 
miñ wchodzącej w skład zzmii 
kwantuńskiej, kierowal działalnoś 
cią jednej z filii formacji nr 781. 


500.osobowy 
„persone!” filii 
trucicielskich 


W zeznaniach swych Sato Siundzi 
przyznaje się do tego, że był jed- 
nym z bezpośrednich organizatorów 
przygotowań do wojny bakteriologi 
cznej. Organizatorem i pierwszym 
naczelnikiem oddziału w Nankinie 
był osławiony „ideolog* wojny ba- 
kteriologiczne; — Tsi. Siro. który 
następnie został szefem formacji hr. 


1 


Oddział w Nankinie miał 12 filii i 
dysponował personelem w liczbie 
500 osób, wśród których było wielu 
specialisiów - bakieriologów. Od- 
dział ten nosił niewinną nazwę, 
wskazującą na to. iż zadanie jego o 
granicza się rzekomo do zaopatrywa 
nia armi w wodę i funkcji profila 
ktyczno - zdrowotnych. W rzeczywi 
stości jednak zadaniem jego była 
prodnkcja broni bakteriologicznej. 
Oddział nankiński produkował 10 
kg, śmiercionośnych bakterii na do- 
bę. Specjalńe inkubatory przezna- 
czone były dla. masowej hodowii i 
rozmnażania pcheł, które następnie 
zarażano dżumą. 

Oddział „Ei“ miał 100 specjalnych 
inkubatorów. Stanowił on bazę. dla 
ekspedycji formacji nr 7381, stosuja- | 
cej broń baktóriologiczną nie tylka 
przeciwko wojskom chińskim. lecz 
również przeciwko chińskiej ludno- 
ści cywilnej. 

W dalszym ciągu swych zeznań 0- 
skarzomy Sato Siundzi opowiada 0 
operaciach bakteriologicznych, prze 
prowadzonych przez formację nr 
781 przy współudziale oddziału „Ei” 
w rejonie miasta Nimbo w roku 
1940 oraz w rejonie miasta Czande 
w roku 1941 i w innych miejscowo- 
| ściach chińskich. Przeważnie stas0- 
wano tam  rozpylanie z samolotów 
zarażonych dżumą pcheł. 


Bestialskie wyczyny 
oddziału „Ei” 


Sato Siundzi usiłuje wyprzeć się 
gdpowiedzialności za eksperymenty, 
doósonywane na żywych ludziach, 
wobec czego sąd odczytuje wyciąg 
zę stenogramu posiedzenia Między- 
narodowego Trybunału W ójskow e- 
go w Tokio z dnia 26 sierpnia 1946 
roku, który to. dokument został u- 
znany ża dowód w sprawie niniej- 
szej. Dokument ten stwierdza be- 
stialskie wyczyny oddziału, którym 
kierował oskarżony Sato Siundzi, 

Następnie zeznaje oskarżony Hi- 
razakura Dzensąku. 

Oskarżony ten od lipca 1942 roku 
aż do; chwili kapitulacji armii kwan 
tuńskie; był odpowiedzialnym współ 
pracownikiem formacji nr 100. For- 
macja ta — jak zeznaję Hirazaxura 
Dzeńsaku—żajmowała się przygoto- 
waniami dowojny bakteriologicznej, 
Siedzibą sztabu formacji było Mia- 
steczko Min=Cze-Tun, położone kil- 
ka kilometrów od miasta Czan - 
Czun. Formacja miała swe filie w 
Dairenie, Chailarze i innych miej- 
scowościach, a nadto swe jednostki 
przy każdej armii, Sam sztab for- 
macji liczył ponad 800 osób. 


Wąglik, dżuma 
i nosacizna — 
„pečino 
formacji 


Na zapytanie A A oskarżo 
ny Hirazakura Dzensaku wyjaśnia, 
że formacja nr 100 „specjalizowała 
się* w szczególności w wągliku 0- 
raz dżumie zwierzęcej. 

Hirazakura opowiada © ekspedy- 
cjach formacji nr 100 do graniczą- 
cych z ZSRR rejonów, w których 
brał ón osobisty udział. Wreszcie o- 
skarżony zeznaje szczegółowo na te 
mat eksperymentów, przeprowadza 
nych w formacji nr 100 nad żywy- 
mi ludźmi, które to exsperymenty 
wykonywał oskarżony Mitomo Ka- 
dzuo. 

Po przerwie południowej zezna- 
wał oskarżony Takachasj Takaacu. 


generał służby weterynaty jnej, któ- 
ry od 1941 roku aż do chwili kapitu 
lacji Japonii zajmował stanowisko 
szefa zarządu weterynaryjnego ar- 
mii kwantuńskiej. 

Takachasj Takaacu kierował bez- 
| pośrednio działalnością formacji ba 
| kterielogicznej nr 100 i był jednym 

z najbardziej czynnych nuczestn'ków 
przygotowań do wojny bakteriologi 
cznej. 

Oskarżony ten stale propagował 
brorr bakteriologiczną jako jeden z 


najbardziej skutecznych rodzajów 
broni. 
Oskarżony Takachasi zeznaje, że 


zadaniem formacji nr 100 była ma- 
sowa produkcja. bakterii dla celów 
wojny į dywersji bakteriologicznej. 

Na zapytanie prokuratora Taka- 
chasi wyjaśnia, że wojnę bakteriolo 
giczną przygotowywano przede wszy 


stkim przeciwko Związkowi Radzie 
ckiemu. 
Na zapytanie prokuratora, jakie 


bakterie były przedmiotem „specja- 
lizacji* formacji nr 100, — oskar- 
żony Takachasi odpowiada: bakte- 
rie nosacizny, wąglika i dżumy zwie 
rzęcej. 

W dalszym ciągu oskarżony Taka 
chasi opisuje działalność formacji 
nr 100. Zeznaje on, że formacja mia 
ła swe filie na terytorium Mandżu- 
rii — wzdłuż granicy ze Związkiem 
Radzieckim. 

Takachasi przyznaje. że sam wpły 
wał na zwiększenie produkcji bak- 
terii nosacizny_oraz innych. 

W dalszym ciągu Takachasi żezna 
je. że'na jego rozkaz i z wiedzą dru 
giego oddziału wywiadu sztabu ar- 
mii kwantuńskiej grupa współpraco 
wników formach nr 100 udała się w 
roku 1944 do prowincji północnego 
Hinganu. aby zbadać sytuację topo- 
graficzną rzek, źródeł wodnych. pa- 
stwisk i łąk oraz ustalić liczebność 
bydła w tej okolicy. Na czele tej gru 
py dywersyjno - wywiadowczej stał 
oskarżony Hirazakura Dzensaku. 


— 


Zadżumione bydło 
miało roznosić 


zarazę 

Na zapytanie prokuratora oskar- 
żony Takachasj; Talcaacu wyjaśnia, 
że powyższe dane miała gruba wy- 
wiadowcza zebrać w tym celu, aby 
na wypadek wojny Japonii ze Zwią 
zkiem Radzieckim formacja nr 100 
mogła zarazić chorobami zakaźnymi 
całe znajdujące się w prowincji Hin 
ganu północnego bydło i pognać je 
w stronę wojsk radzieckich. 

Oskarżony  Takachasi uznaje 
swą odpowiedzialność za ekspery- 
menty, Które przeprowadzała fors 
matja bakteriologiczna nr 100 nad 
żywymi ludźmi. 

Nastąwnie Trybunał przystapił do 
przesłuchiwania oskarżonego Mito- 
mo Kadzun. + 

Rozprawa trwa. 


Amerykański senator 
sowi USA, ażeby wobec 
ZSRR — uruchomić spec 
ministrówie USA mog 


ci doskonale przed atak em z powietrza. 


jalny 
liby spraw ować swe funkcj e — UBry- 


Whitley — zaproponował Kongre- 
pos'adania broni atomowej przez 
pociąg rządowy, w  atórvm 


Miałaby to być 


„ustawicznie wędrująca stolica Stanów Zjednoczonych“, 


Biały Dom 
Dyktatura dolara w 


na kółkach 
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Kanadzie powoduje 


katastrofalny wzrost bezrobocia 


OTTAWA (PAP). — Jak donosi pra 
sa kanadyjska, bezrobocie w Kana- 
dzie osiągnęło w końcu bieżącego ro- 
ku rajwyższy poziom od chwili za- 
kończenia wojny. 

Wefńłną oficjalnych danych, w gru- 
dniu 1949 r. było w Kanadzie 208 ty- 
sięcy zarejestrowanych b >eżrobot- 
nych, Jednakże v „ ZE- 
branych przez związki zawo do: Wwa, w 
rzeczywistości Kanada liczy około 
300 tysięcy bezrobotnych. 

Poza tym około 900 tysięcy robot- 
ników kanadyjskich zatrudnionych 
jest tylko częściowo. Stanowi to 18 
proc, całej ludności pracującej. 


Kanadyjskie związki zawodowe 
pizedłożyły rządowi program zorga- 
nizowania na wielką skalę robót pū- 
blicznych. Jednakże rząd kanadyjski 
prowadzi dyktowaną przez amerykań 
skie monopole kapitalistyczne polity. 
kę, zmierzająca do jak najdalej ida- 
cego ograniczenia przemysłu kanadyj 
skiego,  Monopolom amerykańskim 
chodzi o zdławienie konkurencji prze 
mysłu kanadyjskiego i o rozszerze: 
nie importu surowców z Kanady do 
USA, Polityka ta doprowadzi nie- 
wątpliwie do dalszego wzrostu bez- 
robocia w Kanadzie, 


Proces księży — członków handy NSZ 


Dokumenty ujawniają dywersyjną robotę oskarżonych 
Pierwszy dzień procesu w Rzeszowie 


RZESZÓW (PAP) — W: pierwszym 
dnin procesu, który toczy się przed 
iejopowym Sadem Wojskowym w 
Rzeszowie przeciwko oskarżonym o 


współpracę z dywersyjno-rabunkowa 
banda NSZ „Mewa, przesłuchani zo- 
stali ną wstępie ks. Zub i ks, Lorene. 
Obaj przyznali się do nielezałnego 
przechowywania broni, wypierają się 


metomiast- współpracy--z-NSZ. 


Z zeznań trzeciego oskarżonego, ks. 
Kulaka „wynikałoby” iż magazynu- 


jąc broń dla bandy, nie zdawał sobie |. 


w pełni sprawy, jakim celom broń ta 


ma służyć, Ks, Kułak oświadczył, 
że współoskarżony ks. Zub kontak. 
tował się z wysłannikami bandy 


„Mewa” 1 magezynował dla nich 
broń w kościele. Również z wie- 
dzą ks, Kułąka, ks. Zub udał sie 
do lasu w Sieniawie, gdzie odprawił 
mszę dla człenków bandy „Mewa“. 

Oskarżony ks. Kulak zeznał także, 
że biskup przemyski powiadomiony 
był o jego kontaktach z bandą NSZ. 

Ks. Zub próbował przeczyć ZEZNA* 
niom ks. Kulska, tłumacząc się nd- 
iwnie, że bandę „Mewa* nważał za 
oddział legalnego wojska. 

Zeznający nastepnie osk, ks. Zub 
stwierdził, że biskup przemyski ks. 
Barda był w czasie okupacji przeciw- 
ny mieszaniu się księży do spraw po- 
lityki, natomiast po wyzwoleniu nikt 


Piękne wspomnienie do końca życia 


zachowają kolejarze polscy po powrocie 
z uroczystości stalinowskich w Moskwie 


WARSZAWA (PAP) — W dniu 28 
bm. odbyło się w Warszawie spotka 
nie przedstawicieli prasy z kolejarza 
mi, którzy stanowili załogę pociagu, 
wiozącego dary od narodu polskiego 
dla Generalissimusa Stalina. 

Kolejarze ci uczestniczyli we wszy 
stkich uroczystościach, urządzonych 
w Moskwie na cześć Generalissimusa 
Stalina oraz zwiedzili tamtejsze fa- 
bryki, muzea i zabytki. Do dziś są 
jeszcze pod głębokim wrażeniem tego 
eo widzieli w stolicy ZSRR oraz 
wspominają ze wzruszeniem serdecz- 
ne przyjęcie, jakiego doznali od ko- 
iecgów radzieckich. 

Od granicy polsko-radzieckiej aż 
do Moskwy — opowiada maszynista 
J. Banasiak — na każdej stacji wita 
ły nasz udekorowany pociąg tłumy 
ludzi. W Moskwie przewodniczący 
Rady Najwyższej Szwernik przejął 
od nas dary, które przeniesione zosta 
ły do Muzeum Historycznego podob- 
nie jak dary wszystkich innych nara 
dów. 

Następnego dnia udaliśmy się na 
centralna akademię ku czci Józefa 
Stalina, na której prócz dostojników 
i delegatów ze wszystkich republik 
radzieckich obeeni byli przedstawi- 


ciele 14 narodów. Akademia trwała 
od § wieczór do 2-ej w nocy i była tak 
wspaniałą i spontaniczną manifesta- 
cją, jakiej jeszcze nigdy nie widzieli 
śmy. 

W dniu.22 bm. byliśmy również 
obecni na bankiecie, który odbył 


na Kremlu. Widzieliśmy tam Józefa 
Stalina. Patrząc z najgłębszym wzru 
szeniem na 
się, 
śmy 


zdumiewaliśmy 
podziwiali- 
sptęży” 


Niego, 
rześko wygląda, 
jego ruchów i 
zauważyliśmy toż, że 
zaproszonych na ban- 
ministrów zasiadali koł- 
obok marszałków — robot 


jak 
energie 
ić kroków, 
wśród gości 
kiet obok 
choźniey, 
nicy. 
Wacław 


Nowakowski, konduktor, 
mówi, że jechał do Moskwy z tym 
większym wztuszeniem, ponieważ: 52 
leta temu byt uczestnikiem Rewolu- 
cji Październikowej. 

Byłem w Zakładach Im.Stalina w 
Moskwie, widziałem pracę tej olbrzy- 
miej fabryki, widziałem urządzenia, 
które do minimum ograniczają wysi- 


lek robotników, widziałem olbrzymi 
Dom Kultury, należący do tych zá- 


kładów, gdzie każdy robotnik, każde 
dziecko robotnika ma świetne wa- 
runki nauki i wypoczynku, ma do 


BERLIN (PAP) —. Biuro Praso- 


we Niemieckiej Socjalistycznej Pas 
tii Jedności (SED) ogłosiło komutu 


kat o pracy szkoleńiowej w stycz- 
niu 4950 r. We wszystkich szkołach 
partyjnych SED będa omówione o- 
statnie urhwały Biura Intormacy|- 
nego partii komunistycznych i roba 
tniczych. 
oa 

PARYŻ (PAP). Przed odjaz- 
dem z Avignon do Indochin 180 żoł 
nierzy francuskich. wcieionych do 
korpusu ekspedycyjnego, doszło ma 
dworcu do spontanicznej manifesta 
cji 

Rodziny żołnierzy oraz kolejarze 
domagali się natychmiastowego za- 
kończenia wojny z Vietnamem: W 
chwili odjazdu pociągu jeden z 
lyierzy usiłował popełnić satmobój- 
stwo, 


żoł-. 


W kilku wierszach 


Na Dworzec Wschodni w Paryżu 
przybył transport 70 ciężko xan- 
nych żołnierzy z Iedochin. Dworzec 
i ulica. na której stały ambułanse, 
były obstawione przez znaczne S5i- 
ły policji. 

$ 

LUBLIN (PAP). — Sad Apolacyj- 
ny w Lublinie na sesji wyjazdowe] 
w Białej Podlaskiej rozpatrywał 
sprawę Erwina Botzenhardta, zbro 
dniarza wojennego, oskarżonego o 
udział w dokonywaniu masowych 
zabójstw i eksterminacji ludności 
żydowskiej w okresie okupacji. 

Przewód sądowy w całej pełni 
ujawnił winę oskarżonego, który 
skazany został na karę śmierci 


się | 


dyspozycji olbrzymią bibliotekę, czy* 
telnię, doskonałych nauczycieli i po 
moce naukowe, 

Jasne jest dla kaźdego, że w takich 
właśnie warunkach żaden talent, żad 
ne zdolności się nie zmarnują, że 
młodzież wychowywana w tych wa- 
runkach ma lepszy n:ż gdzie indziej 
dostęp do nauki, a kultura może się 
rozwijać niczym nie skrępowana. 

Inny kolejarz Jan Fiiż mówi, że 
ogromne wrażenie w czasie pobyta 
w ZSRR wywarło na nim olbrzymie 
przywiązanie i szacunek, jakim są 
tam otaczane sztuka i kultura. 

Feliks Zydorowiez, maszynista z 
Poznania, opowiada o wielkiej ser- 
deczności, z jaką spotkali się Polacy 
w czasie swego pobytu w Moskwie, 
„Witano nas wszędzie i goszczona 
— mówi ob. Zydorowicz — z prosto- 
ta i braterską  gościnnością. Wazę- 
dzie, czy to w hotelu, czy na ulicy, 
czy w teatrze spotykaliśmy się zaw 
sze z najwyższą serdecznością. Rów 
nież kolejarze radzieccy, których spot 
kaliśmy, zwiedzając parowozownię 
nioskiewska, dopytywał się z cieka- 
wością o nasze osiągnięcia i trudno- 
ści i opowiadali nam szeroko o swo 
jej pracy”. 

„Uroczystości stalinowskie 
stwierdza na zakończenie ob. Radzi- 
kowski — maszynista — pozostaną 
dla nas PIĘKNYM WSPOMNIE- 
NIEM DO KOŃCA ŻYCIA*. 


Bohaterska głodówka 
afrykańskich 
demokratów 

PARYŻ (PAP) — Przywódcy de- 

mokratycznego zrzeszenia afrykań- 
skiego na Wybrzeżu Kości Słoniowej 
prowadzą już od 16 dni zlodówkę na 
znak protestu przeciw bezprawnemu 
ich uwięzieniu. 4 przywódców prze- 
transportowano do szpitali, inni znaj 
dują się w stanie krańcowego wyczer 
pania. Mimo to zapewnili oni gene- 
ralnego sekretarza zrzeszenia d'Ar- 
boussier, że będą kontynuować glo- 
dówkę aż do uwolnienia. 


z księży nie otrzymał nagany za kon- 
lakty z bandami, a nawet osk. ks. 
Zuba przeniósł biskup do innego po 
wiatu, w celu uchronienia go przed 
odpowiedzialnością. 

Z kolej zeznawał osk, Jakubiec, ko- 
ścielny z parafii ks. Lorenca. Jaku- 
biec tłumaczył się, że członkowie ban 
dy wraz.z ks. Lorencem zmusili go 
jakoby do udzielenia pomocy przy 
transporcie broni i składaniu jej na 
poddaszu kościoła, 

W czasie konfrontacji oskarżonych 
ks. Lorenca i Jakubca ten ostatni 
stwierdził z całą stanowczością, że ks. 
Lorenc zakazał mu ujawniania ukry- 
tej w kościele broni w okresie amne- 
stii 1917 roku, 

Z odczytanych na rozprawie proto- 
kółów wynika, iż ks. Lorenc był w po 
siądaniu dolarów, które sprzedawał 
na czarnej giełdzie, Przewodniczący 
Sądu odczytał 'szyfrowaną kartkę: 
która wbrew zeznaniom oskarżonego 


Lorenca, stanowi dokument stwier- 
dzający, iż 700 dolarów dostało się 


do kraju drogą nielegalną. 

Następnie prokurator przedstawił 
Sądowi dalsze dowody rzeczowe, ob- 
ciążające osk, Lorenca, Są to księgi 
metrykalne, które banda „Mewa“ u- 
Lryła na poddaszu kościoła w Tryñ-= 
czy, aby utrudniać odtwarzanie ak- 
tów narodzin, a tym samym uniemoż- 
liwiać pobór do Odrodzonego Wojska 
Polskiego. 

Na przesłuekaniu osk. ks. Lorenca 
zakończono pierwszy dzień procesu. 


Centralny Ośrodek 
Szkolenia Partyjnego 


otwarto onegdaj 


. 
w Warszawie 

W Warszawie przy ul. Mokotow- 
kiej 25 otwarty został Centralny 
Ośrodek Szkolenia Partyjnego (gabi 
ret partyjny). Uroczystości otwarcia 
dokonał sekretarz KC PZPR i czło- 
nek Biura Politycznego tow. Roman 
Zambrowski w obecności pierwszych 
sekretarzy Komitetów Wojewódz- 
Kich Partii, 

Ośrodek ten przyjdzie z pomocą ka 
drom wykładowców, prełegentów, agi 
tetorów i oś światowców. 

Obecnie istnieje w Polsce 10 podob 
nych ośrodków czyli gabinetów par- 
tyjnych. Dażyć się będzie, aby: przy 
każdym komitecie powiatowym. miej 
skim i dzielnicowym powstały gabine 
ty partyjne, a zadaniem Centralnego 
Ośrodka Szkolenia Partyjnego Lędzie 
m. in. otoczyć te gabinety opiekę. 
WANMOWAOWWYMUWWWAWOMTWAMMUEHANA 


Zakłady Mechaniczne 
im. J. Strzelczyka 
wykonały 
Plan 3-letni 
27 km, Zakłady 
Mechaniczne im. Józefa 
Strzelczyka wykonały 
Plan Trzyletni — i to 
zarówno plan warto- 
ściowy, jak i asorty- 
mentowy. 
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Franciszek Jóźwiak - Witold 


członek Biura Politycznego KC PZPR 


Wspaniała i wzruszająca manifestacja 


miłości i oddania dla 


„Stalin... Tmię to wyrosło na 
przełomie dwóch epok, 
„ZAŁ — doprowadziła do naj 
wam go pognębienia Człowieka, 
Nowa — rozpłomienia się co- 
„raz potężniejszym blaskiem zwy- 
cięstwa jego wolności. Imię 
Stalina jest symbolem tego zwy- 
cięstwa', (Bolesław Bierut) 


i Słowa te można było specjalnie 
jasno zrozumieć w historycznym 
dniu  siedemdziesięciolecia urodzin 
towarzysza Stalina. My delegaci 
polscy mieliśmy możność odczuć to 
szczególnie głęboko w czasie poby- 
tu w Moskwie. 

W dniu siedemdziesięciolecia uro- 
dzin Stalina jak nigdy ostro i wy- 
raźnie zarysowała się nicość i nie- 
unikniony upadek sił wstecznictwa, 
imperializmu i wojny oraz wielkość, 


rozkwit, niezwyciężona potęga sił 
postępu, wolności, socjalizmu i po- 
koju, sił, którym przewodzi wódz 


światowego proletariatu — Stalin, 


W dniu tym jak nigdy chyba 
ostro i wyraźnie zarysowała się gra- 
nica dwóch epok — epoki ginącej, 
epoki rozkładającego się kapitalizmu, 
epoki, której symbolem stał się zwie- 
rzęcy hitleryzm i zwyrodniały kosmo 
polityzm imperializmu amerykańskie- 
go — i epoki socjalizmu, epoki wol- 
ności i szczęścia, epoki, której sym- 
bolem i wcieleniem stał się wielki 
Stalin. 

Dzień Stalina stał się dniem wiel- 
kiego triumfu kraju socjalizmu, kie- 
rowanego przez Stalina, stał się 
dniem symbolicznej manifestacji na 
część wodza światowego obozu poko- 
ju, wodza milionów prostych ludzi, 
walczących o pokój. Dzień Stalina 
stał się jednocześnie wielkim, histo- 
rycznym dniem przeglądu sił dwóch 
obozów: obozu postępu, wolności i 
sprawiedliwości społecznej pod prze- 
wodem wielkiego Stalina i obozu im- 
perializmu i niewoli, obozu Churchil- 
Ja — Marshalla — Trumana, 


I niechby wiele jeszcze podobnych 
nazwisk o „światowej stawie“ dopi- 
pano po stronie obozu imperializmu, 
niechby jeszcze kilkanaście większych 
lub mniejszych psów łańcuchowych 
kapitalizmu — Titów, Blumów, Be- 
vinów, Schumacherów — swym uja- 
daniem próbowało powiększyć jazgot 
hien wojennych — zwycięski marsz 
ludzkości do socjalizmu odbywać się 
będzie dalej. Spokojne, przekonywa- 
jące swą jasnością, prostotą i trafno- 
ścią przewidywania — słowa Stalina, 
jego stalowa wola, jego wyzwoleńcza 
misja wielka, wypróbowana na 
praktyce walki i budownietwa, nauka 
Marksa — Engelsa — Lenina gru- 
puje wokół genialnego kontynuatora 
tej nauki Stalina wokół partii, 
przez niego kierowanej, wokół kraju 
przez niego kierowanego, proletariat 
świata, milionowe masy prostych lu- 
dzi i wszystkich narodów kuli ziem- 
skiej, wszystkich ludzi, spragnionych 
wolności, sprawiedliwości i pokoju. 

Przegląd sił, jak widzieliśmy w 
Moskwie w dniu siedemdziesięciole- 
cia urodzin Stalina, odbywał się rów- 
nież w krajach demokracji ludowej, 
w wyzwolonych Chinach Ludowych, 
we wszystkich krajach kapitalistycz- 
nych, we wszystkich krajach kolo- 
nialnych jęczących jeszcze w jarzmie 
imperializmu, w każdym zakątku, 
gdzie biją serca uciskanych i gnębio- 
nycht w Grecji i Hiszpanii, w Indiach 
i Vietnamie, na Malajach i w Bur- 
mie, w kopalniach, fabrykach i wsiach 
Francji i Włoch i czy tego chcą, czy 
nie chcą panowie z Wall-Street i Cie 
ty — również w fabrykach i kopal- 
niach Anglii i Stanów Zjednoczonych, 
w ciemnych norach Murzynów amery- 
kańskich i afrykańskich. Ten prze- 
gląd sił, którego centralnym punk= 
tem była Moskwa w dniu 21 grudnia, 
stał się potężną manifestacją potęgi 
i jedności obozu pokoju. Dzień 
Stalina był dniem wolności, dniem 
sprawiedliwości, dniem pokoju, dniem 
spi socjalizmu, 

dzieliśmy to i my, delegaci Pol 
dać którym dane było osobiście n- 
czestniczyć tego wielkiego dnia we 
wzruszających uroczystościach w 
Moskwie, twierdzy postępu i pokoju. 

Jechaliśmy ze skromnym podar- 
kiem dla towarzysza Stalina, jecha- 
liśmy wszyscy przepojeni jakimś 
dziwnym wzruszeniem, większość z 
nas miała po raz pierwszy zobaczyć 
towarzysza Stalina i powiedzieć miu, 
jeśli nie słowami, to przynajmniej 
wzrokiem i oklaskami o swym odda- 
ńiu sprawie kiasy robotniczej, Spra- 
wia socjalizmu, sprawie walki o po- 
kój, Niesposób opisać jak serdecznie 
i bratersko przyjmowali nas nasi 
bracia radzieccy na ziemi radziec- 
kiej. Od Brześcia do Moskwy, na każ- 
dym' kroku czuliśmy serdeczną troskę 
towarzyszy członków wielkiej 
WKP (b). Nawet w czasie tej podró- 
ży i w czasie pobytu w Moskwie u- 
czyliśmy się od bratniej WK? (b) tak 
zwykłych zdawałoby się prostych, 
alę i wymagających wielkiego wyro- 
bienia i doświadczenia rzeczy — jak 
troska o człowieka, pomoc delegacji 
w zorganizowaniu wystawy podarków 
polskich dla towarzysza Stalina itp. 
Wszędzie napotykaliśmy na serdecz- 
ną i braterską pomoc, wszędzie wi- 
tała nas serdeczna i braterska dłoń 
ludzi radzieckich, towarzyszy Tā- 


— 


dzieckich. 


Wieczorem dnia 21 grudnia 1949 r. 
wzięliśmy udział w wielkiej uroczy- 
stości ku czci towarzysza Stalina w 
Teatrze Wielkim. Nie można przelać 
na papier glębokiego wzruszenia i 
entuzjazmu, z jakin my wszyscy ze- 
brani na akademii witaliśmy towa- 
rzysza Stalina. Tym, którzy widzieli 
go poraz pierwszy, przychodziły na 
myśl słowa robotnika, który pierw- 
szy raz widział Lenina: „żywy, praw- 
dziwy, prosty i wielki w swej pro- 
stocie człowiek”. 

Żadne sprawozdanie nie potrafi 
przekazać, ani ubrać w słowa tych 
uczuć i wzruszenia, jakie w tym mo- 
mencie przeżywał każdy z nas, 

W dniu 21 grudnia przybyły do 
Moskwy delegacje z całego świata — 
z dalekiego wschodu i zachodu, z pół- 
nocy i południa. Przybyli przedsta ; 
wiciele wolnych, socjalistycznych na- | 
rodów radzieckich, przybyli przedsta 
wiciele narodów demokracji ludowej, 
wyzwolonych przez Związek Radziec- 


zum 


ki pod kierownictwem wielkiego 
Stalina. Przybyli przedstawiciele 


zwycięskich Chin Ludowych, z Mao- 
Tse-Tungiem na czele, przybyli przed- 
stawiciele narodów, które trwają je- 
szoze w walce o wolność i sprawie- 
dliwość społeczną. Wszystkich przy- 
wiodło jedno uczucie — miłość do 
Stalina, wiara w Stalina, wiara w 
Związek Radziecki, w socjalizm, w 
pokój. 

Fakt, że u boku Stalina siedzieli: 
Mauo-Tse-Tunz, — wódz 


zwycięskiej 
rewolucji chińskiej, Dolores Ibarruri 
=— sekretarz walczącej Komunistycz- 


nej Partii Hiszpanii, Palmiro Togliat- 
ti — sekretarz walczącej Komuni- 
stycznej Partii Włoch, Martel — czło- 
nek KC walczącej "Komunistycznej 

Partii Francji, Ulbricht — członek 
Biura Politycznego Partii Jedności 
Socjalistycznej Niemiec i wszyscy 
inni przedstawiciele delegacji — był 
symbolem dalszego jednoczenia się 
wokół Związku Radzieckiego, wokół 

WKP(b), wokół Stalina — proleta- 
riatu światowego, wszystkich sił wal- 
czących w obronie pokoju. 

W swych przemówieniach  przed- 
stawiciele różnych narodów mówili w 
różnych językach, — ale mówili Sodo 
— mówili, że wierzą w wielką ideę 
Marksa — Engelsa — Lenina — 
Stalina, wierzą, że pod sztandarem 
Lenina i Stalina proletariat zwycię- 
ży, mówili, że Stalin to braterstwo 
narodów, to. proletariacki intermacjo- 
nalizm, to sprawa komunizmu i po- 
koju. Mówili, że pod wodzą Stalina 
zwyciężymy. 

Powiedziano na tej akademii wiele 
prostych, ale jakże wzruszających. 
słów. Kilka z tych słów chcę powtó- 
rzyć, Przedstawiciel Moskwy powie- 
dział: „Cieszymy, się, że Wy, towa- 
rzyszu Stalin żyjecie i pracujecie w 
Moskwie, że ze starożytnego Kremla 
blask geniusza stalinowskiego oświe- 
tla ludzkości drogę do komunizmu”. 
Przedstawiciel Leningradu  powie- 
dział: „Wy, drogi Józefie Wissariano- 
wiczu byliście natchnieniem bohater- 
skiej obrony miasta, 

Padały twarde, bolszewickie przy- 
rzeczenia:  „Przysięgamy Wam, to- 
warzyszu Stalinie, że nie pożałujemy 
swych sił, a jeśli trzeba będzie i ży- 
cia za nieśmiertelne dzieło luenina— 
Stalina“. Padały gorące, pełne mito- 
ści dla Stalina słowa młodzieży ra- 
dzieckiej: 

„Wszystko co w nas jest — wszyst 
ko zawdzięczamy naszej matce, Ko- 
munistyeznej Partii, Wam, drogi to- | 
warzyszu Stalin". 

Z serdeczną, wzruszającą dumą po 
wiedział przedstawiciel Gruzińskiej 
Republiki Radzieckiej: „masy pracu- 
jące Gruzji są szczęśliwe, że w tym 
dniu, kiedy oczy całej ludzkości zwró- 
cone S4 w stronę serca naszej 05- 
czyzny — Moskwy, wszyscy uczciwi 
ludzie świata z wdzięcznością wspo- 
minają również o maleńkim, gruziń- 
skim mieście Gori, gdzie urodził się 
i spędził swe dzieciństwo towarzysz 
Stalin“. 

W dniu 21 grudnia w Moskwie u- 
stami swych przedstawicieli mówiły 
milionowe masy krajów demokracji 
ludowej, budujących dzięki pomocy 
Związku Radzieckiego i dzięki radom 
i naukom towarzysza Stalina funda- 
mienty socjalizmu. Mówiły ustami 
swych przedstawicieli masy pracują- 
ce krajów zmarshallizowanej Europy, 
ustami tych przedstawicieli mówili ci 
wszyscy, którzy nie mogli przysłać 
swych delegacji, którzy na całej kuli 
ziemskiej walczą o wolność i pokój. 

W dniu siedemdziesięciolecia uro- 
dzin towarzysza Stalina można było 
lepiej i wyraźniej zobaczyć, że Mos- 
kwa jest stolicą walczącej o wolność, 
o socjalizm, o pokój ludzkości. Cho- 
dziło się po Moskwie św iątecznej, 
promieniującej wielkim „szczęściem 
stalinowskim. Widziało się tysiące 
twarzy różnych narodowości, słysza- 
ło się różne języki, ale wszystkie te 
twarze twarze posłów milionów 
prostych ludzi, jednoczących się w 
wielkiej manifestacji na cześć Stalina, 
budowniczego socjalizmu, pogromcy 
faszyzmu hitlerowskiego, zwycięskie- 
go wodza postępu i pokoju — wszyst 
kie te twarze wyrażały jedno uczu- 
cie — miłość do Stalina, niewzruszo- 
ną W iarę w zwycięstwo i niezłomną 
wolę walki o szczęście ludzkości. 

Chodziło się po Moskwie i było się 
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jednocześnie wszędzie tam, gdzie 
tętni praca dla budowy socjalizmu, 
dla pokoju, gdzie toczy się walka o 
nowe życie, Moskwa była istotnym 
ucieleśnieniem  proletariackiego . in- 
ternacjonalizmu. 

Dzień 21 grudnia, dzień 70-lecia 
urodzin Stalina był wielkim dniem 
Moskwy, wielkim dniem Związku Ra- 
dzieckiego, wielkim dniem proleta- 
riatu świata, wielkim w historii ludz- 
kości dniem, w którym narody świa- 
ta składając życzenia Stalinowi — 
składały hołd idei Marksa — Engel- 
są — Lenina — Stalina, budownictwu 
socjalistycznemu, sprawie walki o po- 
stęp, wolność i pokój. 

Dzień 21 grudnia, był w Moskwie 
dniem pracy, praca tego dnia była 
szczególnym świętem. Narody ra- 
dzieckie świetowały 70-lecie urodzin 
Stalina pod hasłem wzmożonej wy- 
dajności pracy, pod hasłem przedter 
minowego wykonania planów. Ten 
syntboliczny sposób uczczenia dnia 
urodzin wodza narodów radzieckich i 
wszystkich ludzi pracy — Stalina, 
yyłażacy onisini wydobytego wawis, | AAlozócjh ; BSYDIEYCJ GORCE ii moi ee o tonami wydobytego węgla, 


tysiącami wyprodukowanych samo- 
chodów, maszyn, narzędzi itp. — to 
przykład socjalistycznego stylu ży- 
cia ludzi radzieckich, to przykład 
socjalistycznego stosunku do pracy, 
to miłość do wodza. i nauczyciela, 
wielkiego Stalina,  przemawiająca 
zwycięskim rytmem pracy. 

W dniu 22 grudnia odbyło się uro- 
czyste przekazanie podarków, jakie 
delegacja nasza przywiozła od robot- 
ników, chłopów, inżynierów i techni- 
ków, uczonych i artystów, żołnierzy 
i oficerów, młodzieży i dzieci polskich 
dla wielkiego Stalina, W muzeum 
umieszczono podarki wszystkich na- 
rodów świata. Były tam podarki kun- 
sztowne i wzruszające swą prostotą, 
podarki rąk robotniczych i artystów, 
chłopów i dzieci. Dziwne to były po- 
darki i nikt na świecie nigdy takich 
podarków nie otrzymał — tętniły w 
nich serca ludzi, walczących pod 
sztandarami Lenina i pod przewodem 
Stalina o lepszy świat. 

Tego samego dnia odbyło się na 
Kremlu uroczyste przyjęcie na cześć 
delegacji, przybyłych do Moskwy. 


Z Kremla, słowami towarzysza Szwer , 
nika promieniowały na cały świat 
braterskię, gorące pozdrowienia kra- 
ju socjalizmu i wodza zwycięskiego 
socjalizmu Stalina — dla wszystkich 
narodów demokracji ludowej, dla pro- 
letariatu światowego, dla wszystkich 
prostych ludzi, którzy w dniu tym 
myśli swe i uczucia kierowali ku 
Stalinowi. Delegacja nasza ze szcze- 
gólnym wzruszeniem przyjęła słowa 
pozdrowienia towarzysza Stalina dla 
narodu polskiego i jego kierownika 
towarzysza Bieruta. 


Dzień 70 rocznicy urodzin Stalina 
splatał nierozerwalnie imię Stalina 
z imieniem Lenina — tak jak niero- 
zerwalnie splata się praca i walka 
tych dwóch zwycięskich wodzów Re- 
wolucji Październikowej. 

Lenin pisał o pracy Marksa i En- 
gelsa: 

„Starożytne legendy pełne są przy- 
kładów wzruszajacej przyjaźni, Pro- 
letariat europejski może chlubić się, 
że jego naukę stworzyło dwóch uczo- 
nych bojowników, których przyjaźń 
nie ma sobie równej w najbardziej 


Hr 357 


ielkiego Stalina 


wzruszających legendach starożytno- 
ści o przyjaźni pomiędzy ludźmi“. 

(W.F. Lenin: Marks, Engels, mar- 
ksizm. „Książka i Wiedza”, wydania 
II str. 47). | 

Słowami nieśmiertelnego Lenina 
można to samo powiedzieć 6 wzru- 
szającej przyjaźni dwóch wielkich 
teoretyków i bojowników, Lenina i 
Stalina, 

Proletariat świata może  chlubić 
się, że jego naukę stworzyło dwóch 
uczonych i bojowników, Marks i En= 
gels, że jego naukę kontynuowało i 
wcieliło w życie dwóch wielkich teo- 
retyków i płomiennych wodzów dry 


lucji, dwóch przyjaciół — Lenin i 
Stalin. 
Dzień wielkiego Stalina, przyjacie- 


la i kontynuatora dzieła Lenina, był 
dniem triumfu idei leninizmu i dlate- 
go my, delegaci Polski Ludowej, de- 
legaci Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej, patrząc na prostą, sle 
jakże wielką w swej prostocie postać 
towarzysza Stalina widzieliśmy 
jednocześnie w nim Lenina dnia dzi- 
siejszego. 


Przywiqzujemy wielką wagę do "Przywiązujemy wielką wagę do działalności 
Ośrodków Szkolenia Partyjnego 


Przemówienie tow. Romana Zambrowskiego 


na otwarciu Centralnego Ośrodka 


W środę nastąpiło w Warszawie otwarcie Centralnego Ośrodka 


Szkolenia Partyjnego. Ośrodek ten 


Nr 25. Na otwarcie Ośrodka przybył sekretarz KC PZPR tow. 


Mokotowskiej 


mieści się przy ul. 
Zam- 


browski, tow. Helena Kozłowska, kierownik Wydziału Szkolenia KC, 


kierownicy Wydziałów KC, pierwsi 
kich Partil oraz sekretarze dzielnie 


sekretarze Komitetów Wojewódz- 
partyjnych warszawskiej orgami- 


zacji, Uroczystość zagaiła tow. Kozłowska po czym tow. Zambrowski 
wygłosił przemówienie, którego tekst zamieszczamy poniżej. 


Zaprosiliśmy tutaj zebranych na 
Naradzie w KC pierwszych sekreta- 
rzy Komitetów Wojewódzkich, aby 
przez danie im możliwości obejrze 
nia tego Ośrodka Szkolenia Partyj- 
nego, który dziś otwieramy — pod- 
kreślić znaczenie, jakie kierownic- 
two Partii przywiązuje do działal- 
ności ośrodków szkolenia ay lzy) 
go. Chcemy w ten sposób podkreślić 
fakt, że zagadnienie szkolenia par- 
tyjnego wysuwa się na czoło na- 
szych zadań wewnątrzepartyjnych, 
że sprawy te powinny stać w cen- 
trum uwagi pierwszych sekretarzy 
wojewódzkich, że sprawy te powin- 
ny być politycznie kierowane przez 
pierwszych sekretarzy wojewódz- 
kich, że zarazem sprawy te powinny 
czuć organizacyjnie rękę I-szych se- 
kretarzy wojewódzkich. 

W tej chwili liczymy zaledwie 10 
Ośrodków Szkolenia Partyjnego, W 
ciągu roku 1950 powinno ich po- 
wstać około 50. Sadzę, że jeśli I se- 
kretarze wojewódzcy wezmą się z 
sercem do tej pracy i docenią jej 
znaczenie, to prawdopodobnie ten 
nasz plan ograniczony w dużej miie- 
rze naszymi kadrowymi, materiało- 
wymi i finansowymi możliwościa= 
mi, będzie można wykonać tak, jak 
my normalnie plany wykonujemy, 
to znaczy z nadwyżką. 

Znaczenie Ośrodków Szkolenia 
Partyjnego jest teraz szczególnie 
wielkie w związku z tymi zadania= 
mi, jakie III Plenum, a po III Ple- 
num ostatnia uchwała Biura Organi 
zacyjnego stawia przed komitetami 
partyjnymi, przed organizacjami par 
tyjnymi w dziedzinie szkolenia par- 
tyjnego. 

Mamy od dłuższego czasu, a śzcze 
gólnie po sierpniowym Plenum, bar 
dzo poważny wzrośt ilościowy i ja= 
kościowy szkolenia partyjnego. 
Wzrost zasięgu wyraża się w liczbie 
około 190 tys. towarzyszy, objętych 
masowym szkoleniem, wzrost jakoś- 
ciowy wyraża się tym, że coraz sku 
teczniej eliminujemy ze wszystkich 
naszych programów _ szkoleniowych 
ślady gomułkowszczyzny i wszystko 
to, co w programach, w podejściu i 
w różnych formach naszego szkole- 
nia partyjnego stanowiło pewne po- 
zostałości tego odchylenia, co hamo 
wało studiowanie marksizmu - leni 
nizmu, a wynikało z fałszywej tè- 


orii o polskiej, odrębnej, przeciw 
stawnej ZSRR, drodze do socjaliz- 
mu, 

Ten ilościowy i jakościowy wzrost 
naszego szkolenia partyjnego jest 
jednakowoż miedostateczny. Mamy 
w tej dziedzinie jeszcze ogromne za- 
niedbania. To, co bardzo ciążyło na 
tej dziedzinie naszej pracy, to mię 
łowość, z którą się ten wzrost do: 
nywał, Żywiołowość całka ży ae w 
dziedzinie form szkolenia partyjne- 
go, bardzo różnych, jeżeli chodzi o 
okres trwania, bardzo różnych, jeżeli 
chodzi o samą treść, 0. program ma- 
uczania. Żywiołowość ujawniała się 
też w doborze słuchaczy, Nie nasta- 
wialiśmy się dostatecznie przede 
wszy stkim na dołowy aktyw partyj- 
ny, nie nastąwialiśmy śię dostatecz- 
nie na to, aby szkolić tych, którzy 
będą najbliżej komitetu partyjnego, 
tych, którzy wchodzą do władz par- 
tyjnych. Niedostatecznie też prze- 
strzegaliśmy zasady szkolenia ludzi 
odpowiednio dobranych pod wzglę- 
dem socjalnym bardziej wypróbowa 
nych w przeszłości. Mieliśmy wresz 
cie i żywiołowość w dziedzinie do- 
boru wykładowców. 

Ostatnia uchwała Biura Organiza- 
cyjnego, opierająca się na uchwale 
II Plenum, stawia perspektywieznie 
zadanie ogarnięcia wszystkich człon 
ków Partii różnymi formami szkole 
nia partyjnego. Tak jest w Związ= 
ku Radzieckim, w Partii Bolszewi- 
ków, 

Nie jesteśmy jeszcze w stanie po- 
stawić sobie zadania szkolenia 
wszystkich członków Partii jako za- 
dania do natychmiastowego, bezpo- 
średniego urzeczywistnienia, ale cel 
ten przyświeca nam, a drogą do o- 
siągnięcia go jest podniesienie pozio 
mu szkolenia poważnej części człon- 
ków Partii, jest przystąpienie do sy- 
stematycznego urzeczywistmienia za 
dania objęcia szkoleniem wszystkich 
członków Partii 

Ogromną rolę w dziedzinie podno- 
szenia poziomu szkolenia powinny 
odegrać Ośrodki Szkolenia Partyjne: 
go, W ostatniej uchwale Biura Orga- 
nizacyjnego powzięliśmy dwa posta- 
nowienia, które zbliżają nas do urze- 
czywistnienia w przyszłości po- 
Wazo chnega szkolenia członków Par. 
ti 

Po pierwsze przyjęliśmy organiza* 


Wieści z ZSRR 


„GORKI — STALIN“ 


W Akademii Nauk ZSRR otwarto 
wystawę „Gorki — Stalin", Znaczna 
ilość fotografii, książek i listów 
świadczy o wielkim wpływie partii 
bolszewickiej i Józefa Stalina na 
twórczość literacką wielkiego pisa- 
rza proletariackiego oraz na kształ- 
towanie się jego poglądów. 

Wystawa świadczy o głębokiej 
przyjażni osobistej Gorkiego ze 
Stalinem, z kierownikami partii bol 
Szewiekiej i działaczami :'ządu ra- 
dzieckiego. 

Specjalny dział wystawy poświę= 
cony jest pobytowi I działalności re- 
ka jnej Gorkiego na Kaukazie — 

Tbilisi, Baku i Gori, gdzie żył i 
ei ipon Józef Stalin, 

Jak wiadomo. Gorki w ostatnich 
latach życia rozpoczął pracę nad 
książką o Stalinie. Śmierć przeszko- 
dziła jednak pisarzowi zakończyć to 


dzieło. Na wystawie znajdujemy ma 
teriały, dotyczące tego okresu twór 
ezości Gorkiego, 
NAJMŁODSZE MIASTO 
NAD DNIEPREM 

Najmłodszym miastem w obwo= 
dzie naddnięprowskim jest Marga- 
niec. W ubiegłym roku miesto to ob 
chodziło 10-lecie istnienia. 

Marganiec został całkowicie odbu- 
dowany i zaleczył rany zadane w la 
tach wojny. Liczy on już kilkadzie- 
siat tysięcy mieszkańców. 

W bieżącym roku wiele rodzin gór 
PSE przeniosło się do nowych, 
komfortowych domów. W mieście 
znajduje się teatr, kino, biblioteki, 
wiele parków i skwerów. W Margań 
cu pracuje obecnie ponad 1.200 inży- 
nierów. techników, nauczycieli 1 Je- 
karzy. W najbliższym czasie prze- 
widuje się budowę stadionu soporto- 
wego, który pomieści 10,000 osób, 


| dym Miejskim 


cyjną zasadę, że wszystkie podstawy | 
we organizacje partyjne powinny 
mieć jeden dzień w tygodniu, poświę 
cony sprawie szkolenia partyjnego, 
wolny od jakichkolwiek zebrań. Nie- 
wątpliwie powinno to dać ramy cza 
su niezbędne dla pracy szkoleniowej. 

Po drugie, postawiliśmy sprawę u: 
normowania szkolenia partyjnego je- 
żeli chodzi o to, co się nazywa droż- 
nością tego szkolenia, 

Ustaliliśmy 3 formy zasadnicze: 

{ Pierwszy stopień dla członków 

i kandydatów Partii, stopień, 

który ma ogromne ilościowe możli- 
wości rozwoju. Powinien objąć on w 
perspektywie wszystkich jeszcze nie 
przeszkolonych członków Partii 1 kan 
dydatów. Treścią tego szkolenia po- 
winna być deklaracja ideowa 1 statut 


Partii. 
2 Drugą formą są dotychczas 
dość masowo rozwinięte kursy 
fabryczne i gminne, Oczywiście mo- 
gą one bardzo często pracować przy 
Komitetach Miejskich czy Dzielnica- 
wych, jako kursy międzyfabryczne, 
Podstawą tego szkolenia jest rosnąca 
biblioteczka szkolenia partyjnego, 
Okres szkolenia obliczony jest na 
rok, Słuchacze — to aktyw dołowy, 
Szkolenie to jest nastawione przede 
wszystkim ma towarzyszy z władz 
partyjnych, więc Komitetów Fabrycz- 
nych, egzekutyw podstawowych i od- 
działowych organizacji oraz organi- 
zatorów grup partyjnych w więk- 
szych zakładach pracy itp. 
Wreszcie trzeci stopień szko- 
lenia partyjnego — jest to szko 
lenie aktywu partyjnego, a więc ca* 
łego aparatu partyjnego, zaczynając 
od odpowiednio przygotowanych 
pierwszych sekretarzy podstawo- 
wych organizacji partyjnych, pracow 
ników aparatu związkowego, apara- 
tu ZMP, częściowo pracowników apa- 
ratu państwowego. Treścią tego szko 


łenia jest Krótki Kurs Historii 
WKP(b) i materiały z historii pol- 


skiego ruchu robotniczego, formą gru 
py samokształceniowe, Okres szkole- 
nia obliczony jest na 2 lata. Chcemy, 
ażeby była ciągłość między tymi dwo 
ma etapami, by towarzysze po ukoń- 
czeniu I stopnia przechodzili do II-go, 
a po ukończeniu II-go do grupy samo- 
kształceniowej. 


Szeroko rozbudowywać Sonim 
koła samokształceniowe, studiujące 
życiorys towarzysza Stalina. Tą formą 
samokształcenia, która zrodziła się w 
związku z 70 rocznicą urodzin towa: 
rzysza Stalina, obejmujemy zarówno 
członków Partii, jak i bezpartyjnych, 


To, co nas ogranicza w najwyższej 
mierze, to kwestia poziomu, a poziom 
zależy przede wszystkim od wykła- 
dowców. Ośrodki Szkolenia Partyjne= 
go odegrają szczególnie dużą rolę w 
przygotowaniu kadr wykładowców, 

Ośrodki Szkolenia Partyjnego po: 
winny stale instruować wykładow- 
ców wszystkich stopni i typów, po- 
winny organizować seminaria dla wy 
kładowców i kierowników grup sa- 
mokształceniowych, powinny służyć 
wszelką pomocą w dziedzinie biblio- 
grafii; poglądowych, pomocniczych 
materiałów, sprawować wyrywkową 
kontrolę nad wykładami i w ten spo- 
sób podnosić poziom wykładowców, 
a przez podniesienie poziomu wykła- 
dowców przyczynić się do intensyw- 
niejszego "wysuwania coraz nowych 
wykładowców spośród uczących się 

I to jest zasadnicze i bardzo ważne 
zedanie Ośrodków Szkolenia Partyj* 
nego. Chcemy mieć sieć Ośrodków 
Szkolenia Partyjnego, chcemy je 
mieć w każdym Wojewódzkim, w każ 
dym Powiatowym Komitecie, w kaz- 
równym powiatowe- 
mo, w każdym Dzielnicowym Komi- 
tecie, chcemy mieć Ośrodek Szko!c- 
nia Partyjnego. 


Szkolenia Partyjnego w Warszawie 


Oczy wiście, im prędzej to zadanie 
wykonamy i im lepszy będzie poziom 
tej pracy, tym prędzej będziemy mo- 
gii wychować kadry wykładowców, 
jakie: są konieczne dla podniesienia 
poziomu szkolenia partyjnego i przez 
to zbliżyć się do postawienia sprawy 
szkolenia wszystkich członków Par- 
tii. 


Ośrodki Szkolenia Partyjnego pra- 
cują pod kierownictwem Komitetów 
Miejskich i pod opieką Komitetów 
Wojewódzkich. Było by niesłuszne, 
gdyby Komitet Miejski czy Woje- 
wódzki uważał, że przez powstanie 
Ośrodka Szkolenia Partyjnego jest już 
w jakiejś mierze zwolniony od zaj: 
mowania się tą sprawą. Nie. Nie tyl- 
ko konieczna jest stała kontrola ze 
strony Komitetów Partyjnych nad 
Ośrodkami Szkolenia Partyjnego, ale 
konieczne jest zrozumienie i tego, że 
ażeby usunąć braki, które występują 
u nas w dziedzinie sieci szkojenio- 
wej, w dziedzinie podniesienia pozio- 
mu wykładowców, konieczna jest po 
ważna praca organizacyjna samych 
Komitetów Wojewódzkich i to nie 
tylko Wydziału Propagandy, Tylko 
Komitety Partyjne mogą sprawić, aże 
by funkcja wykładowcy partyjnego 
była bardzo zaszczytną funkcją par- 
tyjną. Tylko Komitety partyjne mo- 
gą zlikwidować dotychczasowy nie- 
normalny stan, kiedy bodajże 90 proc. 
naszych wykładowców to sami nau- 
czyciele, Nasze. Komitety szły po li- 
nii najmniejszego oporu. Wydawało 
im sie, że ponieważ nauczyciel ma 
doświadczenie pedagogiczne, to może 
wykładać na kursach marksizm fles, 
ninizm. Musimy pamiętać o tym, że 
tylko część nauczycieli może podjąć 
tę pracę, bo tylko część ich przyswoi- 
ła sobie teoretyczne podstawy mar- 
ksizmu-leninizmu. Nie mogą w tej 
sprawie decydować same tylko kwa* 
lifikacje pedagogiczne. 


Niewątpliwie zadaniem naszych 
Komitetów Wojewódzkich jest skoń: 
czyć z żywiołowością w doborze wy* 
kładowców. Trzeba dążyć do tego, a- 
by wykładowcami byli najlepsi ludzie 
z aparatu partyjnego, związkowego i 
państwowego, nasi towarzysze stu- 
denci wyższych uczelni £ oczywiście 
nauczyciele politycznie przygotowani 
do tej pracy. 


I wreszcie trzecia, ostatnia sprawa, 
którą chciałbym podkreślić, to jest 
konieczność utrzymywania przez 
Ośrodki Szkolenia Partyjnego ścisłę- 
go kontaktu z życiem. Ośrodki $zko- 
lenia Partyjnego nie mogą być instru 
mentem, który daje tylko pomoc, kon 
sultacje, wykładnie, kiedy chodzi © 
Kurs Historii WKP(b), czy deklarację 
ideową, Statut Partii itd. 


Ośrodki Szkolenią Partyjnego po- 
winny oświetlać dla naszych wykła- 
dowców, propagandzistów i agitato- 
rów bojowe zadania naszej codzien- 
nej walki, oświetlać zagadnienia poli 
tyczne i gospodarcze, uzbrajać wykła 
dowców i agitatorów w oręż przeciw- 
ko działalności reakcji, 
stara się wejść w każdą lukę. 


W tych sprawach konieczne jest, 
ażeby Ośrodki Szkolenia Partyjnego 
w sposób operatywny, Szybki, śpie- 
szyły z pomocą naszym agitatorom i 
propagandzistom materiałami ilustru- 
jącymi, argumentującymi Dopiero 
włedy, kiedy będą wykonywać te za- 
dania, to znaczy uzbrajać wszystkich, 
zajmujących się u nas szkoleniem 
partyjnym w to, czego wymaga pra- 
ca partyjna w mieście czy na wsi, i 
kiedy Ośrodek Centralny, działający 
w stolicy, spełni łe poważne zadania 
— przyczynią się Ośrodki Szkolenia 
Partyjnego do podniesienia poziomu 
szkołenia marksisłowsko-leninowskie= 
go i szkolenia kadr agitatorów i pro- 
pagandzistów. 


która stale , 


"kóry: 
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WIDZIAŁAM 


opowiada towarzyszom pracy 
o swych wrażeniach i przeżyciach 


Borecka 


: Powrót tow. 
' Boreckiej z 
| wycieczki 
do  Związ- 
ku Radziec- 
kiego wy- 
 wółał nie- 
zwykłe po 
5 ruszenie 
wśród roba. 

tników 
P. 4 P. B. 
Nr. 3. Wejś 
cie jej na 
Oddział powitane zostało okrzyka- 
mi radości: 

—,„Nareszcie jesteś, nie mogliśtny 
się doczekać twego powrotu. Opowia 
daj prędko, jax tam było? 

W mgnieniu oka „ganek“ przy 
maszynie Boreckiej zapełnił się cie 
kawymi. Pierwsze przybiegły póma 
gaczki: Węgierska, Kopertowska, 
Smakowa, Michalakowa i Skowrom 
Jedna przez drugą zarzuciły Borec 
ką pytaniami. 

—.„Powiedz, Brona. jak tam by- 
ło? — woła Michalakowa, — Cho- 
ciaż w trzech słowach, bo nie ma 
tzasu”. 

Borecka chwyta się udanym ges- 
tem rozpaczy za głowę. 


—,„Zaraz, zaraz, po kolei. Wnet 
Wam wszystko opowiem“. 

Po chwili wyjmuje z torebki stos 
zdjęć fotograficznych oraz pocztó- 
wek, bierze je kolejno do ręki i o- 
powiada: 

— Przyjechaliśmy do Moskwy w 
nocy. Kto wchodził w skład naszej 
polskiej delegacji, wiecie już z ga- 
zet. Muszę Wam tylko powiedzieć, 
że wszyscy byliśmy zdumieni, 
wprost onieśmieleni serdecznością 
i uprzejmością, z jaką nas przyjęto 
w Moskwie. A jaki wspaniały był ho 
tel „Moskwa“ w którym zatrzymaliś 
my się. W ogóle wszystko było pię- 
kne i doprawdy nie wiem, © czym 
najpierw opowiadać. Najlepiej py- 
tajcie. 

— No, powiedz, przede wszys- 
tkim, czy widziałaś Towarzyszą 
Stalina? zapytuje obciągacz Węgier 
ski. 

— Naturalnie, że widziałam. Na 
akademii urodzinowej w teatrze 
nasza delegacja siedziała bardzo 
blisko sceny, na której znajdował 
się Towarzysz a wrąz z 150 oso 
bowym prezydium. 

— A jak wygląda: — Czy podob- 
nie, jak na portretach? 

— Jeszcze milszy. Miał na sobie | 
mundur skromniusieńki. Przyjmo+ 
wał po kólei życzenia od delegacji 
całego świata i każdemu powiedział 
ciepłe słowo. Szczególnie serdecz- 
nie przyjął dzieci z „Pioniera”. By- 
ły zresztą takie onieśmielone i ko- 
chane, że wszystkim ściskało się 
gardło ze wzruszenia, gdy zaczęły 
wygłaszać swoje wierszyki. 

— Jedną taką małą dziewczynkę, 
która zresztą Ślicznie tańczyła, To 
warzysz Stalin gorąco uściskał. 

— To może głupie pytanie, ale 
powiedz, czy Stalin wygląda zdro- 
wo i czy ma dużo siwych włosów? 

Tow. Borecka śmieje się z nai- 
wrego pytania, ale odpowiada: 


. 
— Towarzysz Stalin wygląda 
krzepko i zdrowo jak rydz. Ma nie 
co oszronione siwizną skronie, ale 
to mu tylko dodaje uroku. Chciała 
bym fak wyglądać w tych latach. 

— A jak tam było później? -Co 
widziajaś i gdzie byłaś? — Tow. 
Smakowa ciągnie Borecką za rękaw 
z niecierpliwości. 

— Och, widzieliśmy bardzo wie- 
le. Byłam w fabryce samochodów 
im. Tow. Stalina, w kołchozie, oglą 
daliśmy mużea, teatry, kina. Ale po 
akademii  uczestniczyliśmy jeszcze 
w bankiecie na Kremlu Było nā- 
prawdę wspaniale. Nie wyobrażacie 
sobie, jaki entuzjazm panował 
wśród ludzi tego dnia. Na bankie- 
cie sypały się toasty. Nie zapomnia 
no też 6 Poisce. Tow. Szwernik, 
wzniósł toast „Na cześć narodu pol 
skiego, kroczącego zdecydowanie 
drogą, wicdącą do socjalizmu". O-' 


krzykom na naszą cześć nie było 
końca. 

— Dobrze, Borecka, ale jak sza= 
rzy ludzie, robofnicy, wyglądają w 
Moskwie? Jaki brali udział w ob- 
chodzie urodzin? 

— Nie umiem Wam tego opisać, 
co się działo na ulicach i w fabry- 
kach. Wszyscy byli odświętnie przy 
Gdziani, powiem Want z resztą, że 
chodza łepiej ubrani od nas. Ludzie 
tańczyli i śmiali się, widziałam na 
wet, jak obcy sobie ludzie całowali 
się z radości na ulicy. Ale najbar= 
dziej imponująco wyglądali robo- 
ciarze w fabrykach. Z takim przeję 
ciem wykonywali swe zobowiąza- 
nia podjęte na cześć urodzin, że na 
wet mowy nie było, aby w czasie 
pracy można było z nimi pomówić. 

— A jak tam się żyje? Czy moż- 
ną wszystko kupić? pytają cieka- 
we kobiety. À 

— Wspaniale! Sklepy mają w 
bród towarów. Wielkie magazyny | 
pełne są gotowych, pięknych ubrań, 
sklepy spożywcze zasypane są róż | 
nego rodzaju artykułami codziern- 
nej potrzeby i wytworami luksuso= 
wymi, które tam wcale nie są ' u- 
ważane za luksus. Takich np. skle- 
pów jubilerskich, jakie widziałam 
w Moskwie, nie ujrzysz u nas, 

— A byłaś na wsi? — 

— Naturalnie, Rozmawiałam z 
chłopami, pracującymi w kołcho- | 
zach. Pokazywali mi z dumą dom- 
ki, które sobie budują z własnych 
zaoszczędzonych pieniędzy. Tam też 
mają swe świetlice, żłobki, są leka 
„sze j. wszelkię urządzenia. socjalne. 
Muszę: Wam powiedzieć, że wiele 
nam jeszcze brakuje, żeby dorów- 
naé poziomowi życia ekonomiczne= 
go, kulturalnego i bytowego robo- 
tnika i chłopa radzieckiego. ; 

— Ale wiecie co, ja już ochry- 
płam z tego ciągłego opowiadania. ' 
Resztę zobaczycie na zdjęciach, któ 
te przywiozłam. | 

Tow. Michalakowa i Pluciński 
równocześnie chwytają z rąk Borec 
kiej kopertę ze zdjęciami. + 

— Ostrożnie, nie zniszczcie foto- 


Weasśikorespondenciftabryczmi pisz 


———— 


na własne oczy 
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grafii, bo to pamiatka. Każdemu 
mogę pożyczyć do obejrzenia. 

— No dobrze, to pamiętaj, że na 
jutro mnie dasz wszystkie zdjęcia i 
gazety, które przywiozłaś — mówi 
Michalakowa, odchodząc do 
maszyny. 


swej 


STALINA 


w Moskwie 


Po chwili skupiona wokół Borec- 
kiej gromada rozprasza się, wszys- 
ty idą do swych warsztatów, a tow. 
Borecka z wypiekami na twatzy, 
pełna jeszcze pięknych, niezatartych 
wspomnień rozpoczyna swą codzien 
ną pracę. B, Drzew 


a. R ERZE RKKRARKAPERENORAREYARORRORAREKORNENENREFNOPZEZYERYZORZRAANANNKERZRESSYRNESEEEG 


- Kobiety - murarki 


o. ZE AERA W z 


Genowefa Michalak, Krystyna Molenda i Stefania 


ę 3 


Kropielnicka murarki dziewięcioosobowej brygady 
kobiecej pracującej na Mirowie w Warszawie 
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Przykład idzie z góry 


Głośna była i jest do dziś dnia sprawa notorycznej zbrodniarki hitle- 


która 


dzięki „miłosierdziu 


amerykańskiego gen: 
zasłużonego stryczka, lecz po prostu 


wa często zaraźliwy, zwłaszcza gdy 


Najwyższy trybunał wojskowy francuskich władz okupacyjnych w Ra: 
stat uniewinnił dwie hitlerowskie oprawczynie — Schumann i Schulz, któ: 
re należały do SS-owskiej załogi obozu koncentracyjnego w Ravensbrueck. 
Te nikczemne kreatury, za znęcanie się nad Francuskami, Polkami i wig- 
zniarkami innych narodowości, skazane były poprzednio na karę śmierci. 


dle „litościwi* sędziotwie frańcuscy z najwyższego trybunału, 
się na rzekomy brak dowodów zbrodni, 


powołując 
uznali za możliwe zwolnić obie 


Jednocześnie, ci sami sędziowie, spod znaku Mocha i Schumana, zła* 


sodzili zbrodniarce Ernie Muchhans 
nie. Członkinic S$ — Irena lnsport. 
nia, Hildegarda Dahl, skazana na 20 


karę śmierci na dożywotnie wiezie- 


skazana poprzednie na 15 lat wiezie- 


lat więzienia, uzyskały obecnie zła” 


sodzone wyroki po 4 lata więzienia, a po zaliczeniu im, na poczet tej ka- 


ry. aresztu prewencyjnego, 


zostały zwolnione. 


Zaś wykonanie wyroku 


smierci, wydanego poprzednio, na dwie inne dozorczynie obozu w Ravens- 
brueck — Minges i Beck zostało odłożone na czas „nieograniczony, 
Francuzi znani są powszechnie ze swej galanterii w stosunku do płci 


pięknej. 


Tym razem jednak ta galanteria została źle zastosowana, 


albo- 


wiêm typy tego rodzaju, co Minges, Beck, Schulz, Dahl itp, nie mogą być 


zaliczone do kobiet: są to potwary i 


bestie bez czci i sumienia, których 


absolutne unieszkodliwienie winno być zadaniem najelementarniej poję* 


tej sprawiedliwości, 


Ale cóż mają począć francuscy sędziowie z 


(amerykański) każe — sługa musi.. Czyż wolno zakłócać sielankę zachod= 


trybunału w Rastatt: pan 


nio-niemiecką i trizonialny flirt z Adenauerem surowymi wyrokami na hit- 
lerowskich zbrodniarzy i zbrodniarki? 

Bonnsoblige, Powołanie do kukiełkowego życia teatrzyku w Bonn — 
obowiązuje... Powiedziało się a, trzeba mówić b, c itd, pod dyktando do 


larowych reżyserów. 


rowskiej llzy Koch, 
Clay'a, nie tylko uniknęła po stokroć 
została wypuszczona na wolność, zaliczono jej bowiem areszt prewencyjny. 
Przykład — jak wiadomo — by z 
idzie z góry, Toteż posłuchajmy: 
„damy* od winy i kary. 
« 


B.D, ' 


Wybory w Fa-Ma-Tce 


Nie tylko nowa egzekutywa, lecz i cała organizacja partyjna 
winna obecnie zakrzątnąć się przy pracy 


Fabrykę Maszyn Tkackich, zwaną 
w skrócie Fa-Ma-Tką, znają chyba 
wszyscy mieszkańcy Łodzi. 

W Fa-Ma-Tce bowiem powstał 
pierwszy spośród wszystkich zakła- 
dów klub racjonalizatorski. Fabryka 
fa w dniu 25 listopada, to znaczy na 
5 dni przed ustalonym przez załogę 
terminem, wykonała roczny plan pro 
dukcyjny, zmniejszając braki do zni 
komego w przemyśle metalowym od 
setka, wynoszącego 0,9 procent. 

Tych kilka luźnych informacji na- 
suwa pozornie oczywisty wniosek: 
w Fa-Ma-Tce wszystko rozwija się 
zadowalająco, a osiągnięcia produk- 
cyjne pozwamją przypuszczać, że 
organizacja partyjna rozwija tu wła- 
ściwą działalność, 

Niestety, taki wniosek byłby i 
przedwczesny i zgoła powierzchow= 
ny. Głębsze wniknięcie w sytuację 
na tutejszym gruncie, przekonuje 
nas, że jest inaczej, a sukcesy pro- 
dukcyjne zakładu mie wyczerpują je 
go możliwości. 


Niedbalstwo przyczyną wielkich strat 


Zamrożene remanenty w CHPO winny być niezwłocznie uruchomione 


Niedawno donosiliśmy o miliono- 
wych stratach, wyrządzonych przez 
mole w składnicy kapeluszy CHPO. 
Wypadek ten, jak się jednak óka- 
aije nie jest odosobniony. Takich 
„oszczędnościowych" składnic posia 
da CHPO więcej. 

Tym razem chodzi tu o składnicę 
guzików. Otóż w składnicy tej od 
wielu miesięcy leżą guziki bakelito- 
we, ogólnej wartości 17 milionów zło 
tych. Guziki te nie mogą być rozpro 
wadzone do detalicznych punktów 
sprzedaży, ponieważ nie zostały wy- 
cenfome t, zn. poszczególne tuziny gu 
zików i guziki pojedyńcze nie posia- 
dają ustalonych detalicznych cen. 
Wytwórnie guzików w Częstocho- 
wie, Białej pod Krakowem, Głucho 
łazach i w Fodzi przy ul. Pogonow- 
skiego, mimo kilkakrotnych — jak 
nas informuje dyrektor -handlowy 
składnicy guzików — interwencji, 
nie kwapią się z wyznaczeniem cen 
guzików. 

Olbrzymi kapitał leży więc zamro 
żony. Wine jednak ponoszą tutaj nie 
tylko dostarczające guziki zakłady, 
ale również kierownictwo CHPO, 
które dopuściło do tego zamrożenia, 
przyjmując towar bez. wyceny, tym 
bardziej, że mie jest to jedyny tò- 
war, unieruchomiony w składnicach 
CHPO. Wystarczy” chyba, jeżeli 
wspomnimy o sprzączkach ogólnej 
wartości 1 miliona zł, Które w tej- 
że składnicy leżą zamrożone, dalej o 
szydełkach, spinkach do włosów, o- 
prawkach do irygatorów, raflekto- 
rach do lamp ręcznych i innej ga- 


lańterii metalowej, leżącej od prze- | mem oszczędnościowym 
mym.w całej Polsce? 


szło trzech lat bezużytecznie i bez 
celowego przeznaczenia. 
Jak to wszystko pogodzić z syste- 


KTO ZWYCIĘŻY? 


Szlachetne współzawodnictwo między zespoła 
najwyższej jakości w PZPW Nr. 36 


Pierwszy etap konkursu zespo- 
łów najwyższej jakości w prze- 
myśle weinianym zakończył się 


zwycięstwem 5 zespołów, wśród 
których znajdował się zespół 
Stanisława Rosiaka z PZPW 


Nr 36. Zespół ten osiaznał 100 
procent ekstry przy 116 proc. 
wykonamia bazy produkcyjnej. 
„ Trudno sobie wyobrazić porusze- 
nie, jakie wywołała ta wiadomość 


wśród robotników wszystkień 
oddziałów fabryki. Najbardziej 


w swej ambicji zawodowej 'zo- 
stali dotknięci starzy tkacze. 

— Taki młody tkacz zapędził 
nas w kozi róg! To wstyd dla 
nas. Myśmy go przecież uczyli. 

Mimo to każdy w fabryce sta- 
rał się spotkać z Rosiakiem, aby 
mu złożyć powinszowanie. Nie 
było też dnia ani godziny spoko- 
ja w Prezydium Rady Zakłado- 
wej. Jedni za drugimi zgłaszali 
się przodownicy zespołów z proś- 
bą o zapisanie ich do konkursu. 

Powzięli oni mocne postano- 
wienie: jeżeli Rosiak mógł uzys- 
kać nagrodę, to i my również się 
nie damy i pokażemy, co warta 
jest nasza praca! 


realizowa- 


A. W-ski 


* 5 * 

We wszystkich dziesięciu od- 
działach „Wełny 36“ powiewają 
liczne maleńkie chorągiewki — 
przy niektórych maszynach bia- 
łe, przy innych czerwone — ozna 
czają one współzawodnietwa ilo- 
ściowe i jakościowe. Zespoły kon- 
kursowe opatrzone są skrzyżo= 
wanymi choragiewkami: białą i 
czerwoną. Jest ich ogółem 22, 
tyle bowiem zespołów bierze u- 
dział w zawodach konkursowych. 


Pozornie wszystkie zespoły pra 
cuja jednakowo. Trzaskają po- 
śpiesznie plochy; rosną metry 
materiału. W czasie ruchu jedy- 
nie wprawne oko dostrzeże, że 
jedno krosno pracuje wydajniej 
od drugiego, że jedne ręce odpo- 
czywają mniej, a inne częściej. 
Dopiero po skończonym dniu wi- 
doczne sa wyniki, zapisywane 
skrupulatnie przez majstrów i 
czlonków komitetu współzawod- 
nictwa. Naturalnie, konto każde- 
ġo z zespolów prowadzą też bra- 

. karze. 


W oddziale III fabryki brakarz 
tow, Aleksander Jeżyna uderza 


bo jak miała 
korespondent „Głosu* z CHPO. | przed naszym wyjazdem na wieś, 


Kto ponosi za to wing? Czy orga- 
nizacja pattyjna i jej kierownictwo 
należycie wywiążywały się ze swych 
zadań? Co trzeba zmienić j jak pra- 
cować w przyszłości? 

O tym właśnie miwiti, nad tym 
się zastanawiali towarzysze z Fa- 
-Ma-Tki na zebraniu wyborczym 
PZPR, ; 


* é 1-4 


Sprawozdanie sekretarzą ustępują 
cej egzekutywy, tow. Stańczyka oma 
wia wiele niedociągnieć w pracy or- 
ganizacji PZPR-owskiej, 

Szkolenie partyjne odbywa się nie 
regularnie, przy słabej frekwencji 
słuchaczy, akcja łączności miasta ze 
wsią nie jest przeprowadzana nale- 
życie, organizacja ZMP-owska nie 
wykazywała aktywności i dopiero w 
przededniu rocznicy urodzin Towa- 
rzysza Stalina ożywiła swą działal- 
ność, agitatorzy nie zawsze wywiązu 
ją się ze swych zadań, a we współ- 
zawodnictwie pracy uczestniczy za- 
ledwie 20 procent załogi. 

Tow. Stańczyk wymienia dłu- 
gą listę braków i zaniedbań w 


pracy organizacji, lecz nie 
ocenia SAMOKRYTYCZNIE 


własnych poczynań. Dopiero dy- 

skusja, która wywiązała się no 

sprawozdaniu, wytknęła braki 
sprawozdania ; uzupełniła je. 

— Akcja łączności nie spełniła 

swej roli — mówi tow. Głomski — 

tego dokonać, 


energicznie palcami w swój bra- 
karski zeszyt i powiada: . 

— Kierownńiku! Posyłam wam 
codziennie sprawozdania i zau- 
ważyliście chyba, że nasze Flor- 
czaki dają pierwszorzędny to- 
war. Jak nic w drugim etapie 
pobiją Rosiaka, 


„Florczaki“ to zespół Francisz- 
ka Florczaka, w którym pracuje 
brat jego, Józef Florczak i kuzyn 
Edward Florczak. Wszyscy są 
doświadczonymi, świetnymi tka- 
ezami, Według tymczasowych o- 
bliczeń, do 27 grudnia uzyskali 
już 105 proc. bazy produkcyjnej, 
wykonując 100 procent ekstry. 
Skutecznie współżawodniczą z ni- 
mi zespoły Krajewskiego i Kacz- 
markowej (111 proc. bazy i 100 
procent ekstry) oraz Leokadii 
Dembiec (108 proc. bazy i 100 
proc. ekstry). 

Najlepiej przedstawiają się 0- 
siągnięcia zespołu Józefa Pedy 
z oddziału II, gdyż ma on w gru- 
dniu już 116 proe. wykonania 
normy przy 100 proc. ekstry. 


— Praca nam idzie świetnie — 
mówi tow. Peda — choć przędza, 


nikt nie przeprowadzał z nami od- 
prawy, nikt z członków egzekuty- 
wy nie wyjaśniał nam, co mamy tam 
na wsi robić! 

— Organizacja partyjna była „za- 
skoczona* faktem, że ZMP-owcy 
dla uczczenia urodzin Towarzysza 
Stalina — mówi tow. Przybylski — 
zorganizowali Dni Stalinowskie. My 
zaś byliśmy zaskoczeni tym, że nikt 
z egzekutywy mie opiekował się pra 
cą młodzieży, nikt nie pomagał na- 
szym ZMP-owcom w ich działalnoś 
ci społecznej. 

Z sali padają ostre i mocne sło- 
wa, Towarzysze w pełni uświadamia 
ją sobie, że egzekutywa nie wywią 
zała się należycie ze swych obowiąz 
ków i że przewidziane w następ- 
nym punkcie porządku zebrania wy- į 
bory nowych władz, według regula- 
minu opartego o uchwały III Ple- 
num KC naszej Partii, nakładają na 
całą organizację duże obowiązki i 
poważną odpowiedzialność, 

— Jakich wysuniemy kandyda- 
tów, jakich wybierzemy, taka bę- 
dzie egzekutywa tąka okaże się pra 
ca orgamizacji partyjnej i całej fa- 
bryki — mówi tow, Bor. 

„Z sali padają nazwiska kandyda- 
tów. Wśród nich są tacy towarzysze, 
którzy wprawdzie pracowali w po- 
przedniej egzekutywie — jak tow. 
Maciejewski, odpowiedzialny za ak- 
cję zbiórki -na Centralny Dom, ale 


skoro |Z pracy swej wywiązał się dobrze, 


również nowowysunięci towarzysze, 


którą otrzymujemy, nie jest do- 
bra. Dyrekcja interweniowała 
już w tej sprawie. Musimy jesz- 
cze pogadać z prządkami fabryk, 
dostarczających nam surowca, 
A jeśli iczie o konkurs, to mam 
nadzieję, że jeśli nie mój zespół, 
to przynajmniej któryś inny z 
naszych zakładów uzyska nagro- 
dę. Walczymy zawzięcie i musi- 


my zwyciężyć, Zresztą przy 
ogólnym obliczeniu wyników 


współzawodnictwa doliczane bę- 
da również punkty za dyscyplinę 
pracy, czystość ' krosna itp, — 
zobaczymy więc, jak kto wypad- 
nie... 7 

— Chcemy pobić Rosiaka — do- 
daje z uśmiechem. — Niech wie, 
że nie on jeden dobrze pracuje 
w naszych zakładach. Chociaż 
nikt z naš przecież źle Rosiakowi 
nie życzy. To tylko, wiecie, taka 
ludzka ambicja. i 

Piękna to ambicja, gdyż przy- 
sparza korzyści i robotnikom, 
i państwu. Konkurs pobudził do 
szlachetnego współzawodnictwa, 
które przyniosło już w listopa- 
dzie poważne podniesienie jako- 
ści produkcji całych zakładów. 


godni zaufania pracownicy, wyrobie 
ni i świadomi partyjniacy. 

Każdy z kandydatów zapoznaje ze 
branych ze swym życiorysem. 

Zebrani słuchają uważnie. Są pew 
me niejasności. Padają pytania, Trze 
ba wszystko wiedzieć o kandydacie 
na członka egzekutywy. 


Na sali panuje poważny, uroczy-* 
sty nastrój. Kolejno jeden po dru- 
gim podchodzą członkowie Partii do 
urny i wrzucają kartki wyborcze, 

e 
„Gdy po zakończonym zebra- 
niu towarzysze opuszczali salę. 


Sys omawiali przebieg zebra- 
n 


— Mamy nową egzekutywę i 
nowego sekretarza, tow. Kaspro 
wicza, Trzeba jednak, aby dc 
pracy wzięła się energicznie nie 
tylko sama eègzekutywa, lecz i 
my wszyscy, cała organizacja 
partyjna — dobiegają liczne gło 
sy. 

R. Sch. 


Karygodne 
marnotrawstwo 


O bezużytecznej 
żniwiarce, 
kopaczce i OUL 


W Łodzi przy ul Henryka Nr. 10 
istnieje mało znana Fabryka Papie 
ru i Tektúry Falistej. Wytwarza sie 
tutaj papier i tekturę falistą, znane 
nam z codziennego użycia. Zdawało 
by się że prócz maszyn papierni- 
czych trudno było by spodziewać 
się tutaj innych maszyn. W rzeczy- 
wistości jednak jest inaczej. Wpraw 
dzie w salach produkcyjnych stoją 
maszyny papiernicze, pod szopami 
jednak znajdziemy niemały wybór 
maszyn rolniczych. Jest więc tutaj 
zupełnie nowa olbrzymia źżniwiar- 
ka całkowicie zdatna do użytku, ko 
paczka kartofli oraz jednoskibowy 
pług. Wszystkie te maszyny, jak 
nas informuje kierownictwo fabry- 
ki, są w rozporządzeniu OUL=u i 
stoją od 1946 roku  bezużytecznio. 
zajmując w fabryce miejsce i przy- 
sparzając wiele kłopotu.  Tymcza- 
sem wiademo, że wieś nasza potrze 
buje jak najwięcej maszyn rolni- 
czych, zaś OUL od tak dawna prze 
trzymuje ten użyteczny sprzęt w 
Fabryce Papieru i Tektury Falistej. 
skazując go na powolne niszczenie. 


Jerzy Mytkowski 
korespondent fabryczny z F-ki Pa- 
pieru i Tektuty Falistej 
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w walce o wielką 


58 milionów młodych obywateli radzieckich 


pisze list do Józefa $lalina 


KONAN WYRAZY INNYM 


W związku z 19-leciem J. Stalina komsomolcy i 


młodzież 


Związku Radzieckiego wystosowali do Wielkiego Wodza i Nau- 
czyciela narodów list, uchwalony jednomyślnie na zebraniach 


radzieckiej młodzieży i podpisany przez 38.232.867 
ców i dziewcząt Kraju Rad. Poniżej przytaczany w 


tekst listu. 
Drogi Towarzyszu Stalinie! 


W dniu Waszego 70-lecia kom.- | dowiska nowe 


młodzień- 
skrócie 


własności, wyłonimy ze swego Śro 
tysiące młodych 


somolcy i komsomołki, pionierzy ; nowatorów przemysłu, transpor- 
i pionierki, cała młodzież Związku] tu, rolnictwa, mistrzów wysokiej 


Socjalistycznych Republik Rad 
zwraca się do Was, wielkiego wo- 
dza. i nauczyciela narodu radziec- 
kiego i całej postępowej ludzkoś- 


wydajności pracy. 

Wy, Towarzyszu Stalinie, uczy- 
cie walczyś o bogactwo kultury 
duchowej w naszym kraju, pom- 


ci ze słowami bezgranicznej miło- nażać wartości kulturalne narodu 


ści i wdzięczności. 
głębi duszy gratulujemy Wam, 
drogi Józefie Wissarionowiczu, w 
dniu Waszych urodzin i życzymy 
Wam zdrowia i długich lat życia 
dla dobra narodu radzieckiego, na 
szczęście mas pracujących całego 
świata. 


Drogi Towarzyszu Stalinie! 

Młodzież radziecka stanowi je- 
den ze sławnych oddziałów potęż- 
nej armii budowniczych komuniz- 
mu. W pierwszych szeregach mło- 
dzieży radzieckiej kroczy stwo- 
rzony przez wielkiego Lenina i 
Was, Towarzyszu Stalinie, dzie- 
sięciomilionowy leninowsko-stali- 
nowski Komsomoł. Obok Komso- 
mołu — 14-milionowa armia mło- 
dych pionierów. 

Pod kierownictwem partii ko- 
munistycznej, pod Waszym kies 
rownictwem, Towarzyszu Stalinie, 
Komsomoł wychowuje  płomien- 
nych patriotów naszej Ojczyzny, 
bezgranicznie oddanych wielkiej 
sprawie partii komunistycznej, 
sprawie Lenina-Stalina, 7 


Drogi Towarzyszu Stalinie! 

Komsomolcy i komsomołki, pio 
nierzy i pionierki, całe młode po- 
kolenie radzieckiej Ojczyzny nosi 
w swych sercach z bezgranicznym 
oddaniem i głęboką czcią Wasz 
wielki obraz. Jako najdroższy i 
najbliższy człowiek jesteście w 
każdym naszym domu, w każdej 
rodzinie radzieckiej. Serca nasze 
pełne są synowskiej miłości do 
Was, drogi nasz Wodzu, Nauczy- 
cielu i Przyjacielu. Bierzemy z 
Was przykład w swym dążeniu do 
pomnażania sił i potęgi socjalisty 


cznej Ojczyzny. Posiąść cechy 
Waszego charakteru — to naj- 


głębsze marzenie każdego młode- 
go człowieka radzieckiego. 

Młode pokolenie mocarstwa ra- 
dzieckiego widzi prawdziwy Sens 
i najwyższe szczęście swego życia 
sprawę partii 
komunistycznej, o triumf komuni- 
zmu, Uczy nas tego chlubna histo- 
ria partii komunistycznej, uczy 
nas tego wielki Lenin, uczycie nas 
tego Wy, Towarzyszu Stalinie. 

Pamiętamy Wasze słowa, pełne 
ojcowskiej miłości i zaufania do 
dorastającego pokolenia naszego 
kraju: „Młodzież to nasza 
przyszłość, nasza nadzieja, towa- 
rzysze.. Ma ona donieść nasz 
sztandar do zwycięskiego końca'. 

Obiecujemy Wam, drogi Towa- 
rzyszu Stalinie, że całym swym ży 
ciem i pracą usprawiedliwimy to 
wielkie zaufanie. 

Wy, Towarzyszu Stalinie, po- 
stawiliście piwed dorastającym po 
koleniem naszego kraju zadanie 
— uczyć się uporczywie i wy- 
trwale wzbogacać swą wiedzę. 

Obiecujemy Wam, drogi Towa- 
rzyszu Stalinie, że będziemy nie- 


"qustannie się uczyli, pogłębiali swą 


wiedzę. Będziemy również w przy- 
szłości dawali ze swego środowi- 
ska wysoko kwalifikowanych spec 
jalistów we wszystkich gałęziach 
wiedzy. 

Wy, Towarzyszu Stalinie, Uozy- 
cle młodzież radziecką socjalisty- 
cznego stosunku do pracy, jako 
do sprawy honoru, chwały, dziel- 
ności i bohaterstwa. 

Obiecujemy Wam, drogi Towa- 
rzyszu Stalinie, pracować nie opu- 
szczając rąk dla dobra naszej soc- 
jalistycznej Ojczyzny, Będziemy 
walczyli o stałe podnoszenie wy- 
dajności pracy, będziemy się od- 


nosili troskliwie do socjalistycznej | przyjmuje się młodzież pochodzenia | do Kursu Selekcyjnego. Program ten | uświadomić sobie czekającą go po- 


SAWA ci ADI ZABRZE | > PLYT ZA 
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Serdecznie, zj radzieckieg ). 


Obiecujemy Warm, drogi Towa- 
rzyszu Stalinie, że będziemy wy- 
chowywali w swym środowisku 
mistrzów socjalistycznej kultury, 
literatury i sztuki. 

Wy, Towarzyszu Stalinie, uczy- 
cie nas być miłującymi prawdę, 
uczciwymi i skromnymi ludźmi, 
byśmy się nie chełpili swymi suk- 
cesami. nie poprzestawali na osią 
gniętych, 

Obiecujemy Wam, drogi Towa- 
rzyszu Stalinie, że będziemy wy- 
chowywali w sobie te bolszewic- 
kie cechy. 

Wy, Towarzyszu Stalinie, uczy- 
cie nas umacniać ze wszech miar 
potęgę naszej wielkiej Ojczyzny 
radzieckiej. 

Obiecujemy Wam, drogi Towa- 
rzyszu Stalinie, że będziemy czuj 
ni, ażeby żadne zakusy reakcji 
międzynarodowej nie mogły nas 
zaskoczyć znienacka. Jesteśmy 
zawsze gotowi, w każdej sytuacji, 
bronić z honorem i godnością in- 
teresów naszej socjalistycznej Oj- 
czyzny. mir ta wi =% 

Wy, Towarzyszu Stalinie, uczy- 
cie nas zawsze podtrzymywać du- 
cha internacjonalizmu, rozwijać 
i rozszerzać więzy młodzieży ra- 
dzieckiej z młodzieżą demokraty- 
czną całego świata. 


Obiecujemy Wam, drogi Towa- 
rzyszu Stalinie, że również w przy 
szłości będziemy nieustannie umać 
niali solidarność postępowej mło- 
dzieży w walce o pokój, demokra- 
cję ludową i socjalizm, Młodzież 
radziecka usprawiedliwi z hono- 
rem miano awangardy demokra- 
tycznej młodzieży światą. 

Drogi Józefie Wissarionowiczu! 

Całe dorastające pokolenie 
Związku Radzieckiego obiecuje 
Wam, że i w przyszłości będzie 
zawsze i we wszystkim szło zde- 
cydowanie za  Wszechzwiązkową 
Komunistyczną Partią  bolszewi- 
ków, za Wami, Towarzyszu 
Stalinie. 


Cała młodzież radziecka przysię | 


ga na wierność Wam, nasz uko- 
chany Przyjacielu, wielki Wodzu 
i genialny Nauczycielu, 

Pod sztandarem Lenina-Stalina 
gotowi jesteśmy do wszelkich 
walk o zwycięstwo komunizmu. 

Żyjcie długie, długie lata, nasz 
drogi Wodzu i Nauczycielu, nasza 
dumo, nasza chwało! 

Niech żyje nasza potężna Oj- 
czyzna — Związek  Soejalistycz- 
nych Republik Rad! 


Niech żyje mądra partia Leni- 
na-Stalina — organizator i inicja 


go! 

Niech żyje wielki Wódz naro- 
dów, Nauczyciel i Przyjaciel mło- 
dzieży radzieckiej, nasz gorąco 
ukochany i drogi Towarzysz 
Stalin! 


W jednym z pokojów Zarządu 
Łódzkiego ZMP. wre gorączkowa 
praca. Ma bowiem nastąpić roz- 
danie nagród członkom Robotni- 
czego Zespołu Pieśni, Muzyki. i 
Tańca. Paru „wtajemniczo: ch* 
kolegów pakuje książki, inni przy 
gotowują zawiniątka z koszul, rę- 
| kawiczek i swetrów, jeszcze inu 
wypisują dedykacje na nagrodach 
książkowych, 

Gdy przyjeżdźamy do „Ognis- 
ka" zastajemy cały Zespół zebra- 


tor zwycięstw narodu rederockis: | 


Do Zarządu Łódzkiego ZMP. 
wciąż napływają meldunki o 
wykonaniu i przekraczaniu zo- 
bowiązań produkcyjnych, przy” 
jętych dla uczczenia 70 letn ej 
rocznicy urodz.n Wielkiego Przy 
jaciela j Nauczyciela młodz eży, 
Towarzyszą Józefa Stalina. 

Z Wytwórni Sprzętu Mecha* 
nicznego Nr 4 dor.oszą nam, że 
| kol. Beda podczas Dn; Stalinow* 
|| skch wykonał 240 proc. normy 
produkcyjnej, a kol. Barański 
uzyskał 239 proc. normy. 

Należy podkreślić, że koło 
ZMP-owskie w WSM Nr 4 do- 
brze pracuje, o czym świadczy 
fakt, że koło to skonstruowało 
ż nieużytecznych odpadków mo- 
[f tor, który został przekazany 
Spółdzielni Produkcyjnej we 
wsi Izabelów. 

Z Ośrodka  Konfekcyjnego 
Nr 1 piszą nam, że w dniach 19, 


ny w „Sali kominkowej', Zebra- 
nie już s'ę rozpoczęło. Przemawia 
wiceprzewodniczący Zarządu 
Łódzk'ego ZMP, kol, Wołczyk: 
— „Dzieki Waszej pracy, dzięki 
wysiłkom kierownictwa zespolu w 
osobach tow. Bujaka, Cies.elskie- 
go i Sosińsk.ego, uzyskaliście wie- 
le poważr.ych sukcesów, macie bo- 
gaty, mocny ideologicznie, rewo- 
lucyjny repertuar, macie za sobą 
około 50 występów. w św etlicach 
robotniczych, na akademiach i na 


Nasze poczynania w dziedzinie sportu 
Wypełniamy uchwały Biura Politycznego KC PZPR 


W dniach 1, XII. — 21. XII. b r. 
odbywał się w Łodzi kurs dla akty- 
wu ZMP-owskiego, pracującego na 
odcinku sportowym. Doceniając ro- 
lę sportu w życiu młodzieży i wy- 
pelmiając uchwałę Biura Polityczne- 
go KC Partii, łódzka i wojewódzka 
organizacje ZMPsowskie przystąpi- 
ły do wytężonej pracy:na; tynyupolu, 


jest pewne, że owi ZMP-owcy, ù- 
czestnicy kursu, będa z oddaniem 
pracować na odcinku kultury fizycz 
nej, że nie zawiodą w walce o uma- 
sowienie i upowszechnienie sportu 
oraz wychowania fizycznego. 

Mówiąc o zakończonym 
nio kursie, słuchacz jego 
«Kaja wśki : $bywierdta tnra iurs 


ostat- 
kol. 
spor- 


Na pierwszymi iplani® tpostawionójji BRN TAN heu ZAM taahi wje- 


sprawę przygotowania kadr, Zada- 
nie to w pewnej części zostało wy- 
konane. Trzeba jednak zaznaczyć, że 
liczba osób, wyszkolonych na kur- 
sie nie jest wystarczająca, Ale 'edno 


Akcja noworoczna TP w ZMP 


TPŻ tw tym roku organizuje 
w całym kraju akcję noworoczną, 
której celem jest zespolenie społe- 
czeństwa z Odrodzonym Woj- 
skiem Polskim, stojącym na stra- 
ży suwerenności Polski i pokojo- 
wej pracy mas ludowych. 

Młodzież ZMP-owska docenia 
wielkie znaczenie tej akcji i weź- 
mie w niej masowy udział, Koła 
ZMP-owskie winy więc rozto* 
czyć szczególną opiekę nad koła- 
mi młodzieżowymi TPŹ. ponadto 
powinny urządzać wspólne impre 
zy dla wojska w świetlicach ZMP- 
owskich, organzować imprezy ar- 


Młodzież u w 


tystyczne w jednostkach wojsko- 
wych, nawiazać łączr.ość drogą ko 
respondencyjną z jednostką W.P., 
odwiedzać chorych żołnierzy w 
szpitalach (urządzając występy 
artystyczne), orąz współdziałać z 
TPŹ w zakresie przeprowadzania 
zbiórek książek i udzielać pomo- 
cy przy organizowaniu świetlic w 
jednostkach W. P. 

Podczas tej akcji należy także 
pamiętać o zacieśnienu więzów 
współpracy między kołami cywil- 
nymi ZMP, a kołami ZMP w -jed- 
nostkach wojskowych. Nie wątpi- 


le nówych wiadomości z dziedziny 
sportu oraz z zakresu  Wycho- 
wania ideologicznego. Na kursie po- 
głębiłem posiadane już wiadomości 
i pozyskałem wiele nowych. Wykła- 
dy były prowadzone na bardzo wy- 
sokim poziomie, prelegenci przycno- 
dziti do nas dobrze przygotowani, a 
poruszane przez nich tematy były 
gruntownie opracowane. Najwięk- 
szą zasługą kursu jest to. (ż dał mi 
wytyczne oraz wskazówki: jaki po- 
winien być stosunek ZMP-owea da 
wychowania fizycznego i sportu. 
Kurs ten wykreślił nam linię, po 
której winni kroczyć ZMP-owry, pra 
cujący na odcinku kultury fizycz- 
nej. Wiemy, że sport g4.wychowanie 
fizyczne podnosi zdrowie szerjkich 
mas ludności, przysposabia do pra- 
cy zawodowej, przygotowuje io 0- 
brony ludowej Ojczyzny. My. ZMP- 
owcy. budujący ustrój socjalistycz= 
ny pod kierunkiem PZPR, zdajemy 
sobie sprawę ze znaczenia kultirv 
fizycznej i wypełnimy powierzone 


my, że koła ZMP-owskie z tego | nam przez PZPR obowiązki ni tvn 


zadania wywiążą się mależycie. 


odcińnxu. 


rót Wiedzy 


Wrześniowa uchwała Biura Pai- 
tycznego KC PZPR obowiązuje 
wszystkich ZMP-owców, do podno- 
szenia poziomu ideologicznego | po- 
litycznego sportowców. Idziemy do 
klubów, zrzeszeń, kół sportowych z 
hasłem masowości i powszechności 
sportu dla całej młodzieży”. 
prä iotopinpe «wypowiedzi; haczy 
irit priis Etty UA lei mó 
wi: „Kurs dał mi dużo wiadomości, 
W miarę moich sił będę się starał 
wykorzystać je w terenie. Kurs przy 
gotował mnie praktycznie do wyko- 
nywania mych zadań. Będę praco- 
wał w ten sposób na odcinku wycho 
wania fizycznego, aby młodzież na- 
szej fabryki przyczyniała się do ped 
niesienia wydajności produkcji. 

Kol. Stegliński, podkreśla, że „w 
swoje! pracy będzie wmiarę moż- 
ności korzystał z doświadczeń Zwięz 
ku Radzieckiego na odcinku wycno- 
wania fizycznego, Wszyscy powiniś- 
my gruntownie zapoznać się z ra- 
dzieckimi osiągnięciami w tej dzie- 
dzinie, aby lepiej i skuteczniej wy- 
pełniać to trudne, ale zaszczytne za- 
danie, jakim jest jego upowszech= 
nienie j umasowienie'*. 


* * * 


Jak więc widziny 2x przytoczo- 
nych wypowiedzi, uczestnicy Kursu 
właściwie rozumieją stojące przed 
mimi zadania. Jesteśmy pewni, że 
wypsłnią je najrzetelniej, 

J. k. 


Informacje o Studium Przygotowawczym 


2-letnie Studium Przygotowawcze 
rzeznaczone jest dla zdolnych ro- 
botników fabrycznych i rolnych, 


którzy powinni wstąpić na wyższe | 


uczelnie, aby osiągnąć wyższe kwa- 
lifikacje zawodowe i pracować w 
przyszłości jako inżynierowie, leka- 
rze, weterynarze, agronomowie, nau- 
czyciele itp. 

W okresie od 1946 — 1950 roku 
na Studium Przygotowawczym (da- 
wniejszy kurs przygotowawczy ) 
uczyło się 9.000 młodzieży, z tego 
3.800 przeszło już na wyższe uczel- 
nie. Większość kandydatów przy- 
chodzi na Studium z wykształceniem 
tylko w zakresie 6 klas szkoły pod- 
stawowej, a jednak dzięki  usilnej 
pracy i wysiłkiem własnym osiągnę- 
li pomyślne wyniki w nauce i są już 
obecnie studentami wyższych uczel- 
ni. W ciągu 2 lat e.ichacze prze- 
robili program w zakresie gimna- 
zjum i liceum i wstąpili na wybrane 
wydziały wyższych uczelni zgodnie 
2: swymi zdolnościami i zamiłowa- 
niami. 


WARUNKI PRZYJECIA 


NA STUDIUM 
PRZYGOTOWAWCZE 
Na Studium  Przygotowawcze 


robotniczego 1 chłopskiego, która 
odpowiada następującym warunkom: 

1) wiek — od 18 do:27 lat 

2) wiadomości w zakresie 6-xla- 
sowej szkoły podstawowej. 

Zgłoszenia na Studium Przygoto- 
wawczę przyjmują Powiatowe i 
Miejskie Komisje Rekrutacyjne, mie 
szczące się przy Zarządach Powia- 
towych 1 Miejskich ZMP. 

Kandydat składa do Komisji: 

1) własnoręcznie napisany życio- 
rys (uwzględniając datę i miejsce u- 
rodzenia, pochodzenie społeczne — 
chłopi podają ilość ha, zawód, gdzie 
obecnie pracuje i na jakim stanowi- 
sku, czy i kogo ma na utrzymaniu. 
wykształcenie, przebieg pracy zawo- 
dowej. pracę w organizacjach spo- 
łecznych, dokładny adres); 2) opinię 
i skierówanie zakładu pracy wysta- 
wione przez Biuro Personalne i Ra- 
dę Zakładowa; 3) wypełniony kwe- 
stionariusz (rozdawany przez Ko- 
misje Powiatowe), 4) świadectwo 
urodzenia, 5) ostatnie świadectwo 
szkolne. 

Komisje Rekrutacyjne przyjmują 
zqłoszenia kandydatów od 1 stycz- 
nia do 15 lutego 1950 roku, W mar- 
cu kandydaci otrzymują program na 
podstawie którego przygotowują. się 


kandydat winien dokładnie przero- 
bić. Nauczyciele miejscowych szkół 
będa pomagali kandydatom w przy- 
gotowaniu tego programu. 

23 sierpnia 1950 r. rozpocznie się 
Kurs Selekcyjny. Jest to 2-tygodnio- 
wy Kurs, na którym będzie przepro- 
wadzony egzamin, nauczyciele zba- 
dają, czy kandydat posiada zdolno- 
ści, zamiłowanie i wytrwałość w pra 
cy „aby ukończyć Kurs i studiować 
na wyższej uczelni. Kandydaci, któ- 
rzy ukończą pozytywnie Kurs Selek- 
cyjny zostaną przyjęci na Studium 
Przygotowawcze. 


PROGRAMY 


Na Studium „Przygotowawczym 
przerabiany jest w ciągu 2 lat pro+ 
gram w zakresie szkoły średniej: na 

roku program 7, 8 i 9 klasy; na II 
roku 10, 11 kłasy podstawowej. 
Przerobienie tego programu wyma- 
ga dużego wysiłku kandydata, po- 
ważnej pracy, całkowitego poświę- 
cenia się pracy naukowej i innym 
zajęciom na Kursie. Słuchacz może 
korzystać z dodatkowych konsulta- 
cji, tj. pomocy w nauczaniu prowa- 
dzonej przez nauczycieli oraz pomo- 
cy studentów. Kandydat musi dobrze 


ważną pracę i pokładane w nim na- 
dzieje społeczeństwa. 


WARUNKI MATERIALNE 


TPKU w porozumieniu z Mini- 
sterstwami: Oświaty, Przemysłu, 
Handlu, Komunikacji, Zdrowia, 
Rolnictwa, Lasów i czynnikami spo- 
łecznymi wkłada wiele wysiłku i ol- 
brzymie sumy pieniężne, aby zapew- 
nie słuchaczom Kursu odpowied- 
nie warunki nauki: bezpłatną naukę, 
bursę, wyżywienie i stypendium 
przeznaczone na pomoce szkolne, 
wydatki osobiste, ubranie, rozrywki 
kulturalne itp. Słuchacz winien zdać 
sobie sprawę. że zostały mu stwo- 
rzone warunki nauki o jakich nie 
mogła marzyć młodzież robotnicza 
i chłopska w Polsce przedwojennej. 
Obecne warunki stworzyła mu Po!- 
ską Ludowa, stworzyli je swoją 
pracą robotnicy i chłopi polscy 
uwolnieni od wyzysku obcego kapi- 
tału i rodzimych obszarników. 

Wojewódzka Komisja Rekrutacyj- 
na w Łodzi mieści się przy ul, Jara- 
cza 45, a Miejska przy ul. Piotrkow- 
skiej 262. 

Studium Przygotowawcze w Ło- 
Sz mieści się przy ul. Piotrkowskiej 
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Młodzież wzmaga wysiłki 


Wyniki Dni Stalinowskiej Pracy 


20, 21 grudnia br. wzięło udział 
w Dniach Stalinowskich łącznie 
114 młodych robotników zaś taś- 
ma młodz eżowa złożona z 14 
osób pod kierownictwem: kol. 
Henryka Mergo, która normal- 
nie wykonywała do 100 proc. 
normy produkcyjnej, w dniach 
19, 20 i 21 bm. osiągała przecięt 
rie od 119 do 125 proc. nórmy. 
Taśma ta obecnie przystąp-ła 
do współzawodnictwa z innymi 
taśmami. 

Z PZZPP Nr 2 sygnalizują, 
że wykonanie norm wzrosło 
wśród młodzieży 6 7 proc.. Na 
szczególne wyróżn enie zasługu- 
je kol Śliwińska, która zobowią 
zała sę wypełnić 110 proc.,a 
uzyska'a 143 proc. bazy produk» 
cyjnej. Podobne meldunki na- 
pływają z wielu innych ośrod- 
ków pracy. i; 


W służbie pieśni, muzyki i tańca 


Nagrody dla członków zespołów rokotniczych 


uroczystościach partyjnych. Macie 
za sobą obóz wędrowny na Mazu“ 
rach, który stanowi poważny 
wkład do akcji repolonizacyjnej. 
Poważnym sukcesem Zespołu są 
jego ostatnie występy na akade- 
miach z okazji 70 rocznicy urodz n 
Towarzysza Stalina, na których 
wykazabście wszyscy, a zwłaszcza 
balet, wysoki poziom artystyczny 
i naprawdę młodzieżowy, ZMP- 
owski stosunek do pracy'. 

W drugiej części zebrania nastą- 
piło rozdańie nagród. 

Koledzy i koleżanki kolejno pod- 
'chodzą do stołu prezydialnego i z 
rąk kol. Wołczyka otrzymują na- 
grody i wyróżmienia. Są to kol. 
Świderska, kol,  Czaczkowski, 
Frankowski, Maniński, -Pająków" 
na i inni 

Rozdanie nagród zakończono, 

„Zaśpiewamy* — pada propo- 
zycja. Zespołu nie trzeba iugo 
prosić, śpiew jest przecież j.30 Ży- 
wiołem. Długo gmach- Ogniska“ 
rozbrzmiewa młodzieżowymi i ró- 
botniczymi pieśniami. 

J. Leb. 
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% KRONIKARI 


Dnia 26 grudnia wyjechała gru- 
pa ZMP-owskiej młodzieży szkol- 
nej na wczasokurs do malowniczej 
miejscowości. koło Bystrzycy. 


* khad + 


Szkolenie ideologiczno - polity- 
czne w naszej organizacji rozwija 
się coraz więcej. Obecnie mamy 
już w Łodzi pracujących normal- 
ne 9 szkół wieczorowych szkole- 
nia politycznego JI stopr.ia, spo- 
śród których wyróżniają się ze- 
społy Dzielnicy Śródmieśce Lewa 
i Śródmieście Prawa. 


ws =" . 


W pierwszych dniach styczn a 
1950 r. rozpocznie się w „Ogni- 
sku“ dwutygodniowy kurs ideolo- 
giczny dla członków Robotn.czego 
Zespołu Pieśr.i i Tańca. 


* . * 


W bm. ż inicjatywy Zarządu 
Łódzkiego ZMP. utworzono po* 
nad 20 „zespołów żywego słowa“ 
przy dzielnicach  ZMP-owskich, 
zakładach pracy i szkołach. Spe* 
cjalnie wyróżniają się zespoły 
Dzielnicy Śródmieśce, XX Pań: 
stwowego Gimnazjum i ZPO. im. 
Dr Więckowskiego. 
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GŁOS KUTNOWSKI r 


Kronika m. Kutna 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
22 — Pow. Kom. M. O. j 
33 — Miejski Posterunek MO. 
41 — Straż Pożarna 
50 — Zarząd Miasta Kutna 


31 — Starostwo Powiatowe 

32 — Pów. Zakł. Elektryczny 

102 — Prezydium Pow. Rady 
Narodowej 

108 — Pow. Zakł. Ubezp. Wza- 


jemnych, ul. Narutowi- 
czą Nr 20 

91 — Urząd Zdrowia 

20 — Szpital Powiatowy 

34 — Ubezp. Społeczna 

7 — Walenta, Apteka 

52 — Chacińska, Apteka, 

106 — Apteka „Pod Orłem" 

90 — Pogotowie Sanit. PCK 

89 — Polski Czerwony Krzyż 
(PCE) 


Redakcja i Administr. „Głosu 
Kutnowskiego'* mieści się 'w 
Kutnie przy ul. Narutowicza 2, 
tel 217.71 


Miliony złotych przyniosły państwu Zobowiązania 
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Stalinowskie 


Fabryka Maszyn Elektrycznych i Transformatorów w Żychlinie 


melduje wykonanie zobowiązań 


Cały kutnowski świat pracy pod | 
jął liczne zobowiązania dla uczcze 
nia T0 rocznicy urodzin Towarzy- 
szą Stalina, Poprzez wzmożoną pra 
cę, wyprodukowanie dodatkowych 
metrów tkanin i podniesienia ja- 
kości towarów,  kutnowianie dali 
wyraz swej wdzięczności dla Wiel 
kiego Przyjaciela Polski i Przy- 
wódcy obozu pokoju, „Wasze świę 
to — pisali robotnicy — jest rów 
nież j naszym świętem į dlatego 
uczeimy je godnie”, Dziś do redak 
cji wpływają radosne meldunki o 
wykonaniu podjętych zobowiązań. 
Wzmożony wysiłek kutnowskiego 
robotnika į chłopa dał państwu mi 
liony złotych, które przeznaczone 
będą na inwestycje, cele kultural- 
no-oświatowe j akcję socjalną, 

Załoga Zakładów Wytwórczych 
Maszyn Elektrycznych i Transfer 
matorów w Żychlinie nie zawiodła 
pokładanych w niej nadziei, Zobo 
wiązania wykonane zostały w ter 
minie, 

„Kierownik działu gospodarczego 
ob, Mieczysław Rzeźniekj zakoń- 
czył całkowicie prace stolarskie w 
biurach oraz wykonał fundament 
pod maszynę strugarkę. 

Dział mechaniczny: ob, Franci- 
szek Dębicki z brygadą ob, Góral 
czyka wykonali swoje zobowiąza- 
nie i przekroczyli normy technicz 
ue o 36,5 procent. Ogółem wyko- 
nali w dniu 21 grudnia 196,5 pro- 
cent normy, 


Zaszczytne wyróżnienie 
Ministerstwo Kultury i Sztuki 


nagrodziło ob. Jana Pychyńskiego 


Ministerstwo Kultury i Sztu= 
ki nagrodziło ob. Jana Pychyrń - 
skiego, dyrektora Szkoły Mu- 
zycznej Ludowego Instytutu Mu 
zycznego w Kutnie, a zarazem 
kierownika referatu Kultury i 
Sztuki przy Starostwie Pawia - 
towym, ‘prémia w wysokości 30 
tysięcy złotych. 

Nagroda przyznana» zosłała 
ob. Pychyńskiemu za działalność 
społeczną i zorganizowanie w 
Kutnie Szkoły Muzycznej, 

Szkoła Muzyczna przejawia 


Ob. Igielski 5 


dotrzymał swych zobowiązań 


Znane sa społeczeństwu nasze 
go miasta zobowiązania, które 
podjęli robotnicy dla uczczenia 
70 rocznicy urodzin Wodza mię 
dzynarodowego proletariatu, To- 
warzysza Józefa Stalina, W śród 
nich na wyróżnienie zasługiwa - 
ły między innymi postanowienia 
pracownika fabryki „Iraj”, ob. 
Igielskiego, Wyżej wymieniony 
postanowił w dniu 21 grudnia 
przekroczyć znacznie swą normę 
produkcyjną i zobowiązania do - 
irzymał, 


Ob. igielski wykonał w dniu 


"70 rocznicy urodzin 250 procent 


swej dziennej produkcji, a bryga 
da młodzieżowa 218 procent 
normy. ` 

Postanowienie wykonane Zz0= 
stało więc z nadwyżką, 


Nowe Koło 


Towarzystwa Przyjaciół żołnierza 


Dla uczczenia 70 rocznicy uro- 
dzin Towarzysza Stalina, na apel 
oddziału kutnowskiego TPŹ, na te 
renie gminy Łanięta zawiązało się 
nowe koło tego Towarzystwa, sku 
piające 25 członków. 

Na zebraniu organizacyjnym 
wybrang zarząd koła, w Skład któ 


rego wósz!i: ob, Jan Małas (prze- 
wodniczący), Henryk Berliński 
(sekretarzy i Józef Kajewski 
(skarbnik), Nowopowstałe koło 


przystąpiło energicznie do pracy. 


ożywioną działalność i jest jed- 
ną z najbardziej aktywnych pla 
cówek tego rodzaju na terenie 
naszego wajewództwa, 


Mistrz oddziału sztancownji pod |leży, że Rada Zakładowa postano | 


jął w imieniu swych pracowników 
zobowiązanie, dotyczące przeniesie 
nia działu tłoczni do nowej hali, 
I tutaj prace wykonano w termi- 
nie, 

Ob, Bolesław Koprowicz wraz 
ze swoim zespołem, zajmującym 
się montażem transformatorów 
wykonał dodatkowo 5 nowych 
transformatorów dla, Czechosłowa 
cji, 

Pracownicy nawijalni pierw- 
szej: ob. Grzelakowski i Głowiń- 
skj osiągnęli 208 procent normy, 
zaś pracownicy nawijalni drugiej 
podwyższyli swą wydajność <13 
200 procent. 

Brygada młodzieżowa im, Hanki 
Sawickiej na czele z kol. Haliną 
Materka wykonała swoja zobowią 
zanie w terminie, produkując do- 
datkowo dwa komplety cewek do 
transformatorów. 

A oto inne indywidualne zobo- 
wiązania: ob, Krajewska wyrobi- 
ła 236 procent normy, ob, Muszyń 
ska 227 procent normy, a Maria 
Kuźmińska 130 procent. 

Zespół kowali, na czele z ob, 
Bienierzem podniósł swoją normę 
ze 130 procent na 250, Podobnie 
podwyższył swą normę techniczną 
zespół spawaczy acetylenowych z 
brygadzistą Kazimierzem Krysiń- 
skim na czele, Spawacze clektrycz 
ni przekroczyli dotychczasową nor 
mę o 40 procent, a pracownity 
montażu maszyn wirujących o 20 
procent. 

Poza tymi uchwałami wielu pra 
cowników tego zakładu solidatyzu 
jąc się z całą załogą wykonało do 
datkowe prace nie zapowiedziane 
w podjętych zobowiązaniach, Tak 
na przykład ob, Kunicka wykonała 
jeden komplet cewek do wirnika, 
a ob. Karasiński i Fudała wykona 
li ponad plan jeden silnik. 

Na zakończenie dodać jeszcze na 


wiła w dniu 21 grudnia pracować 
na dwie zmiany į zobowiązanie z9 
stało wykonane. 
Jak z powyższego wynika więć 
Zakłady Wytwórcze Maszyn Elek 
trycznych į Transformatorów wy 


pełniły z nadwyżką swe postano 
wienia, Trudno tutaj operować ja 
kimiś konkretnymi sumami, obra- 
zującymi ile dały państwu te zo- 
bowiązania, w każdym jednak ra- 
zie sumy te są bardzo poważne, 

: (slaw) 


l 


Ponad milion złotych 
obrotu 

do dnia 15 grudnia 

CSS „Społem, oddział 


Okręgowy w Kutnie melduje 
wykonanie rocznego planu 


obrotów przed terminem, Do 
dnia 15 b. m. obrót wyniósł 
1.173.717 zł. Roczny plan o- 
brotów został więc wykona- 
ny w 134,1 proc. 


ConowegowSłodowni? 


Załoga Państwowej Słodowni 
w Kutnie dla uczczenia 70 rocz 
nicy urodzin Towarzysza Stali- 
na podjęła szereg zobowiązań. 
Dziś zakład melduje wykonanie 
swych postanowień. 

Plan produkcyjny, który w 
myśl uprzednio podjetych zobo 
wiązań miał być wykonany w 
dniu 20 bm., zrealizowany zo- 
stał o 7 dni wcześniej. Jedno- 
cześnie przed terminem zakoń- 
czono wysyłkę fabrykatu. 

Trzeba tutaj podkreślić, że w 
wykonaniu zobowiązań załoga na 
potykała na trudności, wynikłe 
z opóźnionej dostawy surowca. 


POWAŻNE OSZCZĘDNOŚCI 

Zagadnienie oszczędności nie 
jest obce załodze słodowni. W 
przekroju kwartalnym zdołano 
zaoszczędzić 100 tys. zł. na ener 
gii, 80 tys. zł. na paliwie i po- 
ważne sumy na surowcu. 

Jak z tego widać robotnicy z 
powodzeniem realizują system 


NOWE FORMY 
WSPÓŁZAWODNICTWA 
Robotnicy kutnowskiej słodo- 

wni współzawodniczą ze sobą, 
biorąc udział we współzawod- 
nietwie zespołowym. Miarą tej 
szlachetnej rywalizacji jest 
prece wszystkim jakość słodu. 
Wyniki zatem MopA być ogła- 
szane dopiero po dokładnej ana 


lizie jakościowej. Ta skompłiko 
wana procedura nie sprzyja roz 
wojowi współzawodnictwa. Dla- 
tego też w opracowaniu są nowe 


formy współzawodnietwa, które | pracowników 


wejdą w życie z początkiem no- 
wego roku. 


GWIAZDKA DLA DZIECI 

Staraniem dyrekcji i Rady 
Zakładowej urządzona została 
tradycyjna zabawa dla dzieci 
tej. instytucji. 
Ogółem słodyczami obdarowa- 
nych zostało 35 dzieci. 


Uroczystość w przedszkolu TPD 


W przedszkolu Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci w Kutnie od- 
była się miła uroczystość ia 
uczczenia 70-lecia urodzin To- 
warzysza Stalina, 180 malców 
w wieku od 4 do 7 lat radośnie 
i szczęśliwie obchodziło dzień 
21 grudnia. 

Wydział Kobiecy PZPR przy- 
szedł z pomocą kierownictwu 
przedszkola. Zakupiono duże 


ilości słodyczy, które następnie 
w postaci paczek wręczone żo- 
stały dzieciom, Ponadto każde 
z nich otrzymało po jednej pa- 
rze pońiczoszek. 

Na wstępie kierowniczka przed 
szkola, ob. Witkowska wygłosi- 
ła pogadankę na teimat życia i 
działalności Towarzysza Stalina, 

Następnie dzieci śpiewały, de 
klamowały wierszyki, (ma) 


Choinka wśród strażaków 


W lokalu Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Kutnie odbyła się 
tradycyjna „choinka”, na którą 
to uroczystość przybyli przedsta 
wiciele Partii, organizacji spo- 
łecznych, Związków  Zawódo - 
wych i społeczeństwa kutnow - 
skiego. Uroczystość ta zbiegła 
się z rocznicą 70-lecia istnienia 
Straży Pożarnej na terenie na- 
szego miasta. 


Piękna inicjatywa 


© Kurs -repetytorium — pozwoli studentom WSGW na szyhsze uzyskanie” dyplomu 


W czasie od 15, 12. 49 do 
15, 1. 50 r. w majątku doświad- 
czalnym Głogowa (powiat Kut- 
no) odbywa się repetytorium z 
żywienia i hodowli zwierząt do- 
mowych dla absolwentów wy- 
działu rolniczego łódzkiej 
WSGW. 

Celem kursu jest pogłębienie 
wiadomości teoretycznych, po- 
wiązanie ich z praktyką i przy: 
śpieszenie przez to egzaminów 
dyplomowych. Jest zrozumiałe, 
że o ile cel pierwszy zostanie 
tylko w części osiągnięty, o tyle 
drugi da się zapewne osiągnąć. 
Dodać tu należy, że nauczenie 
się żywienia i hodowli jest nie 
wątpliwie dokładniejsze, łatwiej 
sze i szybsze o ile odbywa się 
łącznie z zajęciami praktyczny: 
mi. 

Są powody, dla których właś- 
nie Głogowa wybrana została 
jako miejsce omawianego kur- 
su. Jest tu bowiem duża różno- 
rodność inwentarza” i tak: obo- 
ra ma krowy nizinne i czerwo- 
ne, chlewnia — typ świń wcze- 
śnie i późno dojrzewających, staj 
nia — konie ciężkie i lekkie, 
owczarnia — karakuły i meri- 
no-prekosy. Jest więc możliwość 
poznania na miejseu różnych 
ras i typów zwierząt. 

Zresztą Głogowa może się nie 
tylko oborą pochwalić. 

Czyni się tu przygotowania 
do przeprowadzania prac w za- 
kresie działalności chat-labora- 
toriów; projektuje się urucho- 
mienie takiego laboratorium od 
1950 r. W tej chwili są prowa- 
dzone tutaj prace nad wypróbo- 
waniem działania krzemionki w 
żywieniu zwierząt. (Chodzi o 
zbadanie ewentualnej szkodli- 
wości ziarna  _zaprawionego 
krzemionką, która niszczy woł- 
ka zbożowego). Doświadczenie 
prowadzi się w porozumieniu z 
Głównym  Komisariatem do 


WoBUNYONOCKAWNKNUNNNZZOSENEZOKECNNKENANCEKKEONACOSOWENOCNHEKECENOKNKENZNPENY 
CENNIK OGŁOSZEŃ 
W DZIENNIKU „GŁOS KUTNOWSKI“ 
Za jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymiarowych przy* 
jęto 1 mm przez szerokość 1 łamu (szpalty). W tekście i za teks- 


tem — 6 łamów po 45 mm. 


Wielkość ogłoszeń Za tekstem Nekrologi Drobne 
od 1do100 mm 70 zł 70 zł 30 zł 
od. 101 do 200 mm 110zł 110zł — zł 
od201do300mm 160zł 160 zł — Zł 

200 zł 200 zł — zł 


powyżej 300 mm 


Zwalczania Szkodników Ziarne |nrące z zakresu hodowli zwie-| Źle się stało, iż 


i Przetworów Zbożowych na 30 
świniach, 30 owcach i 30 ku- 
rach. 

Są przygotowania do przepro- 
wadzenia doświadczeń nad opa- 
sem bydła (przy zastosowaniu 
wywaru i wysłodków) w myśl 
wyrażonego życzenia Komitetu 


Ekonomicznego Rady Mini- 
strów. ) j 
Przewiduje się inne jeszcze 


rzat i upraw polowych. 
Metodyka doświadczeń idzie 
pó linii myśli agrobiologicznej 
powiązania teorii z praktyką, Za- 
kładów naukowych z oborą czy 


chlewnią i polem uprawnym. 
Można więc stwierdzić, że 
współpraca naszej Uczelni z 
Majatkami Doświadczalnymi 
przybrała w tym roku realne 
formy. 


koledzy nasi 
zatrudnieni w  PGR'ach nie 
otrzymali z tej instytucji zezwo- 
lenia na uczestniczenie w kur- 
sie-repetytorium. 

Pogłębienie wiadomości zawo» 
dowych na repetytorium, 
szybsze uzyskanie dyplomów, 
było by bowiem korzystne nie 
tylko dla samych studentów, ale 
też przecież dla tej instytucji, 

Uczestnicy Kursu 


Ob. Marian Golański, prezes 
straży, zagajając uroczystość, 
podkreślił rołę straży i jej zasłu 
gi na przestrzeni 70 lat istnie = 
nia. 

Z kolei zabierali głos: tow. 
Wacław Bryński, przedstawiciel 
PZPR, ob, Bolesław Filipiak, 
przedstawiciel cechów rzemieśl- 
niczych, w imieniu społeczeń - 
stwa kutnowskiego przemawiał 
ob, Aleksander Berg. Mówcy 
podkreślali ofiarność kutnow- 
skiej straży, która z wielkim po 
święceniem śpieszy zawsze. na 
ratunek zagrożonego pożarem 
mienia. 

Po części oficjalnej PORZE 
ia się część artystyczna, na któ 
rą złożyły się wesołe opowiada 
nia strażackie i pieśni. 

Wśród strażaków znajdowaji 
się liczni jubiłaci, Tak na przy- 
kład, ob. Górski obchodził 50-le- 
cię swej pracy, a ob. Berg i 
Truszczyński 40-lecie. 

Przy okazji trzeba podkreślić, 
że kutnowska straż w 90 procen 
tach rekrutuje się z ludzi pracy, 


Szkolenie podstawowym czynnikiem 


wychowania nowych kadr spółdzielczych 


Jednym z najważniejszych czyn|w spółdzielniach członków swych 


ników wychowania noweqo czło- | rodzin, 


wieka, świadomeqo zadań 


by wraz z nimi przepro- 


jakie |wadzać rozmaite kombinacje spe* 
nań nakłada Państwo Ludowe, jest | kulanckie. 


Członkowie ówczes- 


zagadnienie szkolenia, Bezpośred- |nych Komitetów Członkowskich, 


nio po wyzwoleniu szkoleniem 02 |nie znając c 
dziedziny życia | buchalterii, nie mogli się zorien* 


bjęto wszystkie 


się na księgowości í 


gospodarczego i społecznego. Sto-|tować w tych małactwach. 


pniowo powięksżały się kadry lu- 
dzi wyszkolonych, ludzi 


wych rąk, którzy pracując należy |no się właśnie | , 
stanowi- | wych kadr ludzi klasowo bliskich 


cie na zajmowanych 


skach, mieli na uwadze dobro ogó | chłopu 
dobro chłopa | bliskich robotnikowi rolnemu. Lu- 
dobro ro-|dzi, którzy w spółdzielni nie wi- 


łu społeczeństwa, 
mało i średniorolneqo, 


Tym wszystkim niedopuszczal- 


uczci- |nym kombinacjom przeciwstawio- 


szkoleniem no- 


mało i średniorolnemu, 


bolniką. Lecz mimo wszystko, iż |dzą własneqo kramiku, a mają na 
szkolenie od pierwsżych miesięcy | względzie dobro wszystkich człon 
po wyzwoleniu stawiano na pierw |ków spółdzielni i wszystkich lu- 
szym planie, ilość ludzi wyszko- |dZi pracy, 


lonych nié była dostateczna 


Zwłaszcza odczuwało się brak od | wiona 


O tym, jak mocno została posta 
akcja szkoleńia nowych 


powiednich kadr, które by kiero |kadr, niech powiedzą nam dane z 


wały qospodarką na wsi. 


dwóch ostatnich miesięcy bieża- 


Toteż w roku 1949 akcja szko-|ceqo roku, 


leniowa jeszcze bardziej została 


rozszerzona. Wszystkie instytucje | szczególną uwagę zwrócila 
rolnicze we własnym zakresie, (a|trala Rolnicza na 
jednocześnie w zakresie oqólneqo |pracowników Spółdzielczych 
planu szkoleniowego województwa | środków Maszynowych. 


W ciagu tych dwóch miesięcy 
Cen- 
przeszkalanie 
s 
Jest na 


łódzkiegoj, przeprowadzały maso- | to obecnie najodpowiedniejsza po 


we przeszkalanie ludzi przewidzia |ra ze względu na zastój prac polo 
nych do objęcia takich czy in-|wych. Przesżkolono w tym czasie 
nych stanowisk na wsi. Doświad-|50 pełnomocników  qromadzkich 
czenia ubieqłych lat wskazały, iż |SOM-ów, 46 kierowników podre- 
dò spółdzielczości wiejskiej wkra |cznych warsztatów ośrodków oraz 
diy się elementy niepowołane |48 kierowników samych ośrod- 
spekulanckie. Wkradali siędo spól|ków maszynowych. Niezależnie 
dzielczości boqacze wiejscy, któ:|od teqo w listopadzie | grudniu 
rzy pełniąc odpowiedzialne funk- | przeszkolono pracowników działu 
cje dopuszczali się oszustw w sto | produkcji i przemysłu rolnego, a 
sunku do mało i średniorolnych | więc 50 kierowników młynów, 50 
chłopów. Bardzo często, ponieważ |kierowników  piekarń spółdziel- 
w księqowości nie było sił wy*|czych oraz 80 kierowników admi- 
kwalifikowanych, zatrudniali oni nistracyjnych zakładów masar- 


skich. W ciagu. tych dwóch mie» 
sięcy także przeszkolono na tak 
zwanych kursach krótkotermino- 
wych 1,400 odpowiedzialnych skle 
powych Gminnych Spółdzielni o- 
raz 120 odpowiedzialnych mana- 
zynierów Gminnych Spółdzielni 
„Samopomocy Chłopskiej, 

Jak już na wstępie wspominaliś 
my, bardzo ważnym zagadnieniem 
było wyszkolenie odpowiednich 
kadr księgowych dla Gminnych 
Spółdzieln. „Akcja szkolenia 
księgowych Została należycie po- 
stawiona, czego dowodem jest 
fakt, iż w ciąqu 2 miesięcy na 
dwu do czterotygodniowych kur- 
sach przeszkolono 80 księqowych. 

Niezależnie od tego, iż na te- 
renie województwa prowadzone 
jest szkolenie kadr własnych, od- 
bywają się także kursy ogólnopol 
skie. W miesiącu listopadzie oraz 
w grudniu przeprowadzono na te- 
renie województwa 2 kursy. Je- 
den przeznaczony był dla braka- 
rzy skór surowych i referentów 
obrotu artykułami włókienniczy- 
mi i konfekcją w PZGS-ach. Kurs 
ukończyło 100 brakarzy i 80 refe 
rentów. Na kureie zaś, który od- 
był się w ostatnich -dwóch mie- 
siącach, także w wojew. łódzkim, 
przeszkoleniu poddano 80 instruk 
torów rachunkowości dla spól- 
dzielni na Ziemiach Zachodnich. 

Z tych nielicznych, lecz bardzo 


wymownych cyfr i danych wyni- | 


ka, iż akcja szkolenia kadr dla 
spółdzielczości na wsi została po 
stawiona w naszym województwie 
na należytym poziomie. Do tego 
należy dodać, iż została ona po- 
jeta nie tylko w zakresie zaaad- 


nień fachowych, względnie zawo 
dowych. Kursy te jednocześnie 
wychowują nowego człowieka, 
świadomego zadań, jakie na nies 
go nakłada Państwo Ludówe. 

W nadchodzącym roku 1950 
szkoleniem obejmie się jeszcze 
szersze kadry pracowników spół- 
dzielczości wiejskiej, Wystarczy 
tylko wspomnieć, iż w pierwszym 
kwartale 1950 roku na kursach 
dla kierowników działu zaopatrze 
nia Gmitnych Spółdzielni „Samo 
pomoc Chłopska”, na kursacn dla 
klerowników Ośrodków Maszyno- 
wych, dla prezesów Zarządów 
Gminnych Spółdzielni oraz pełno. 
mocników qgromadzkich przeszko- 
li się około 250 osób. 

W ciąqu zaś całego roku 1950 
na 139 kurso-konferencjach, trwa- 
igcych od 3 do 6 dni przeszkolo” 
nych zostanie 3,206 osób. Nato- 
miast na 41 kursach 14 i 28-dnio- 
wych przeszkoli się 2,004 pracow- 
ników wiejskiej spółdzielczości, 
W ten sposób wyrówna się w ol 
brzymim stopniu braki kadr ludz 
kich, mających pracować dla do- 
bra chłopskich mas pracujących. 


Ogłoszenia drobne 


OBYWATELOWI Dr. Milanowskie 
mu w Kutnie serdecznie dziękuję 
za pieczołówitą opiekę w krytycz- 
nym momencie mojego schorzenia, 
co uratowało mi życie, wdzięczna 
Anna Reliszko, 243 
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ZGUBIONO wszystkie dokument 
— Ślązak Władysław zam, Kutno, 
Warszawskie Przedmieście 20, 

t 216 


chi wciuńwikóc= 


Co pisała prasa łódzka 30 grudnia 1929 r. 


DYTRIEWICZ WEŻMIE SIĘ ZA 

KONSTYTUCJĘ! 
_ Plema łódzkie podają, że wejście 
do nowego rządu profesora Dutkie- 
włicza w charakterze ministra spra 
wiedłtwości oznacza, że gabinet 
Bartla przystąpi niezwłocznie do 
prac związanych ze zmianą konsty 
tucji. Minister Dutkiewicz jest bo- 
wiem specem" od tego rodzaju 
Spraw. 


WYBUCH KOTŁA W ROLE 


W fabryce maszyn rolniczych O- 
strowskiego w Kole nastąpił wy- 
buch kotła. Ofiarą wybuchu padli 
Gwaj robotnicy: Ignacy Pietrzak i 
Józef Koronowski, których w sta- 
nie agonii przewieziono do szpitala. 


00 TO JEST 00—8A—LA? 


„Tancerze londyńscy lansują no- 
wy taniec zwany „00—sa—la* któ- 
ry wzorowany jest na „tańcu dzi- 
kich Koni stepowych“, 


POLESIE KONSTANTYNOWSKIE 
BEZ WODY 


Komisja radnych miejskich, któ- 
ra zwiedziła ostatnio domy wybu- 
dowane na Polesiu Konstantynows 
kim — stwierdziła ze zdumieniem, 
że domy nie posiadają wody. Wsku 


ADRIA — dla młodzieży (Stalina 1) 
„Opowieść o prawdziwym człowie- 
ku“ godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) — „Bo- 
gata narzeczona” godz. 16, 18.80, 21 

BAJKA (Franciszkańska 31) „Nikt 
nie nie wie” godz. 18, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 1) — „Pro- 
gram aktualności krajowych i za- 
granicznych Nr 1“ — godz. 11, 12, 
13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL dla młodzieży (Legionów 2-4) 
„Na morskim szlaku“ godz. 16, 
18, 20 

MUZA (Pabianicka 173) — „„Milezą- 
ca barykada* godz. 18, 20.30 

POLONIA (Piotrkowska 67) — „Pu- 

` stelnia Parmeńska' I seria — godz 


1%, 19, 2£ 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 78) 
„Pocałunek na stadionie" — godz. 
18, 20 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) — „Bi 
twa o Stalingrad“ — godz. 16.50, 
18.30, 20.30, 

ROMA (Rzgowska 84) — „Wołga, 
Wolga“ — godz. 16, 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) „Górą 
dziewczęta'* dla młodzieży godz. 16, 

* „Niecierpliwość serca" godz. 18, 20 
wstęp od lat 18 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Wil- 
"cze doły godz. 17.80, 20 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2) — „Gdzieś 
w Europie“ godz. 18, 20.30 


TATRY (Sienkiewicza 40) — „Śpłe: 
wak nieznany” — godz. 16, 18, 20. 
TĘCZA (Piotrkowska 108) — "Pu- 


stelnia Parmeńska' I seria — godz. 
16.30, 18.30, 20.30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) — „Boga- 
ta narzeczona” — godz. 15.80, 18, 


20.30 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) — „Ali 
Baba i 40 rozbójników“ godz. 16.60 
18.80, 20.30 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) — 
„Sumienie“ — godz. 16, 18, 20, 

ZACHĘTA (Zgierska 26) „Milezenie 
jest złotem“ godzina 16.30, 18.29 


tek tego osiedle na Polesiu nie na- 
daje się tymczasowo do zamieszka- 
nia. Oddanie domów do użytku na- 
stąpić może nie wcześniej niż za 
pół roku. 


ZAKUPY ZWIĄZKU 
RADZIECKIEGO W ŁODZI 


W dniu 2 stycznia —— donoszą pi- 
sma — przybywa do Łodzi misja 
handlowa radziecka, która doko- 
nać ma zakupów towarów tekstyl- 
nych na sumę 300 tysięcy dolarów. 


TEATR 
im. STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 


OSTATNIE DNI! 


PAŃSTWOWY 


Dziś o godz. 19.15 dramat W. Sło- 
wackiego pt. „Maria Stuart". 


Bilety na premierę „Zielonej mlicy“ 
w Ośrodku Informacji Miejskiej 
Kierownictwo Państwowego Teatru 

im. Stefana Jaracza podaje do wia- 

domości, że na premierę świetnej 

sztuki A. Surowa pt. „Zielona ulica", 

która odbędzie się dnia 1.1.1950 r. 

o godz. 19.15 bilety sprzedaje 

Ośrodek Informacji Miejskiej, ulica 

Piotrkowska 104a w godzinach 8—20, 


PARSTWOWY TEATR NOWY 

(Daszyńskiego 34, tel. 123-02) 

O godz. 19.15 „Brygada szlifierza 
Karhana". i 

Zniżki dla studentów i członków 
Związków Zawodowych ważne. 


PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
ZESPÓŁ ŁÓDZKI 
(ul Jaracza 2 iel, 217-49) 

W piątek, dnia 30 grudnia, o godz. 
19.30, przedstawienie ulgowe (zniżsa 
60 proc.) dla członków Żyd. Tow: Kul- 
tury — „Mój syn. ` 

W sobotę, dnia 31 grudnia, o godz. 
20.30, przedstawienie sylwestrowe — 
„Wzywa was Tajmyr“, komedia w 3 
aktach, Po przedstawieniu koncert 
z udziałem calego zespołu. 

W niedzielę, i stycznia 1950 roku, 
o godz. 19.30, po raz ostatni „Mój 


syn“. 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
(ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36) 
Codziennie o godzinie 19.15 „Roz- 
bitki“ — komedia w 4 aktach Józefa 
Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Relewicz-Ziembińskiej, W. Walte- 
ra, W. Ziembińskiego i innych. 
Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. 


TEATR „OSA“ 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 
O godz. 19.30 — „Romans z g3- 
dewilu* z udziałem T.Wesołowskieg0 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 


O godzinie 19.15 „Ptasznik z Ty: 
rolu“ — operetka w 3 aktach M, We- 
sta i Helda. Udział bierze cały ze- 
spół artystyczny. Chór — Balet — 
Orkiestra. Bilety do nabycia w ka- 
sie teatru od godz. 10 do 13 i od 17. 
W niedzielę i święta kasa czynna od 


ZE SPORTU 


Bobry sportowiec 
to jernocześmie dobry raejenalizater i wynalazca 
wów BEAR W swej gałęzi sportu dy szybkiej) Charkowa  Żełuhowski, 


którego widzimy na zdjęcin, na lód 
Dobrego 


z: 


wchodri już w doskonałej formie kon- 
dycyjnej, z odpowiednim szlifem tech. 
nicznym, a osiąga to, nie zawdzięcza- 
jąc żadnym  lodowiskom sztucznym, 
lecz własnej pomysłowości i pracy, 

żełabowski wpadł na pomysł skon- 
strnowania panczen (łyżew wyścigo. 
wych) na rolkach, które pozwalają 
mu na treningi nawet w lecie, Pan- 
czeny rolkowe skonstruowane przez 
żełubowskiego zewnętrznie bardzo 
mało się różnią od panczen normal- 
nych. Mają tę samą wysokość i dhi- 
gość, jedynie zamiast ostrza posiadaja 
pod spodem 9 rolek, które pozwalają 
na jazdę po betonie, lub drewnianej 
podłodze, 

Zanim w Charkowie nastanie mróz, 
żełubowski, jak widzimy na innym 
zdjęciu, trenuje już całą parą. 


— Ja na swych rolkach czuję się 
tak, jak na prawdziwych panczenach 
— powiedział żełubowski koresponden 
towi „Sowieckiego Sportu“, — Tre- 


sportowca powinna ce- 

chować głowa na kar 
ku Takimi sportowcami może się po- 
szczycić przede wszystkim Związek 
Radziecki. 


Przeglądając radziecką prasę Spor. 
towa bardzo często możemy się spot- 
kać z oryginalnymi pomysłami spor- 
towców radzieckich ułatwiającymi im 
treningi i zdobywanie coraz lepszych 
wyników. Zdawałoby się że sport 

; |łyźwiarski w Z='qzku Radzieckim ma 
tak idealne naturalne warunki rozwo- 
ji, że uprawiający tę gałąź sportu nie 
mają żadnych kłopotów z treningiem, 
Tymczasem okazuje się, że nawet zi- 
ma rosyjska jest za krótka na to, aby 
zdobyć tak wysoką formę, jaką rópre 
zentują łyżwiarzę radzieccy. Ale ły- 
źwiarze radzieccy nie czekają ż zało- 
żonymi rękoma na lód, a trenują już 
od wczesnej jesieni, jedni „crossy* i 
gimnastykę, drudzy w inny „sposób, 


Jeden z najlepszych łyżwiarzy (jaz- 


e. 
Komunikat 
Zarządu Wojewódzkiego 
Z.S. Gwardia w zi 
w sprawie likwidacji 
P.T.C. Gwardia 
w Pabianicach 
W związku z przejawianiem działa! 
ności niezgodnej ze Statutem Zrzesze 
nia Sportowego ZS Gwardia i uchwała 
mi Biura Politycznego KO PZPR w 
sprawie kultury fizycznej i sportu, 
Zarząd Wojewódzki ZS Gwardia w 
Łodzi postanowił na posiedzeniu od- 
bytym w dniu 10. 11, 1949 r, rozwią- 
ząć PTO ZS Gwardia w. Pabianicach 
do dnia 31, 12, 1949 r. Na miejsce 
rozwiązanego PTC ZS Gwardia utwo. 
rzyć w Pabianicach Koło Sportowe 9% 
pierające się w swej pracy Ściśle na 
zasadąch Statutu Zrzeszenia Sporto- 
wego ZS Gwardia i uchwale Biura Pc 

i litycznego KO PZPR, 


Cały sprzęt sportowy należący do 
byłogo PTC Z8 Gwardia postanowione 
za pośrednictwem WUKRP rozdzielić 
pomiędzy Ludowe Zespoły Sportowe i 
międzyszkolne kluby Sportowe, 

Wszyscy zawodnicy byłego PTO ZS 
Gwardia z dniem 1. 1. 1950 r. otrzy- 
mują automatyczna zwolnienia z wy- 
jątkiem zawodniką Millera Józefa, 
który otrzyma zwolnienia dopiero po 


nując na rolkach można z łatwością | zi, micie [a ewa z” : 
opanować technikę jazdy wyścigowej EE ZY Y 

nie wykluczając nawet tak trudnej Za Zarząd 

sztuki, jak branie wiraży, a przede Sekretarz 

wszystkim można doskonale wyrabiać | (Szulc Roman) 

w sobie niezbędną do wszystkich spor Prezes 


tów wyczynowych Szybkość i wytrzy (Kozłowski T, kpt.) 


małość. 
— Taki trening — oświadczył żełu 


Polska-Węgry 


bowski korespondentowi „Sowieckiego 

Sportu“ — - 

pp koc e efekty od ćwi 26 iutego 1950 r. 
—Trening na rolkach nie może hyć WARSZAWA stę Mad OO 

jedynym przygotowaniem tyżwiarza do ny Urząd Kultury ga kasą 


twierdził termin międzypaństwowe 
go spotkania pięściarskiego Polska 
— Węgry. 
Mecz odbędzie się w Polsce 
(miejsce jeszcze nie ustalone), w 
dniu 26 lutego 1950 r, s 7 


sezonu zimowego — mówi żełubow- 
ski, — Ja na przykład obok jazdy na 
rolkach uprawiam bardzo systematycz 
nie gimnastykę i biegi na przełaj. 


Takimi są sportowcy radzieccy, Tak 
jak każdy obywatel radziecki stara 
się przystżyć swemu państwu nie 
tylko mechaniczną pracą przy warszta 
cie, ale różnymi pomysłami udosko. 
nalającymi i ułatwiającymi tę pracę, 
tak niemal każdy dobry sportowiec 
radziecki stara się uczynić to samo w 


| 


| Nowe zwycięstwo 
CDKA - 


MOSKWA (obst, wł.) — W móczu 


dziedzinie sportu wyczynowego. 


"W tym kryje się jedna z tajemnic 
doskonałych wyników sportowców Ta- 
dzieckich. 1 


Sylwester na pływalni „Ogniska“ 


hokejowym o mistrzostwo ZSRR dru- 
żyna CDKA z Moskwy odniosła 6-te 
z kolej zwycięstwo, wygrywając z ho 
keistami loningradzkimi — Bolszewik 


Jak się dowiadujemy niemal w osta- 
tniej chwili, pływacy Związkowca-Zry 


wu urządzają jeszcze w bieżącym roku 


zawody. Odbędą się one w wieczór 
sylwestrowy — „początek godz. 18,30. 
(W programie przewidziano 54 kon- 
kurerńcje z udziałem wszystkich zá- 
wodniczek i zawodników klubu oraz 
konkurencje atrakcyjne, jak wyścigi 
z balonami, sztafety oryginalne i in. 
wyścigi humorystyczne, 

Zwolennicy pływactwa w dobrym 
wydaniu będą mieli możność  podzi. 
wiać rewanżową walkę Bonieckiego z 
Jera. Tym razem „pojedynek'** odbę- 
dzie się na dystansie 200 m. stylem 
dowolnym. Konkurencja ta niewątpli- 
wie. dostarczy wiele emocji zebranej 
publiczności, jeżeli weźmie się pod u- 
wagę, że obaj ua.. pewni zwycięstwa, 

W każdym bądź razie z walki tej 
padnie jeszcze jeden rekord okręgowy, 
który na pewno będzie najlepszyn: wy 
nikiem uzyskanym w Polsce po woj- 
nie. Duet Boniecki-Jera uzupełnią sta. 
le czyniący postępy Stanowski i Sob- 
czak, Suma wyników tych cravlistów 
będzie jednocześnie sprawdzianem mo. 
żliwości Związkowca-Zrywi w sztafe- 
cie 4x200 m. stylem dowolnym, 


Przed zawodami przewodniczący KS 
Związkowca-Zrywu dyr. Kaźmierczak 
wręczy zasłużonym zawodnikom sekcji 
pływackiej żetony, 


cy Związkowca-Zrywu godnie reprezen 
towali sport łódzki w roku 1949 za- 
równo w spotkaniach klubowych, mię 
dzymiastowych, czy też mistrzostwach 
Polski, Największym sukcesem sekcji 
tej jest zdobycie bezapelacyjnie mi- 
strzostwa Polski w konkurencji junio 
rów oraz 8 zwycięstw (w tym jedno 
międzynarodowe nad repr. milicji wę- 
gierskiej), 

Niskie ceny biletów (balkon 60 zł, 
i parter 120 zł) umożliwiają każdemu 
robotnikówi i vczniowi wstęp na po- 


wyższą imprezę. 
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Co usłyszymy przez radio? 


| 


|pierwszej połowie grudnia grała dwn. 


5:0, CDKA prowadzi nadal w tabsl: 
mistrzowskiej z 12¢tu, pkt, , przed 
WWS i Dynamo (Swierdłowsk), które 
mają po 10 pkt. 


Rewanż ĆSR-Szwecja 


w styczniu 

PRAGA (obsł, wł.) — Pod koniec 
przyszłego miesiąca reprezentacja ho. 
kejowa Czechosłowacji rozegra 2 spot- 
kania międzypaństwowe ze Szwccją, 
Mecze mają się odbyć 27 1 29 stycznia 
w Pradze, Będą to Spotkania rewanżo- 
we Jak wiadomo, Czechosłowacja w 
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sy“ 16.80 (Ł) „Folklor kołchozu ko- 
zackiej stanicy”. 16.40 (Ł) Melod:e 
taneczne kompozytorów radzieckich 
16.50 (Ł) „Z dziedziny radiotechni- 


20.30 godz, 11. 


nika Wilsona w Mirucie i wyruszyć do Delhi. =. 

Wiadomość o tym zawiózł Hodson Wilsonowi do Miruty i za- 
wiózł ją równo w trzydzieści godzin, nie zatrzymując się ani chwili 
na odpoczynek podczas drogi. 

Z ogromnym wysiłkiem ruszyły naprzód oddziały Bernarda. 

Powstańcy poruszali się szybciej, niż regularne wojska angiel- 
skie, nie byli bowiem obciążeni ani bagażem sztabowym ani kance- 
lariami podróżnymi. z 

Rajoci dwóch nieznanych wsi stoczyli z wojskami Bernarda za- 
żarty bój na drodze kurnaulskiej. 

W największy skwar południa podpalili po obu stronach drogi 
słomiane chaty swych osiedli, Na Anglików zwaliły się jednocześnie: 
ogień karabinowy, płomienie pożaru i nielitościwy żar indyjskiego 
słońca. 

Więcej żołnierzy zginęło wskutek udaru słonecznego, niż padło 


od kul. 
Mimo wszystko kolumna Bernarda ruszyła dalej i po dwóch 


morderczych marszach, połączyła się z oddziałami Wilsona. 

Ósmego czerwca 1857 roku, w miesiąc zaledwie po zajęciu Delhi 
przez wojska powstańcze, Brytyjczycy rozbili namioty swego obozu 
pod osłoną niewysokich wzgórz, ciągnących się na północ od murów 


miasta. 
Tak zaczęły się boje o Delhi. 


Dla informacji podajemy, że pływa ki“, 17.00 Koncert dla przodowników 


CZĘŚĆ DRUGA 


| WSZYSTKIE DROGI PROWADZĄ DO DELHI 


ROZDZIAŁ XIM. 
JENNY HARRIS i 

W wilgotny i mroczny poranek marcowy, od drewnianej ściany 
mole w Londynie odbił się stary transportowy okret „Oliwia“. Na 
pokładzie wiozła „Oliwia“ dwie baterie polowych dział i strzelców 
88 pułku piechoty Jej Królewskiej Mości. Było to regularne co- 
roczne uzupełnienie królewskiej armii w Indiach. 

„Oliwia“ śpieszyła się, kapitan chciał ominąć przylądek Dobrej 
Nadziei, zanim na tych wodach nastąpi okres burz i gwałtownych 
sztormów. 

Na pokładzie wojennego transportowca znajdowa: się niezwykły 
pasażer — była to dwunastoletnia dziewczynka, Jenny Harris. Jenny 
jechała do Indii, do ojca — pułkownika Harrisa, 

Kapitan „Oliwii* odstąpił Jenny kajute swojej żony. Jenny po- 
dobała się mała kajuta z okrągłym okienkiem i wiszącym łóżkiem, 
które spuszczano jej wieczorem, a rano zawieszano wysoko, pod sá- 
mym sufitem. Podczas silnego kołysania okrętu wiszące łoże Jenny 
chybotało się rozpaczliwie z boku na bok, uderzając o metalowe 
spojenia ścian. Na okręcie, oprócz Jenny, nie było więcej dzieci, to 
też początkowo było jej smutno. Nie lubiła ręcznych robótek ani 
szycia, a rozmawiać ze starszymi nie miała odwagi. Wałęsała się więc 
po statku, nudziła się, patrzyła na morze, a niekiedy, Schowawszy 
się w wiszącym łóżku, popłakiwała w malutkiej kajucie. , 

Major: Briggs, stary oficer służby kolonialnej, dowódca oddzia- 
łów wojskowych na „Oliwii* uważał, że jego oddział i on sam znaj- 
dują się w zwykłej podróży i spędzał cały dzień w zamkniętej kaju- 
cie, pijąc rum i brandy, albo wychodził na pokład i strzelał do mew, 
lecący 1 tuż za rufą. Kapitan Henryk Bedford nie pił rumu, nie czy- 
tał książek, a nudził się ogromnie przez całą drogę i podczas obia- 
dów opowiadał sąsiadom długo i szeroko o Swym przytulnym dom- 
ku, leżącym u stóp Malabarskiego wzgórza, w Bombaju. W tamtej- 
szym ogrodzie miał w basenie różne cudowne rybv, prążkowane 


-cle piętro. 


tro. 22.15 Koncert zrywkowy — 
M TRZY À Drok. Zaki. Graf, RSW 


transmisja z Budapesztu. 23.00 Ostat- 
nie wiadomości. 23.10 Program ma ju- 
tro. 23.15 Muzyka poważna, 24.00 Za- 
kończenie audycji i Hymn, 


„Prasa” 


Łódź, uL Zwirki 17, tel 7086-62. 


D-0237U 
PEREENRUGRANOONOGWUDNUCZNPENUCHZUCHENEKANEA meceductawnenssztwanpuwEcnĘwecE' 


i gwiaździste — trzydzieści cztery tropikalne odmiany. Bedford po- 
wracał do Indii z Londynu, gdzie przebywał na długim urlopie. 

„Oliwia“ płynęła przez cieśninę, przeciw wiatrowi zachodniemu 
i oceanicznej fali. Małe, ostroskrzydłe mewy leciały za rufą, pokrzy- 
kująe piskliwymi głosami. i Sy ? 

O świcie mętnego. wietrznego i burzliwego dnia marcowego 
„Oliwia“ wypłynęła z cieśniny i weszła w bezlitośnie kołyszące fale 
Atlantyku. 

W podróży tej, na pokładzie „Oliwii“ znajdował się jeszcze je- 
den niczwykły pasażer — niewysoki człowiek o nieco dziwnym dla 
Europejczyka kolorze skóry, w cywilnym ubranin i filcowym kape- 
luszu szkockiego górala. Przy nim kręcił się ładny, czarny pies Sam. 
Pies odznaczał się ciężką, kwadratową mordą, opuszczoną ku ziemi, 
złym spojrzeniem spode łba i krótkimi krzywymi nogami. A 

Człowiek w szkockim kapeluszu nazywał się Mac Ferney. Włó- 
czył się bez przerwy po pokładzie z mocno. wypchanym skórzanym 
workiem podróżnym i martwił się nieustannie, aby mu się ten wo- 
rek przypadkiem nie zamoczył. j 

Od pierwszego dnia Mac Ferney nie podobał się obu starszym 
oficerom — Beodfordowi i Brigzsowi. 

— Czy zauważył pan, Briggs.. — zapytał majora z niepoko- 
jem kapitan Bedford, jeszcze w pierwszym dniu podróży =— Czy 
zauważył pan, drogi Briggs, jaki kapelusz ma ten człowiek? |. 

— gSpostrzegłem to Bedford, Obrzydliwy, Szkocki kapelusz. 

— A jego nazwisko? — powiedział Bedford — Niech pan 
zwróci uwagę, co to za nazwisko — Mac Ferney.. 

— Nie ulega wątpliwości — rzekł major — że ten człowiek jest 
Szkotem. 

— To znaczy: nie jest dżeńtelmenem. Szkot nie może być praw- 
dziwym dżentelmenem. i 

— Nigdy — powiedział major z głębokim przekonaniem — 
Bedfor”, a kolor jego skóry! 

— Tak, to dziwny odcień skóry. 

-— To nie jest opalenizna, To wątroba... 

— Z pewnością — wątroba. Ten człowiek musiał długo mie- 
szkać w krajach tropikalnych. iD. c. n.)' 
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"WYDARZENIA 1949 ROKU 


potwierdziły genialne tezy Józefa Stalina 


Historyczne 


Politycy i prasa imperialistycz- 
na z przerażeniem stwierdzają, że 
wszystkie przewidywania przy- 
wódców partii marksistowsko-le- 
ninowskich sprawdzają się z ma* 
tematyczną precyzją. Podkreśla- 
jąc ten fakt wielokrotnie spraw- 
dzony, imperialiści gotowi są nie- 
mal przypisywać mu znaczenie 
nadprzyrodzone. Nie widzą jed- 
nak oślepieni nienawiścią i bez- 
radnością, że zdolność przewidy- 
wania wynika z nauki marksizmu- 
leninizmu, która pozwala dokład- 
nie określić tendencje rozwojowe 
społeczeństw, a ćo za tym idzie 
przewidzieć poszczególne etapy 
polityki imperialistycznej. 

Józef Stalin, genialny kontynu 
ator nauki Lenina ze szczególną 
precyzją przewiduje rozwój wy- 
darzeń. Często w wypowiedziach 
sprzed kilkunastu laty znajduje- 
my wyjaśnienia do wydarzeń 0s- 
tatniego roku. 

Wydarzenia 1949 roku potwier 
dzity w całej pełni genialne tezy 
Józefa Stalina, 

* + 
„Masy ludowe widza, że 

Zw. Radziecki jest jedynym 

krajem prowadzącym walkę 

przeciwko nowej wojnie, One 
dlatego sympatyzują z wła- 
dzą radziecka, gdyż jest ona 
chorążym pokoju wśród na- 
rodów i wierną ostoją prze- 
ciwko wojnie”, 

Są to słowa Towarzysza Stali- 


"na wypowiedziane jeszcze w 1924 


roku. Nic nie straciły one na ak- 
tualności. Przeciwnie, nabrały 
jeszcze większej mocy, jeszcze 
większego znaczenia. 

Pod przewodnictwem Związ- 
ku Radzieckiego i jego Wielkiego 
Wodza Stalina wszystkie narody 
demokratyczne i miliony prostych 
ludzi na całej kuli ziemskiej, zje- 


dnoczyły się w walce o utrwale- 
nie pokoju i bezpieczeństwa. Świa 
towy kongres zwolenników poko- 
ju w Paryżu i w Pradze w maju 
br. był wyrazem jedności naj- 
szerszych mas pracujących, był 
wyrazem ich niezłomnej woli wal 
ki przeciw podżegaczom wojen- 
nym, manifestacją przyjaźni i 
przywiązania do Związku Radziec 
kiego — przywódcy światowego 
obozu pokoju i socjalizmu. 

„Proces odpadania od im- 
perializmu szeregu nowych 
krajów odhywać się będzie 
tym prędzej i gruntowniej, 
im gruntowniej wzmacniać 
się będzie socjalizm w pierw 
szym zwycięskim kraju“. 

Wspaniałe osiągnięcia Związ- 
ku Radzieckiego w 1949 r. suk- 
cesy na polu politycznym, gospo- 
darczym i kulturalnym są tymi 
czynnikami, które decydują o 
zwycięstwach sił pokoju i postę- 
pu na całym świecie, 

Fekt, że poziom produkcji prze 
mysłowej Związku Radzieckiego 
w 1949 r. przekroczył produkcję 
z r. 1940 o przeszło 50 proč., że 
urodzaj przewyższył plony przed 
wojenne, fakt, że wzrasta dobro- 
byt ludzi radzieckich, spędza sen 
z powiek politykom  imperiali- 
stycznym, którzy zdają sobie spra 
wę, że Związek Radziecki jest nie 
zwyciężoną zaporą, która unie- 
możliwia im zdobycie panowania 
nad światem. 

„Kra niczym niezakłócone- 
go wyzysku i ucjsku kolonii 
krajów zależnych już minęła, 
Nastąpiła era rewolucji wy- 
zwoleńczych w koloniach i 
krajach zależnych, era prze- 
budzenia się proletariatu tych 
krajów, era jego hegemonii 
y rewolucji“. i 


Radosna manifestacja w wyzwolonych Chinach 


Wspaniałe zwycięstwa bohater 
skiej armii ludowej uwieńczone 
przepędzeniem agentury kuomin 
tangowskiej i utworzeniem w paź 
dzierniku br. Chińskiej Republi- 
ki Ludowej są jakże doskonałym 
potwierdzeniem genialnej tezy 
stalinowskiej, sformułowanej w 


1927 roku w referacie pt, „Mię- 
dzynarodowy charakter Rewolu- 
cji Październikowej”. 


EŃ 


posiedzenie Tymczasowego Parlamentu 


Chiny potwierdzają słuszność te- 
zy Stalina. Również w innych 
krajach Dalekiego Wschodu — 
w Vietnamie, w Indonezji, w Bur 
mie i na Malajach rozgorzał pło- 
mień rewolucyjnych walk: naro- 
dowo-wyzwoleńczych. -Wszędzie 
ną czele walki narodów, zrywają | 
cych okowy imperializmu i feu- 
stoją 


dalizmu, stoi proletariat, 


Nie tylko partie komunistyczne. 


Niemieckiej 


Republiki Demokratycznej (prezydium) 


„Historia uczy, że hitlerzy 
przychodzą i odchodzą, a na 
ród niemiecki i państwo nie- 
mieckie pozostają.. My nie 


stawiamy sobie takiego zada- 
nia, aby unicestwić Niemcy, 


gdyż unicestwić Niemiec nie 
można, tak sąmo, jak nie moż 
na unicestwić Rosji, ale uni- 
cestwić państwo hitlerowskie 
można i trzeba. Nasze pierw 
sze zadanie na tym właśnie 


polega, by unicestwić hitle- 
rowskie państwo i jego in- 
spiratorów *, 

Zadanie to postawione przed 
narodami radzieckimi w listopa- 
dzie 1942 roku, kiedy wróg stał 
u bram Stalingradu i Leningradu 
zostało wykonane, Drugim za- 
daniem było utworzenie na gru- 
zach hitlerowskiego faszyzmu nie 
mieckiego państwa demokratycz- 
nego. W siedem lat później pro- 
klamowanie Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej, na której czele 
stanęli wypróbowani bojownicy z 
faszyzmem, stało się punktem 
zwrotnym w dziejach Europy: 

„Nie ulega wątpliwości — 
pisał Stalin — że jstnienie po 
kój miłujących Niemiec obok 
istnienia miłującego pokój 
Związku Radzieckiego wyklu 
cza możliwość nowych wojen 
w Europie, kłądzie kres prze 
lewowi krwi w Europie i u- 
niemożliwia ujarzmienie kra- 
jów europejskich przez im- 
perialistów świata”, 

„Proletariat może z powo- 
dzeniem rządzić krajem bez 
burżuazji i przeciw burżuazji, 
może z powodzeniem budo- 
wać przemysł bez burżuazji í 
przeciw burżuazji, może z po 
wodzeniem kierować całym 
gospodarstwem narodowym 
bez burżuazji i przeciyy bur- 
żuazji, może z powodzeniem 
budować socjalizm, pomimo 
kapitalistycznego otoczenia“. 


Po 22 latach słowa Stalina znaj 
dują dalsze potwierdzenie w wiel 
kich osiągnięciach twórczych kra- 
jów demokracji ludowej. Naro- 
dy: polski, czechosłowacki, wę- 
gierski, rumuński, bułgarski i al- 
bański, które dzięki Związkowi 
Radzieckiemu odzyskały wolność, 
dziś przy jego serdecznej i brat- 
niej pomócy budują w swych kra 
jach socjalizm wbrew burżuazji 
i przeciwko burżuazji światowej. 


„Szowinizm į przygotowa- 
nie wojny jako podstawo- 
we elementy polityki zagra- 
nicznej, pognębienie klasy ro- 
botniczej i terror w dziedzi- 
nie polityki wewnętrznej, ja- 
ko niezbędny środek umocnie 
nia tyłów przyszłych frontów 
wojennych — oto, czym szcze 


p 


AREN 4 


gólnie zajmują się obecnie 
współcześni politycy impe- 
rialistyczni", 

Analiza sytuacji politycznej, 
przeprowadzona przez Stalina w 
1934 roku na XVII zjeździe Partii, 
ujawniła sprężyny polityki państw 
imperialistycznych, sprężyny dzia 
łające dziś również. 

Montowanie agresywnego pak- 
tu atlantyckiego, będącego prze- 
dłużeniem planu Marshalla, odra 
dzanie w zachodnich strefach o- 
kupacyjnych Niemiec faszystowr 
skiej machiny wojennej i tworze 
nie z Zagłębia Ruhry arsenału i 
bazy agresji imperialistycznej, 
więzienie i prześladowanie dzia- 
łaczy robotniczych, i komunistycz 
nych w państwach kapitali- 
stycznych, próby rozbicia jedności 


Policja włoska atakuje strajkujących w Mediolanie. 


międzynarodowej klasy robotni- 
czej i jedności państw demokra- 
„tycznych, oto fakty, które aż nad 
to dobitnie ilustrują, że współ- 
czesny imperializm jest bardziej 
drapieżny, bardziej zaborczy, 

W tej sytuacji, gdy imperializm- 
amerykański doznaje klęski za klę 
ską, gdy narody wyraźnie mówię, 
że nie dadzą się wciągnąć do no- 
wych awantur wojennych, gdy im 
perializm czyni coraz bardziej roz 
paczliwe, coraz bardziej szalone 
próby zdobycia panowania nad 
światem, gdy coraz gwałtowniej 
i coraz wścieklej występuje prze 
ciwko klasie robotniczej i jej czo- 
łowemu oddziałowi partii komuni 
stycznej używając do tego podłych 
faszystowskich agentur w' rodza- 
ju Tito, Rajka i Kostowa, ogrom 
nego znaczenia nabierają słowa 
Stalina, podkreśnjace ze szcze- 
gólną siłą konieczność WZMOŻE- 
NIA CZUJNOŚCI PARTII. 


* s * 


Czujność partii komunistycz- 
nych i robotniczych, czujność 
wszystkich ludzi pracy, dalsza mo 
bilizacja i zwarcie szeregów s©= 
tek milionów ludzi miłujących po 
kój, zorganizowar»ch pod prze- 
wodnictwem Związku Radzieckie 
go są tym orężem, w który uzbro= 
jona wkracza ludzkość w 1950 
rek. Oręż ten dała ludzkości na- 
uka Marksa — Engelsa — Leni- 
na — Stalina. 

„Zbyt żywe są — nowiedział 
Stalin — w pamięci narodów po- 
tworności minionej wojny i zbyt 
wielkie są siły społeczne, stojące 
ną straży pokoju, by uczniowie 
Churchilla w dziedzinie agresji 
zdołali je przezwyciężyć i skiero- 
wać świat na drogę wojny", 


RADZIE J 


iniony rok był rokiem wielkich 

zwycięstw Związku Radzieckie- 
go zarówno wewnątrz kraju, jak i na 
arenie międzynarodowej. 'W roku 
tym jeszcze bardziej wzrosła potęga 
gospodarcza wielkiego kraju socja- 
lizmu, wzrósł jego autorytet między: 
narodowy, wzmogła się jego kierow- 
nicza rola w walce o pokój, której 
jest chorążym i przewodnikiem. 


Gdy w 1946 r. Związek Radziecki 
przystapił do realizacji powojennego 
planu pięcioletniego, ideologowie im- 
perializmu  wyśmiewali ten plan 
i przepowiadali jego niepowodzenie. 
Apostołowie dolara i funta chełpili 
się jednocześnie swoją rzekomą sia, 
przepowiadając systemowi. kapitali- 
stycznemu różową przyszłość i roz- 
kwit gospodarczy, L cóż się okazalo? 
Okazało się, że narody radzieckie, 
przezwyciężając bohaterską pracą 
wszelkie trudności okresu powojen* 
nego, potrafiły zapewnić przedtermi= 
nowe wykonanie powojennej pięcio- 
latki stalinowskiej, natomiast w kra- 
jach kapitalistycznych powstał za- 
stój i bezrobocie, które wzmogło się 
jeszcze po zastosowaniu planu Mare 
shalla. Okazało się, że nie Związek 
Radziecki, ale właśnie świat kapita- 
listyczny stanął po wojnie w obliczu 
trudności nie do rozwiązania, że na 
skutek wewnętrznych swych przeci- 
wieństw, zaostrzonych jeszcze agre- 
sywną polityką amerykańską, wikła 
się coraz bardziej w trudnościach 
kryzysowych, co juź doprowadziło do 
dewaluacji funta i kilkudziesięciu in» 
nych walut krajów  kapitalistycz 
nych. Jeśli chodzi zaś o Związek Ra 
dziecki, to — jak stwierdził tow. 
Mołotow — „kraj nasz pomyślnie 
daje sobie radę z likwidacją ciężkich 
następstw wojny i nieprzyjacielskiej 
okupacji, urzeczywistnia wszechstron 
ny rozwój gospodarki narodowej, 
przy czym przemysł nasz pracuje 
już na znacznie wyższym poziomie, 


aniżeli w latach poprzedzających 
wojnę”. 


Sukces powojennej 
pięciolatki 


owojenna pięciolatka  stalinow 

ska przewidywała, że w 1950 
roku osiągnięty zostanie w ZSRR po 
ziom produkcji przemysłowej, prze 
wyższający o 48 proć. poziom pro- 
dukcji z r. 1940. Tymczażem — jax 
to stwierdził tow. Malenkow w swo- 
im referacie w 82 rocznicę Rewolu- 
cji Październikowej — już w paź- 
Gzierniku 1949 r. produkcja przemy- 
slu radzieckiego przekroczyła śred- 
nią produkcję miesięczną z r. 1940 o 
przeszło 50 proc. Już obecnie więc 
przemysł radziecki pracuje na. znacz 
nie wyższym poziomie nie tylko jak 
w r. 1940, ale i na wyższym pozio 


mie, niż ty przewidywał plan dla 
1950 roku. W porównaniu z 1948 ro- 
kiem produkcja przemysłowa w 
ZSRR wzrosła w 1949 r. o 20 proc, 
czyli o jedną piąta. Jest to niezwy- 
kłe tempo rozwoju, o którym świat 
kapitalistyczny nie tylko nie może 
marzyć, ale przed którym burżuazyj- 
ni ekonomiści stają bezradni, nie 
wiedząc, jak go sobie wytłumaczyć. 

Sekret tego burzliwego tempa roz 
woju leży w sferze zjawisk dla nich 
niezrozumiałych: w wyższości ustra- 
ju socjalistycznego, w którym naród, 
a nie pasożytnicza kłasa kapitalistów 
jest gospodarzem kraju; w planowo 
ści gospodarki socjalistycznej; w 
tym. że socjalizm zrodził nowy: 
świadomy stosunek do pracy, któ- 
ry pobudza do wzrostu jej wydajno- 
ści i do współzawodnictwa pracy; w 
tym, że socjalizm wyzwala twórczą 
energię i inicjatywę mas, które tro- 
szczą się o wzrost produkcji, o jej 
wzrost ilościowy i jakościowy, gdyż 
wiedzą, że pracują dla siebie, a nie 
dła kapitalistów. Tego burżuazyjni 
ekonomiści i politycy nie są w sta- 
nie pojąć i dlatego mylili się i bę 
dą się mylić w ocenie możliwości roz 
wojowych radzieckiej gospodarki soc 
jalistycznej. 


Olbrzymie osiągnięcia 
rolnictwa ZSRR 


anowie ci nie mogą również po- 

jąć sekretu ogromnych sukce- 
sów, osiagniętych przez rolnictwo ra 
dzieckie. Źródłem tych sukcesów jest 
socjalistyczny ustrój  kolchozowy. 
Ustrój tén pokazał w całej'pełni swo 
ja wartość, gdy w niezwykle trud- 
nych latach wojny potrafił zapewnić 
zaopatrzenie armii i ludności cywi 
nej Związku Radzieckiego. Swe ogro 
mne możliwości rozwinął dalej ustrój 
kołchozowy w okresie powojennym. 
Już w 1948 roku globalne plony 
upraw zbożawych osiągnęły bez ma 
ła poziom 1940 r, mimo ogromnych 
zniszczeń dokonanych przez hitlerow 
ców na Ukrainie, Białorusi i innych 
wielkich obszarach rolniczych ZSRR. 
W 1949 r. urodzaj przewyższył już 
plony 1940 r. W tym roku kolchozy 
i sowchozy dostarczyły państwu o 
128 milionów pudów zboża więcej, 
niż w 1948. Znacznie więcej dostar- 
czono również nasion oleistych, bura 
ka cukrowego, niięsa, mleka i in- 
nych produktów gospodarki rolnej. 
„Probłem zbożowy w naszym kraju 
został już rozstrzygnięty — powie- 
dział tow. Malenkow — i dalsze suk 
cesy w tej dziedzinie opierają się na 
mocnej podstawie. Nasza Socjalisty- 
czna gospodarka rolna ma wszelkie 
niezbędne warunki ku temu, by z ra 
ku na rok zwiększała się urodzajność 
upraw zbożowych, technicznych i in 
nych. 


Ą LUDZKOŚCI 
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Olbrzymi wzrost potegi ZSRR w roku 1949 


Wzrost dobrobytu ludzi 
radzieckich 


Weaze z rozwojem produkcji prze 
mysłowej i rolnej w minionym 
roku szedł wzrost dobrobytu narodu 
radzieckiego. 1 marca 1949 r. prze- 
prowadził rząd radziecki druga już 
w: okresie powojennym wydatną zniż 
kę cen na artykuły powszechnego u- 
żytku. Na zniżce tej ludność zyskała 
w ciągu roku 71 miliardów rubli. 
Gdy w- krajach  kapitalistycznych 
wzrasta drożyzna, a kapitaliści prze 
prowadzają ataki na płace robotni- 
cze, wykorzystujac trapiącą robotni- 
ków plagę bezrobocia, w Związku 
Radzieckim towary tanieją, a wraz 
z tym wzrasta realna płaca zarobko 
wa. Takie są przeciwstawne sobie 
prawa rozwojowe w społeczeństwie 
kapitalistycznym i w społeczeństwie 
socjalistycznym, 


Wspaniały rozkwit 
kuliury 
w kraju socjalizmu 


Przeciwstawność ta widoczna jest 
w każdej dziedzinie życia. Podczas 
gdy świat kapitalistyczny cechuje 
upadek kultury, upadek nauki, litera 
tury i sztuki, w których dominują 
coraz bardziej reakcyjne, antynauko- 
we i antyludzkie teorie  amerykań- 
skich podżegaczy wojennych, zalewa 
jących zmarshallizowane i uzależnio- 
ne od nich kraje zgniłymi produkta- 
mi Hollywoodu i innych fabryk „a- 
merykańskiej ideologii“ — w Związ- 
ku Radzieckim rozkwita kultura na- 
rodów, powstają wspaniałe dziela 
sztuki, nauka radziecka odkrywa 
przed ludzkością nowe horyzonty. 


Ileż pięknych książek stworzyli pi- 
sarze radzieccy w ubiegłym roku? 
Ile wartościowych filmów i urzekają 
cych przedstawień teatralnych dali 
artyści radzieccy, ile nowych cennych 
pozycji w dziedzinie muzyki, sztuk 
plastycznych i innych? I nie jest też 
przypadkiem, że każda nowa zdobycz 
kulturalna w Związku Radzieckim 
szybko przekracza jego granice, do- 
ciera do wszystkich kontynentów 
i krajów, budząc wszędzie radość i 
zachwyt ludzi pracy i postępu. Jest 
te widomy znak przewagi, jaką osią 
gnęła już radziecka kultura socjali- 
styczna nad upadającą kulturą świa 
ta kapitalistycznego. 


Sukcesy we wszystkich dziedzinach 
osiągnięte przez Związek Radziecki 
w minionym roku mają wielkie zni 
czenie międzynarodowe.  Oznaczają 
one, że główna ostoja pokoju, jakim 
jest ZSRR, stała się jeszcze silniej- 
|szą, że ciężar gatunkowy Związku 


„Radzieckiego w. „polityce świata 
wzrósł, z czym imperialiści i wrogo 
wie pokoju nie mogą się nie liczyć. 


Imperialiści drżą przed 
potęgą ZSRR 


Imperialiści coraz bardziej boją 
się Związku Radzieckiego, boją się 
jego rosnącej potęgi, boją się jego 
walki o pokój, konsekwentnie i z u- 
porem toczonej na arenie międzyna 
kodowej, pojmują coraz wyražniej, 
że Związek Radziecki jest niezwycię- 
żony i że stał się ón zaporą, która 
uniemożliwia im zdobycie panowania 
nad światem. Związek Radziecki nie 
jest już osamotniony, jak to było 
przed drugą wojną światową. Pod 
przewodem Związku Radzieckiego, o 


ideały które reprezentuje kraj socja 
lizmu, walczą obecnie kraje demokra 
cji ludowej, wyzwolone spod jarzma 
imperializmu, ludowe Chiny i Niemie- 
cka Republika Demokratyczna. Ze 
Związkiem Radzieckim jest klasa ro 
botnicza wszystkich krajów, z nim są 
wszystkie narody walczące o wyzwo* 
lenie. „Dzisiaj — pisał tow. Mołotow 
— losy narodów miłujących pokój o- 
raz interesy całej postępowej ludz- 
kości są związane nierozerwalnie 2 
dalszymi sukcesami Związku Radzie 
ckiego i światowege obozu demokra 


jest Wielki Stalin“, 


Dlatego narody cieszą się z każde 
go wielkiego osiągnięcia w Związku 
Radzieckim, cieszą się, że powojenna 
pięciolatka stalinowska będzie wyko 
nana przed terminem. Swojemu sto- 
|sunkowi do Związku Radzieckiego da 
| iy wyraz narody w obchodzie 70 ro 
cznicy urodzin towarzysza Stalina, 
który to dzień stał się świętem ca- 
| tej postępowej ludzkości, Nie było za 
kątka na kuli ziemskiej, gdzieby w 
tym dniu ludzie pracy i postępu nie 
myśleli ze wzruszeniem i miłością o 
wielkim budowniczym socjalizmu i ko 
munizmu, wodzu narodu radzieckie- 
go i międzynarodowej klasy robotni- 
czej. 


Miniony rok był dla Związku Ra- 
dzieckiego dalszym wielkim krokiem 
naprzód na drodze do komunizmu. 
Był to rok licznych zwycięstw. „Ro 
botnicy, chłopi i inteligencja Związku 
Radzieckiego — pisał tow. Mołotow 
— widzą, że żyją dziś lepiej, niż 
wczóraj i dobrze wiedzą, że jutro bę 
dą żyli lepiej, niż dzisiaj. Są oni pe- 
wni dnia jutrzejszego, gdyż widzą na 
własne oczy, jak z roku na rok roś- 
nie i krzepnie ZSRR, Wiedzą oni, iż 
mają kierownika, na którym można 
polegać — Partię Komunistyczną i 
mądrego wodza — Wielkiego Stali- 
na“. 


tycznego, którego uznanym wodzem 
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2.1.49. 
rozpoczęły paniczny odwrót 


Wojska Czang - Kai - Szeka 
z 

Chin północnych. Faszystowski 
Í dyktator wydał rozkaz wyċofa- 
| nia się na południe, „celem zaję- 
) cia lepszych, przygotowanych z 
j góry pozycji”. 


3.1.49. Zdrajcy narodu polskiego, re- 
daktorzy okupacyjnych gadzinó- 

i wek Józef A. Sierzputowski i je- 
6 go dziesięciu wspólników — sta- 
nęli przed Sądem w Warszawie, 

11.40 Francuska Izba Kontroli ogło- 
siła sprawozdanie, z którego wy- 


i nika, że szereg ministrów rządu 
M Queuillea dopuścił się poważ- 
f nych malwersacji na szkodę 


skarbu Francji. Wydano dziesiął. 
i ki milionów na umeblowanie pry 
h watnych apartamentów  wybit. 


nych osobistości oraz po prostu | 


skradziono miligrdowe sumy. „Hu 
manite' domaga się surowego u- 
karania winnych. 

8.1.60. W nowym gmachu Minister- 
stwa Przemysłu i Handlu podpi- 
sywane są nowe umowy zbioro 

$ we z robotnikami wszystkich gū- 

łęzi przemysłu. 


nę 


6.1.49. Załoga obłężonego Tien-Tsinn 
została wezwana przez chińskie 
wojska ludowe do kapitulacji. W 
mieście wybuchł bunt żołnierzy 


przeciw dowódcom  Czanq-Kai- 
Szeka. 
4 Konfereńcja fabryczna w PZPB 


i Nr 3 wvbiera nowy partyjny Ko- 
mitet Fabryczny, 


7.1.49, Rządy państwa řzrael i Egiptu 

zawiadomiły sekretariat ONZ, że 
wyrażają zgodę na zawieszenie 
broni. 
Załogi iabryk włókienniczych z 
radością witają nową umowę 
zbiorową w przemyśle włókien- 
niczym. 


5 Wat dna 


8.1.49. Prezydent Truman oświadczył 
w Waszynglonie, że dotychczaso- 
wy sekretarz stanu George Mär- 
l shall przestanie pełnić swe obo- 
| wiązki w dniu 21 stycznia. Następ 
cą jego zostaje Dean Acheson. 
Tow. prof. Joliot-Curie — buduje 
w Chatillon pod Paryżem — stos 
atomowy. 


10.1.49. Tien-Tsin zdobyty! Chińskie 
wojska ludowe opanowały całko- 
wicie miasto. Oddziały Czang- 

A Kai-Szeka poddały się. 

f 11.1.49. Budujemy fundamenty socja- 

lizmnu. Expose premiera Cyran- 

kiewicza w Sejmie, 


Na sesji sejmowej premier tow. 
Cyrankiewicz wygłosił expose, w 
którym podkreślił, że ubiegły 
rok 1948 był rokiem szczególnego 
wzmożenia potencjału gospodar- 
| czego Polski, znacznego podnie- 
sienia wytwórczości oraz wzrostu 
dobrobytu mas pracujących. 

Związek Radziecki przystępuje 
do olbrzymiego planu wałki z po- 
suchą, Do 71 stycznia zalesiono 
już 200.000 ha pasów leśnych. 


Doniosia uchwała Sejmu Ustawo- 
dawczeqgo RP o połączeniu Ziem 
Odzyskanych z Macierzą — w 
jedna całość administracyjną i 
aospodarczą. 

12.1.49. Linia kolejowa Tomaszów —: 
Radom, której budowę rozpoczę: 
to w roku -1945, została oddana 
do użytku, 

13.1.49. W sali kolumnowej Rady Mi- 
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A nistrów odbyło się uroczyste wrę- 
| czenie nagród państwowych Lu- 
cjanowi Rudnickiemu, Xaweremi 


Dunikowskiemu, Leonowi Schille- 
rowi i Bolesławowi Woytowiczo- 
wi. 


15.1.49. W Moskwie podpisany został 
polsko-radziecki układ gospodar- 
czy na rok 1949, Wzajemna wy- 
miana gospodarcza podwyższona 
została o 35 procent. 


19.1.49. W czwartą rocznicę wyzwo- 
lenia Łodzi odbyły się uroczyste 
obchody na cmentarzu w Rado- 
goszczu oraz przed pomnikiem 
żołnierzy radzieckich w parku 

. Poniatowskiego. 


21.1.49. Dyktator chiński Czang-Kai- 
Szęk podał się do dymisji. 


44.1.49. Rada Wzajemnej Pomocy Go- 
spodarczej powołana została na 
konierencji delegatów ZSRR, Pol- 
ski, Bułgarii, Węgier, Czechosła- 
wacji i Rumunii. 

* Delegacja Rządu Polskiego przy- 
d była do Bukaresztu celem podpi- 
isania polsko-rumuńskiego układu 


= uł 


o przyjaźni, 
Kdarności. 


współpracy i so- 


27.1.49, Przodownice pracy: Rybicka, 
Michałakowa i Rybakowa 
mianowane majstrami w PZPB 
Nr 1. 


28.1.49. 


Uchwała Rady Ministrów w 
sprawie podniesienia produkcji 
hodowlanej, zwiększania stanu 
pogłowia trzody chlewnej i bydła 
rogatego. (Początek Akcji „H'”), 

30.1,49. Odpowiedź 
Stalina na 


Generalissimusa 
cztery pytania 
Kingsbury Smitha. Rząd ZSRR 
wyraża gotowość ogłoszenia 
wspólnie z USA deklaracji poko- 
jowej, zawarcia paktu rozbroje- 
nia i dalszej 

pracy. 


naradzie przewodniczących woje- 
wódzkich rad narodowych i wo- 
jewodów, na temat planowej go- 
spodarki samorządowej. 


4.2.49, Reorganizacja Ministerstwa 
Przemysłu i Handlu. 
Cyrankiewicz 
niie projekt reorganizacji 
sterstwa Przemysłu i 
Projekt przewiduje utworzenie 
sześciu nowych ministerstw — 
Przemysłu Lekkiego, Przemysłu 
Ciężkiego, Min. Enerqetyki, Prze- 
mysłu Rolnego i Spożywczego 
oraz dwóch ministerstw handlu 
— zegranicznego i wewnętrznego. 


Premier 
przedłożył w Sej- 
Mini- 
Handlu. 


8.2.49, Szpieg i zdrajca w kardynal- 
skiej purpurze—Mindszenty, któ- 
ry przyznał się do popełnienia 
zbrodni — skazany został przez 
węgierski trybunał ludowy na 

„, _ karę dożywotniego więzienia. 

0,2.49, Delegacja radziecka składa na 
Radzie Bezpieczeństwa projekt 
redukcji zbrojeń i sił zbrojnych 
o jedną trzecią. Redukcja miała- 

` by być przeprowadzona jednocze- 
śnie w ZSRR, USA, Francji, W. 
Brytanii i w Chinach. - 

12249; Nowym premierem +demokra- 
tycznego rządu Grecji został 
Joannis Joannides. 


14.2.49. Masowe manifestacje robotni- 
ków łódzkich przeciw awanturni- 
czej polityce wojennej imperiali- 
słów. 

17.2.49. Kampania na rzecz pokoju w 
USA. Centrama Rada Towarzy- 
stwa Przyjaźni Amerykańsko-Ra= 
dzieckiej i Amerykańska Partia 
Robotnicza wszczęły wielka kam- 
panię na rzecz pokoju i porozu- 
mienia z ZSRR. 

19.2.49. Pierwszy wojewódzki zjazd 
listonoszów wiejskich w Łodzi. 


Uchwała Rady Ministrów o wpro- 


wadzeniu planowego Systemu 
oszczędzania. 

21.2.49, Prezydent RP inauguruje Rok 
Chopinowski, 


Delegacja chłopów polskich zwie 
dza kołchozy Ukrainy. 


23.2.49. Cała Polska czci uroczyście 
31 rocznicę powsłania Armii Ra- 
dzieckiej, 


Francja nigdy nie będzie wal- 
czyć przeciw Związkowi Radziec- 
kiemu — oświadczył  sekretaiz 
generalny Francoskiej Partii Ko- 
munistycznej — Maurice Fhorez. 


4.3.49. Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR mianowało min. Andrzeja 
Wyszyńskiego — ministrem spraw 
zagranicznych Związku Radziec- 
kiego. 

6.3.49. Międzynarodowe Święto Ko- 
biet było obchodzone uroczyście 
przez łódzki Świat pracy, Na uro: 
czystych akademiach w fabry- 
kach dekorowano zasłużone dzia- 
łaczki Krzyżami Zasługi. 

8.3.49. Rada Ministrów uchwaliła pro 
jekt ustawy o likwidacji analia- 
betyzmu w Polsce, 


Prezydentem miasta Pabianic zo- 
stała tow. Łucja Sulejowa. 


pokojowej współ- 
31.1.49, Przemówienie Prezydenta RP 
Bolesława Bieruta na. krajowej 
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9.3.49. Intelektualiści całego świata 
zwołują Kongres Pokoju. 


13.3.49. Na Uniwersytecie Łódzkim 
odbyło się uroczyste wręczenie 
doktoratów honoris causa proie- 
sorowi Joliot Curie, Julianowi 
Tuwimowi, 


14.3.49. Szereg polskich związków za- 
wodowych zgłosił swój udział do 
prac Światowego Komitetu Orga- 
nizacji Kongresu Pokoju. 


Pół miliona górników. w USA 
rzuciło pracę. 

18,3.49. Nota prolestacyjna Polski do 
rządu kliki Tito, protestujaca 
przeciw zamknięciu Polskiego 
Biura Informacji w Belgradzie. 

19.3.49. Oświadczenie Rządu RP w 
sprawie uregulowania stosunków 
między Kościołem a Państwem, 


20.3.49. W Warszawie rozpoczęła się 
Krajowa Narada Oszczędnościo- 
wa. 

21.3.49. Załoga huty „Kościuszko“ 
rzuciła hasło przedterminowego 
wykonania planu produkcji i po- 
czynienia dodatkowych oszczęd- 
ności. 
Załoga PZPR Nr 1 w Łodzi w od- 
powiedzi na apel hutników posta- 
nowiła również wykonać plany 
produkcyjne przed terminem oraz 
przynieść państwu 460 milionów 
złotych oszczędifości. 

Senat Akademicki Uniwersytetu 

Łódzkiego zgłosił akces do Świa* 

towego Kongresu Obrońcow Po- 

koju w Paryżu, 

Masy pracujące popierają stano- 

wisko Rządu RP w sprawie sto- 

sunków między Kościołem i Pań. 
stwem. Załogi: PZPW Nr 3, PZPR 

Nr 1, PZPB Nr 2, PZPB Nr 8, 

PZPB Nr 9, PZPB Nr 21, Gazowni 

Miejskiej, Wi-Fa-Mv, Fabryki 

Obuwia PERŁA obńtfówy, Zarządu 

m. Łodzi i dziestątków innych 

zakładów pić" manifestują swe 

poparcie dla słusznego stanowi- 
ska Rządu w tej sprawie. 

Ze Zgierza, Ozorkowa, Pabianic, 

Radomska, Piotrkowa, Tomaszo- 

wa Maz, i dziesiątków innych 

miast województwa łódzkiego na- 
pływają masowo rezolucje, po- 
pierające stanowisko Rządu RP 

w sprawie uregulowania stosun- 

ków między Państwem a Kościo- 

łem. 


22,3.49. PZPB w Pabianicach, PZPW 
Nr 1, PZPDz, Nr 5 posłanowiły 
w ślad za hutnikami i włóknia- 
rzami z PZPB Nr 1 wzmóc inten- 
sywność pracy celem przedtermi- 
nowegó wykonania Planu Trzy- 
letniego oraz dać państwu nowe 
miliardy złotych oszczędności. 


23.3.49, Z terenu całego kraju napły- 

wają rezolucje, podejmowane na 
licznych wiecach w sprawie ure- 
qulowania stosunków między Ko. 
ściołem a Państwem. 
Uczestnicy Krajowej Narady 
Oszczędnościowej wystosowali a- 
pel do wszystkich ludzi pracy w 
Polsce o przyśpieszenie wykona- 
ma  płanów produkcyjnych 1 
wzmożenie akcji oszczędnościo- 
wej. 

24.3.40. budmość województwa łódz- 
kieqo na licznych wiecach prote- 
stuje przeciw antynarodowej 
działałności reakcyjnej części 
klera. 

25.3.49, Ze wszystkich fabryk włókien 
„niczych nadchodzą relacje o zo- 
bowiązaniach, produkcyjnych i 
oszczędnościowych.  Włókniarze 
przodują w tej akcji wszystkim 
innym przemysłom w Polsce. 


27.3,49. Potężna manifestacja młodzie- 
ży łódzkiej w obronie pokoju. 


28:3.49. W Nowym Jorku rozpoczął 
się Kongres Obrońców Pokoju z 
udziałem Henry: Wallace'a bisku- 
pa Moultona, delegacji pisarzy 
radzieckich i pisarzy z innych 
krajów świata. 

29.3.49; Na 59 posiedzeniu Sejmu Usta 
wodawczego RP przedłożony Zo- 
stał rzadowy projekt reformy są- 
downictwa polskiego. 


Na Kremlu -rozpoczał obrady Xil 
ziazd Komsomołu ZSRR. 


31.3.49.. Sejm uchwalił kredyty w wy- 
sokości 309 miliardów zł na dal- 
sze zwiększenie w roku bieżącym 
produkcji w przemyśle, rozbudo- 
wę komunikacji i portów oraz na 
kulturę i sztukę dla mas pracu- 
jących . 
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2.4.49. Czyn 1- Majowy polskiej kla- 
sy robotniczej. 


Z terenu całego kraju napływa- 
ja zobowiązania produkcyjne i 
oszczędnościowe pod hasłem Czy 
nu 1-Majowego. 

34.19. W Warszawie rozpoczęły się 
obrady IM Krajowego Zjazdu 
Związku Samopomocy Chłopskiej. 
Prezydent RP Bolesław Bierut 
wygłosił do uczestników Zjazdu 
przemówienie, podkreśłając do- 
niosłość sojuszu robotniczo chłop 
skiego. 

Huta „Kara” w Piotrkowie pierw- 


sza w Polsce wykonała Płan 
Trzyletni. 


6.4.49, Na Kongres Pokoju do Paryża 
napłynęły z całego Świata zgło- 
szenia od niezliczonych związ- 
ków i instytucji, liczących 550 
milionów członków. 

74.49. Załogi fabryk łódzkich podje- 
ły łącznie zobowiązania wypro- 
dukowania wielu milionów me- 
trów tkanin i przysporzenia no- 
wych miliardów złotych oszczę- 
dności na cześć Czynu 1-Majo- 
wego. 

8.4.49. Delegacja kołchoźników ra- 
dzieckich odwiedziła wieś spół- 
dzielcza Wilkowice oraż Nową 
Tkałnię PZPB Nr 1. 

9.4.49. PZPW Nr. 1, Nr. 3 i Nr 4 ogło- 
siły pierwszomajowe  współza- 
wodnictwo pracy. 

10.4.49. Ogłoszona została lista 71 de- 
legatów polskich na Kongres Po- 
koju w Paryżu, 

11.4,49, Marszałek Rokossowski ho- 
norowym obywatelem Gdańska i 
Gdyni. 

12.4.49. PZPB Nr 4 w Łodzi powzięły 
dodatkowe zobowiązania na część 
1 Maja. 

13.4.49. W PZPW Nr. 1 powstaje pod 
kierownictwem tow. Terpilako- 
wej pierwsza w Polsce brygada 
najwyższej jakości. 

14.4.49. Robotnicy Pabianic w odpo- 
wiedzi na pakt atlantycki — po- 
stanowili wykonać plan produk- 
cyjny na rok 1949 do dnia 30 Hi- 
stopada. 

15.4.49, W odpowiedzi ne agresywny 
pakt atlantycki roboinicy łódzcy 
postanawiaja zacieśnić przyjażń 


ze Związkiem Radzieckiem, wzmóc. 


tempo produkcji, powiększyć lè- 
Czebność kół Towarzystwa Brzy- 
jaźni Połsko-Radzieeckieg 

18,4,49 Moskiewski Teatr Dramańycz- 
ny pod kierownictwem Mikołaja 
Ochłopkowa przybył do Łodzi. 
Irlandia prokleamowana niezależ- 
ną republiką. 


Odjazd delegacji polskiej ma. Kon 


gres Pokoju do Paryża. 


20.4.49. W Paryżu rozpoczął swe obra 

dy Światowy Kongres Obrońców 
Pokoju, przy udziale dełegatów 
z 65 państw Świata. 
Przemówienie inauquracyjne wy- 
głosił profesor Joliot Curie. 
Delegaci nie wpuszczeni przez 
władze francuskie na Kongres 
wyjechali do Pragi czeskiej, gdzie 
kontynuują również obrady, 
H Plenum Komitetu Centralnego 
PZPR obraduje w Warszawie. 
Przewodniczący KC PZPR Tow. 
Bolesław Bierut wygłasza referat 
pt „O zadaniach Partii w walce 
a pokój”. 


21.4.49. Władze ludowe Chm wyda- 


ły rozkaz rozpoczęcia nowej 
wielkiej ofensywy. Armia €hin 
Ludowych przekroczyła rzekę 
Jang=Tse-Kianq. 

23.4.49. Prasa ogłasza hasła KC 
PZPR na dzień 1 Maja. 
Wojska ludowe wkroczyły do 
stolicy Chin — Nankinu. 
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24.4.49. Na Kongresie Pokoju w Pary | 21.549. We Włoszech zastrajkowała 


żu wygłosił 
Erenburg, 


25.4.49. Chińska Armia Ludowa słanę- 
ła u bram Szanghaju. 


przemówienie Ilia 


30,4,49. W ciągu- ostatnich trzech dni 
Chińska Armia Ludowa wyzwo- 
liła 20 miast chińskich. 


Załogi fabryk łódzkich meldują 
o wykonaniu zobowiązań na część 
Czynu Majoweqo. Pierwsze mel- 
dunki napłynęły od PZPB Nr 16, 


Łódzkich Zakładów Przemysłu 
Odzieżowego Nr 4 Elektrowni 
Łódzkiej. 

Zjednoczenie Budowy Przemysłu 


Maszyn Włókienniczych wykona 
ło Plan Trzyletni. 
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1.5.49. 350 tysięcy mieszkańców War- 
szawy, 300 tysięcy mieszkańców 
Łodzi wzięło udział w potężnych 

manifestacjach pierwszomajo- 

wych, Ogółem w całym kraju 
wzięło udział w pochodach pierw 
szomajowych dziewięć i pół mi- 
liona ludzi. Jeszcze nigdy w hi- 
storii dzień 1 Maja nie bvł lak 
uroczyście i masowo obchodzony 
jak w. romb, Kot aen 

4.5.40. Chińskie NT oW uje 
ły Hang-czou. “SA A 

5.5.49. Rzady ZSRR, USA, Wielkiej 
Brytanii i Francji ogłosiły wspól- 
ny komunikat o zniesieniu ogra- 
niczeń transportowych na terenie 
między Berlinem a strefą zachod- 
nich Niemiec. 

8.5.49. Pisma ogłaszają hoqate wyniki 

Tygodnia Oświawy Prasy i Książ 
ki w Polsce. 
Prezydent RP Bolesław Bierut od 
wiedził Łódź. w związku z zakoń- 
czeniem pierwszego kursu Cen- 
tralnej Szkoły PZPR, 


9.5.49, Fabryki łódzkie podejmują no- 

we, masowe zobowiązania pro- 
dukcyjne na część Il Kongresu 
Związków Zawodowych. 
PZPB Nr 3, PZPB w Rudzie Pa- 
bianickiej, PZPDz. im. Marii Ko- 
nopnickiej podejmują zobowiąza- 
nia na cześć II Kongresu Związ- 
ków Zawodowych. 


10.5.49. Han-kon oblężone przez chiń- 
skie wojska ludowe, 


42;5.49, Uchwały H Plenum KC PZPR 
przedmiotem obrad Komitetów 
Łódzkiego i Wojewódzkiego 
PZPR, 


Manifestacje w Berlinie, na cześć 
ZSRR — w podzięce za zniesienie 
ograniczeń transportowych. 


1%:5,49. Episkopat węgierski potępia 
szpiegowską działalność kardy- 
nała Mindszenty. 


145.49. Rząd polski domaga się zwro- 
tu dzieci polskich, wywiezionych 
z kraju przez hitlerowców, a za- 
trzymanych bezprawnie  zagra- 
nicą przez imperialistów anglo- 
saskich. 

15:5.49, Uczony niemiecki — Gerhardt 
Eisler porwany z polskiego 
statku „Batory! przez agentów 
Scotłand Yardu. 


16.5.49. Protest Rządu Polskiego prze- 
ciw gangsterskiej napaści ną sta- 
tek „Batory”. 


18.5.49, Rząd Attlee — Bevina zwolnił 
z więzienia katów narodu pol- 
skiego generałów _hitlerow= 
skich von Rumdstaedta i Straussa. 

19.5.49. Rząd Polski wniósł sprawę 
porwania  Eislera i znieważenia 
Hagi polskiej przez anglo-amery- 
kańskich gangsterów na forum 
ONZ. 

20.5.49, Włókniarze polscy na czesi 
H Kongresu Zw. Zawodowych 
zobowiązują się do przedtermino- 
wego wykonania planów pro- 
dukcyjnych, 
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ponad milion robotników  roi- | 
nych. | 

22,5.49. Minister sił zbrojnych USA 
James Forrestal w przystępie sza 
łu wyskoczył z 17 piętra bndyn- 
ku szpitalnego, ponosząc śmierć | 
na miejscu. (oficjalna wersja rza 
du USA). 


23,5.49 Ministrowie Acheson, Wyszyń 
ski, Bevin i Schuman rozpóczeli 
obrady w Paryżu. 


24,549 Delegaci polscy na Kongres 
Pokoju w Paryżu wrócili do War 
szawy, gdzie przemawiali na ol- 
brżymim wiecu sprawozdawczym 


25.5.49. Największe miasto Azji — i 
Szanghaj — zdobyte przez Chiń | 
ską Armię Ludową. - | 


27.5.49, Gerhardt Eisler zwolniony z 
więzienia angielskiego pod naci- 
skiem jednomyślnej opinii poste- 
powej świała, Fiasko gangster- | 
skich metod  brytyjsko-amery- 
kańskich, 


zakładowego współzawodnictwa 
pracy zwyciężyły PZPR w Pabi% 
nicach, osiągając pierwsze miej- 
sce. PZPB Nr. 4 osiągneły drugie 
miejsce. 

30.5.49. Rada Ministrów uchyliła mili- 
taryzacje kolej oraz uchwaliło 
wytyczne dla realizacji Planu 
Sześcicletnieqo, i 


28.5,49. W pierwszym etapie między- | 


31.5.49.. Robotnica łódzka tow. Maria | 
Mikołajczykowa mianowana sta: | 
rostą grodzkim północno-łódzkim 


1.6.49. W stolicy rozpoczęły się obra- 
dy H Kongresu Związków Zawo- 
dowych. 

Przemówienie inauguracyjne wy- 
głosił Prezydent RP Bolesław 
Bierut. 


2.6.49. Tow. Aleksander Zawadzki na 
Il Kongresie Zw, Zaw. wygłosi 
referat na temat „Róla Związków 
Zawodowych w systemie demo- 
kracji ludowej. 
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6.6.49. Uroczyste zakończenie I! Kon: | 


gresu Związków Zawodowych. 
Uroczystości Święta Ludowego 
zgromadziły miliony chłopów pol 
skich, manifestujących na rzecz 
pokoju i pogłębienia sojuszu ró- 
botniczo - chłopskiego. 


7.6.49. Działacze związkowi ZSRR, 
Francji i Libanu w gościnie u ro: 
botników PZPB Nr. 2 w Łodzi. 


8.6.49. Na 65 posiedzeniu Sejmu Usta- 
wodawczego RP przyjęta została 
ustawa 6  Związkach Zawodo- 
wych w Polsce, 

W Łodzi powstał Komitet Obroń- 
ców Pokoju. 


Nowe legitymacje partyjne, jako 
pierwsi w Łodzi, otrzymali towa- 
rzysze z Nowej Tkalni PZPB Nr 1. 


11.6.49. W Łodzi rozpoczeła obrady 
pierwsza Miejska Konferencja 
PZPR, na którą przybył premier 
tow, J. Cyrankiewicz. 


13.6.49. Minister Wyszyński demas- 
kuje w Paryżu obłudne stanowis 
ko trzech mocarstw zachodnich 
starających się nie dopuścić d3 
uregulowania sprawy Niemiec w 
myśl postanowień  jałtańskich i 
poczdamskich. 

14.6.49. Milion urzędników francus- 
"kich przystąpiło do 24 godzinne- 
go strajku protestacyjnego. 

16.6.49. Robotnicy Moskwy meldują 
Generalissimusowi Stalinowi o 
wykonaniu planu S-letniego w 
ciaqu trzech i pół jat. 


18.6.49. W Warszawie rozpoczął się 
proces faszysty Doboszyńskiege 
—aqenta niemieckiego i amery 
kańskiego wywiadu. 

20.6.49. Wielka delegacja chłopów 
polskich przyjmowana niezwyk! 
serdecznie przez kołchożników 
ukraińskich. 

22.6.49. Murarz łódzki Hadrysiak ułc 
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żył 12 tysięcy cegieł w ciągu 
jednego dnia pracy. 


23.6,49. Wojska Kuomintangu w pro- 


wincji Kwantung przeszły na 
stronę Armii Ludowej. 
25,6,49. Rada Państwa przyznała 


osiem miliardów złotych na po- 
prawę warunków bytowych kla- 
sy robotniczej. 


28.6.49. Na procesie Doboszyńskiego 
ujawnione zostały wstrząsające 
szczegóły współpracy  sanacyj- 
nej „dwójki“ z hitlerowską Ab- 
wehrą i Gestapo. 

29.6.49. W Mediolanie rozpoczął obra- 
dy Kongres Światowej Federacji 
Związków Zawodowych. 


1.7.49. Wicepremier tow. Hilary Minc 
referuje na 66 posiedzeniu Sejmu 


ustawę o orderach i odznacze- 
niach dla budowniczych Polski 
Ludowej, 


2.7.49. Sywrawra zamachu na Togliat- 
: ti'eqo stanął przed sądem w Rzy- 


mie, l 

w Sanatorium pod Moskwą 
zmarł en z najwybitniejszych 
przy w cktocówej kia 


sy robotffiezej i najsółększy syn 
narodu bułgarskiego tow. Georgi 
Dymitrow, 


3.7.49. Na pierwszej konferencji war 
szawskiej organizacji PZPR tow. 
Prezydent Bolesław Bierut wygło- 
sił przemówienie, w którym na 
kręślił program odbudowy i roz- 
hudowy Warszawy w Planie 6 
letnim. 


4.7.49. Rada Państwa przyznała m, 
Łodzi 1 miliard złotych na popra 
wę warunków bytowych klasy 
robotniczej. 

57.49. Łódź robotnicza na licznych 
wiecach i masówkach składa hołd 
świetlanej pamięci tow. Dymitro- 
wa. 

6.7.49. Śmiertelne szczątki Georgi Dy- 
mitrowa przewieziono do Sofii. 

7.7.49, Odsłoniecie kolumny Zygmun- 
ta w Warszawie. 


8.7.49 W Warszawie odbyła się uro- 
czysta akademia żałobna, poświę 
cona pamięci Georgi Dymitrowa, 

10.7.49. Ciało Georgi Dymitrowa zio- 
żone zostało w specjalnym mau- 
zoleum zbudowanym przez naród 
bułgarski, 


11.7.49. Pierwsza wojewódzka łódzka 
konferencja PZPR zakończyła 
swe obrady. 


Zdrajca narodu polskiego Adam 


Doboszyński skazany na karę 
śmierci. 
12.7.49. Robotnicy portowi Londynu 


przystąpili do strajku. 


167.49. GKPG komunikuje o wyko- 
taniu w pierwszym półroczu 1949 
roku podstawowych zadań Planu 


Towarzysz Marian Minor — je- 
dnomyślnie wybrany  prezyden- 
tem miasta Łodzi, 


17.7.49. Papież wygłosił przemówie- 

nie radiowe do Niemców, w któ- 
rym „błogosławi ich z całego ser 
cà; 
W dniu święta lotnictwa ZSRR w 
Moskwie odbyła się wspaniała 
rewia fioty powietrznej ZSRR z 
ndziałem całych dywizji nowo- 
czesnego lotnictwa odrzutowego, 
Polska klasa robotnicza bez 
przerwy podejmuje nowe zobo- 
wiązania na cześć 5 rocznicy Ma- 
nifestu Lipcowego PKWN. 

19.7.49 Trójka murarska Kukuły, Wal 
czewskiego i Kramka na część 
Manifestu Lipcowego ułożyła 
26.700 cegieł w ciągu ośmiogo- 
dzinnego dnia pracy. 


22.7.49. Uroczyste otwarcia Trasy 
w-Z w Warszawie w obecności | 


Prezydenta RP Bolesława Bieruta 
i Marszałka Rokossowskiego. 
Przemówienia — Prezydenta Bie- 


ruta i Marszałka Rokossowskiego 
witane są entuzjastycznie 
przez zebrane tłumy. 

Order Budowniczych Polski Ludo 
wej — nadany przez Prezydenta 
RP Apryasowi, Dunikowskiemu, 
Fr. Fiedlerowi, W. Gościmińskiej, 
Krajewskiemu i Mazurowi oraz 
pośmiertnie gen. Świerczewskie- 
mu i W. Pstrowskiemu. 


Odznaczenie szeregu osób orde- 
rem „Sztandar Pracy”. 

Uchwała KC PZPR o wydaniu 
dzieł Stalina i Leńina w języku 
polskim, 

23.7.49 Ogólnokrajowy Kongres Odbu 
dowy Warszawy. i 

24.7.49. Uroczyste otwarcie centralnej 
stacji Polskiego Radia w Raszy- 
nie pod Warszawą. 

26.7.49, Oświadczenie Rządu RP w 
sprawie antypolskiej polityki Wa 
tykanu, 

28.7.49. Masowe zebrania robotników 
i chłopów w całym kraju wyra- 
żają pełną solidarność z oświad- 
czeniem Rządu z d. 26.7, 


30.7.49, Uchwała Komitetu Ekonomicz 
nego Rady Ministrów o stabili- 
zacji cen zboża. Nie ma w Polsce 
„klęski urodzaju”. 


5.8.49. Olbrzymia manitestacja ludu 
paryskiego przeciw generałom 
amerykańskim, przybyłym do sto 
licy Francji. 

6.8.49. Dekret Rady Ministrów © 
ochronie wolności sumienia i wy- 
znań. 


10.8.49, Raport Ministerstwa Handlu 
Wewnętrznego © zakończeniu 
żniw, które przyniosty plony 
większe, niż w ubiegłym roku. 


12.8.49. Rząd ZSRR demaskuje nową 
prowokację kliki titowskiej w 
sprawie traktatu pokojowego z 
Austrią, 

13.8.49. Obrady Międzynarodowej Fe- 

„deracji Związków Nauczycieli w 
Warszawie. 
Ks, Gurqacz i jego trzej współni- 
cy za współudział w bandzie, mor 
dowanie działaczy demokratycz- 
nych oraz rabunek skaząni na 
karę śmierci. 


14.8.49 Festiwal młodzieżowy rozpo- 
czął się w Budapeszcie. 


15.8.49, W PZPB Nr 5 i w PZPB Nr 4 
odbyły się manifestacyjne zebra- 
nia załóg fabrycznych w obronie 
pokoju. Zebrani uchwalili rezo- 
lucje, potępiające niecne knowa- 
nia podżegaczy wojennych. 

19.8.49. Gazownia Miejska w Łodzi 
uruchomiła nowy piec, pozwala- 
jacy podnieść ilość dostarczone- 
go do mieszkań robotniczych ga- 
zu o 20 procent, j 


20.8.49, Otwarcie wystawy polskiego 
przemysłu lekkiego w Moskwie. 

22,8.49, Wyścig kolarski listonoszów 
wiejskich, 

25.8.49, W Moskwie rozpoczęła obra- 
dy Wszechzwiązkowa Konferen- 
cja Zwolenników Pokoju. 

26.8.49, Księża patrioci z całego kra- 
ju — protestują przeciw antypol- 
skiej uchwale Watykanu, Prasa 
zamieszcza oświadczenia księży 
Adama Lorenca, Jacka Łukasie- 
wicza, ks. Wł. Kasprowicza i in- 
nych. 

27.8.49, Fabryki łódzkie rozpoczynają 
wielką kampanię o extra-primę. 
Na zebraniach załóg „bawełnia- 
nej jedynki” i „bawełnianej 
dwójki“ przyjęto z radością no- 
wy system premiowania najlep- 
szych tkaczy. 

28.8.49. 72 narody świata przesyłają 
braterskie pozdrowienia dla Kon- 
gresu Pokoju w Moskwie, 

29.8.49 Wielka bitwa o jakość pro- 
dukcji nabiera rozmachu. Zebra- 


nia w fabrykach  przynosza| 


uchwały o podjęciu nowych wy- 
siłków dla zapewnienia państwu 
jak najlepszej produkcji. 

30.8.49. Napad faszystów amerykań- 

skich na Paula Robesona. 
Pismo Niemieckiej Rady Ludowej 
do Rządu Polskiego, stwierdzają 
ce, że granica na Odrze I Nysie 
jest ostateczną granicą, granicą 
pokoju, 

31.8.19, Nota Rządu Radzieckiego do 
rządu kliki Tito, demaskująca 
zdradzieckie machinacje trocki- 
stowskich zbrodniarzy w sprawie 
paktu pokojowego z Austrią. 


1.9.49. Przemówienie Prezydenta RP 
Bolesława Bieruta — w 10 roczni 
cę najazdu hitlerowskiego na Pol 
skę. 


W Warszawie rozpoczął sie kon- 
gres zjednoczeniowy polskich 
organizacji kombatanckich. 
3.9.49. Tkaczka z PZPB Nr 4 tow 
Zofia Galis wyprodukowała 
pierwszą sztukę extra-primy, sztu- 


kę towaru bez najmniejszego 
błędu, 
4.9.49: Imponująca rewia polskiego 


lotnictwa w ramach Święta Lot- 
niczego, 
Manifestacja pokojowa  łódzkie- 
go świata pracy w Filharmonii 
Łódzkiej. 


7.9.49. Wielka bitwa o jakość produk 
cji w pełni. Tow. Julian Kubiak 
omawia zasady nowego systemu 
premiowania włókniarzy. 
Kongres Pokoju w „Meksyku, 

10.9.49. Księża — uczestnicy zjazdu 

bojowników o wolność i demokra 
cję z wizytą u Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej Polskiej. 
Dzienniki drukują setki listów 
protestujących przeciw oszczer- 
czemu listowi papieża, o rzeko- 
mych prześladowaniach Kościoła 
“w Polsce. 

11.9.49, Przemówienie Preżydenta RP 
„Bolesława Bieruta na oqólnopol- 
skich dożynkach na Psiem Polu 
pod Wrocławiem, 

13.9.49. Kara śmierci dla gestapow= 
ców -w sułannie — ks. ks. Gra- 
dolewskiego i Foszyckiego. 

16.9.49. W Budapeszcie rozpoczął się 
proces zdrajcy narodu węgierskie 
go Laszlo Rajka i S-ki, 

17.9.49. Wielka narada w redakcji 
„Głosu” w sprawie podniesienia 
jakości produkcji W naradzie 
wzięły udział zespoły konkurso- 
we, przedstawiciele Centralnego 
Zarządu Przemysłu Bawełniane- 
go oraz Zw. Włókniarzy, 

18.9.49. Dewaluacja funta sterlinga — 
na polecenie amerykańskich ban- 
kierów. 

20.9.49. Przemówienie tow. Bermana 
na naradzie kierowników propa- 
gandy KW PZPR na temat „Mu- 
simy wzmóc czujność w walce z 
wroga agenturą imperializmu”. 

21.9.49.  Mao-Tse-Tung  prokłamuje 
Chińską Republikę Ludową. 

24.9.49; Laszlo Rajk, Tibor Szoenyi i 
Andras Szalay skazani na karę 
śmierci za zdradę ludu węgier- 
skiego. 

25,9,49. Radziecka Agencja Telegrafi- 
czna TASS ogłasza komunikat o 
posiadaniu tajemnicy broni ato- 
mowej przez Związek Radziecki. | 
Uroczyste otwarcie szkoły im. M.| 
Fornalskiej na Karolewie z udzia 
łem premiera Tow. Cyrankiewi- 
cza. 

Otwarcie nowej linii trawajowej, 
łączącej Plac Wolności z Nowym 
Zaotnem. 

27.9.49. W całym kraju odbywają się 
wiece młodzie, we pod hasłem 
obrony pokoju. 

28.9.49. Uchwała Biura Politycz"ego 
KC PZPR w sprawie kultur fizy 
cznej i sportu, | 


2.10.49, Międzynarodowy Dzień Po- 
koju. O!tbrzymi wiec ludności psu 
cującej Łodzi na Płacu Zwycię- 
stwa. 


4.10.49, Polska uznała rząd Chińskiej 
Republiki Ludowej. 


5410.49. Dymisja rządu Queuille'a. 


7410.49, Początek Miesiąca Pogłębie- 
nia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, 


Proklamacja Niemieckiej Republi 
ki Demokratycznej i powołanie 
ogólnoniemieckiego rządu demo- 
kratycznego w Berlinie, 


85.10.49. Zakończenie rocznego planu 
budowy linii tramwajowych dla 
przedmieść łódzkich. Ogółem wy 
budowano w Łodzi 15 kiłometrów 
nowych torów tramwajowych. 


Pięć zespołów tkackich — Bań 
kowskiej, Wesołowskiego, Mar- 
czykowskiego, Michalaka i Bal- 
cerzaka otrzymało nagrody za 
najlepszą jakość produkcji. 


9.10.49. Wielka akademia w Filharmo 
nii na cześć przyjażni polsko- 
radzieckiej. 


11.10.49. Tkaczki z PZPB Nr 6 wysu- 
wają się na czoło w konkurencji 
o najlepsza produkcję, , 
Prezydent... Niemieckiej  Republi- 
ki Demokratycznej, Wilhelm 
Pieck stwierdza, że granica na 
Odrze i Nysie jest wieczną gra- 
nicą pokoju. 


13.10.49. Wystapienie ministra Wy- 
szyńskiego na forum ONZ w obra 
nie Bułgarii, Rumunii i Węgier. 


14.10.49. Pismo Generalissimusa Sta- 
lina do prezydenta i premiera 
Niemieckiej Republiki Demokra- 
tycznej. 

15.10.49, Kanton oswobodzony przez 
chińskie wojska ludowe. 


17.10.49. Komunikat o wykonaniu pla 
nu produkcji przemysłowej za 
trzy kwartały 1949 roku w 117 
procentach. 

18,,40.49. Rada Ministrów przyznała 
osiem i pół miliarda zł. na robot 
nicze budownictwo mieszkanio- 


we. 
Zgon Marszałka ZSRR Fiodora 
Tołbuchina. 


19.10.49. Premier Grotewohl deklaru- 
je wieczysłą przyjaźń demokraty 
cznych Niemiec do narodu pol- 
skiego, 

20.10,49. ZSRR staje w obronie niena- 
ruszalności zasad Karty ONZ. 
22.10.49. Pierwsza Konferencja Łódz- 
ka Związku Młodzieży Polskiej. 
Uchwała Biura Politycznego KC 
PZPR w sprawie obchodu 70-lecia 
urodzin Towarzysza Józefa Sta- 


lina, 
26.10.49. Olbrzymie manifestacje we 
Francji. Lud francuski domaga 


się powołania rządu jedności na- 
rodowej. 

28.10.49. Otwarcie sesji jesiennej Sej- 
mu Ustawodawczego RP. 

30.10.49. Uroczyste odsłonięcie pomni 
ka tow. Włady Bytomskiej na 


cmentarzu na Dołach w Łodzi. 


1.11.49. List załogi PZPB Nr 3 w Łodzi 
do załogi Bolszoj Iwanowskoj 
Manufaktury z postanowieniem 
wspólnego świętowania 32 rocz- 
nicy Wielkiej Rewolucji Paździer 
nikorrej. 


2.11,49, List załogi huty „Kościuszko” 
do załogi radzieckiej huty „Azow 
stalu'”. 


311.49. Hasła KC WKPYb) z okazji 
32 rocznicy Wielkiej Rewolucji. 


4.11,49. Załoga PZPW im. Waryńskie 
go pisze list do robotników 
Triechgornoj Manufaktury im, 
Feliksa Dzierżyńskiego w Mo- 
skwie. 


51149, W Warszawie powstał Ogól- 
nopolski Komitet Obchodu 70- 
lecia urodzin  Generalissimusa 
Stalina, 


Chłopi z pierwszej wsi spółdziel- 
czej Wilkowice piszą list do człom 
ków kołchozu „Zdobycz Paździer 
nika.” 


Milic Petrovic wysłannik bandy! 
Tito odpowiada przed Sądem wi 
Katowicach za szpiegostwo 1 dy 
wersję. 

Gruziński zespół ludowych pieš- 


dzi na gościnne występy. 

Tokarz warszawski tow. Jan Wal- 
iaszczyk inicjuje akcję współza - 
wodniciwa w oszczędzaniu dla 
państwa, Tow, Walaszczyk pro- 
jektuje utworzenie książeczek ©- 
szczędnościowych, w których za- 
pisywane by były sumy za0szczę 
dzone przez robotników przy 
produkcji. 


6.11.49, Marszałek Konstanty Rokos- 
sowski mianowany Marszałkiem 
Polski i ministrem Obrony Naro- 
dowej. 


711,49. Wspaniała defflada w Mo- 
skwie w dniu 32 rocznicy Wiel- 
kiej Rewolucji Październikowej. 


8.11.49 Sejm Ustawodawtzy RP wita 
owacyjnie Marszałka. Polski Kon- 
stantego Rokossowsłkiego. 

9.11.49. 107 zespołów konkursowych 
w zakładach przemysłu  wełnia- 
nego przystępuje do wałki a pal- 
mę pierwszeństwa, 


10.11.49. Inżynierowie raelzieccy rea- 
lizują gigantyczne plany użyź- 
nienia pustyni i odvarócenia bie- 
gu trzech olbrzymich rzek sybe- 
ryjskich. 


Ostatni etap współzawodnictwa 
w Państwowych Gospodarstwach 
Rolnych wyłonił 462 przodowni- 
ków rolnych. 


Hutnicy Zjednoczenia Hajdnckie 
go wzywają do wykorzystamia w 
pełni rezerw kapitałowych i przy 
śpieszenia obiegu środków obro- 
towych. 


11.11.49. . Nowe propozycje ZSRR w 
sprawie rozbrojenia i zakazu bro- 
ni atomowej. 


12.11.49. Marcel Cachin — wielki 


przywódca ludu francuskiego — | 


przybył do Polski. 


19.11,49. Trzeci krajowy zjazd Towa- 

„dosrzystwa : Przyjaźni: Polsko-Radziet 
kiej. 
NI Plenum KC PZPR. Referat 
przewodniczącego KC PZPR tow. 
Bolesława Bieruta pt. „Zadania 
Partii w walce o czujność rewo- 
lucyjną na tłe sytuacji obecnej”, 


15.11.49, Trzyletni Pian Odbudowy 
Gospodarczej wykonany w 
ciągu dwóch lat i dziesięciu mie- 
sięcy. 

17.11.49. Uczniowie Liceum Mecha- 
nicznego w Skierniewicach wzy- 
wają młodzież polską, do uczcze- 
nia czynem 70 rocznicy urodzin 
Józefa Stalina. 


19.11.49. Łódzcy kolejarze wykonali 
Plan Trzyłetni. 
Pierwsza narada  racjonalizało- 
rów i naukowców w Łodzi, 


Uroczyste wtęczenie nagród ko- 
lejarzom węzła łódzkiego z oka- 
zji przedterminowego wykonania 
Planu Trzyletniego. 


20.11.49. Święto artylerii radzieckiej. 


21.11,49. Protest ambasady polskiej w 
Paryżu w sprawie bezprawnego 
zalrzymania samolotu polskiego 
i aresztowanie jego załogi przez 
policję francuską. 

22.11.49, Z całego kraju napływają zo 
bowiązania robotników, powzięte 
dia uczczenia 70 rocznicy uro- 
dzin Józefa Stalina. 

23.11.49. Na zebraniach organizacji 
partyjnych łódzkich zakładów 
pracy uchwalane są rezolucje so- 
lidaryżujące się z uchwałami III 
Plenum KC PZPR. 

Młodzież Łódzkiej Szkoły Techni 
czno-Przemysłowej odpowiada na 
wezwanie młodzieży ze Skiernie- 
wic w sprawie godnego uczcze- 
nia 70 rocznicy urodzin Józefa 
Stalina, 

Rząd francuski zwolnił polskich 
lotników na skutek zdecydowa- 


nej postawy Rządu RP. 

24.11.49. Brutalny atak policji Mo- 
cha na organizacje polskie we 
Francji. 

25.11.49, Strajk generalny we Fran- 
cji — potężną mianifestacją je- 
dności francuskiej klasy robot- 
niczej. 

24.11.49. II Plenarne posiedzenie 


Komitetu Łódzkiego PZPR. 

27.11.49. Kongres Zjednoczeniowy 
SL i PSL w Warszawie. 

29.11.49. Ogłoszenie uchwał Biura 
Informacyjnego Partii Komuni- 
stycznych w sprawie obrony p0- 
koju i walki przeciw podżega- 
czom wojennym. 


30.11.49. Powrót do Ojczyzny 27 oby- 
wateli polskich, wysiedlonych w 
brutalny sposób z Francji przez 
policję Mocha. 


M l tańców -- przybywa da Łoj] 21940. Rada Ministrów 


Nr 357 


Ł12.49. W PZPB Nr 4 powstaje 
piernyszę w Polsce kółko studio- 
warmia życiorysu  Towarzysza 
Józefa Stalina, 
Wojska ludowe 
Kang. 


zajęły Czung 


uchwaliła 
„Kartę Górniczą” oraz specjal- 
ne przywileje dla górników, za- 
trudnionych w przemyśle wę- 
glowym. 


Konsul RP w Lilie Szczerbiń- 
ski porwany i skatowany przez 
policję Mocha, 

3.12.49. Załoga PZPB Nr 4, Ośrodek 

Ronfekcyjny Nr 4 podejmują 
zobowiązania produkcyjne na 
cześć 10 rocznicy urodzin To=- 
warzysza Stalina. 
PZPB Nr 3 wykonały plan pro- 
dukcyjny i podjęły nowe zobo- 
wiązania na cześć Towarzysża 
Stalina, 

4.12.49. Utworzenie 
kiego Komitetu 
rocznicy  uredzin 
Józefa Stalina, 
Załoga PZPB Nr 2 podejmuje 
specjalne zobowiązania na cześć 
70 rocznicy urodzin Józefa Sta= 
lina. 

Przemówienie Prezydenta RP Bo- 
lesława Bieruta do górników, 
512.49. Trzynasta rocznica Konsty= 

tucji Stałinowskiej, 

68.12.49. Otwarcie Śląskiej Akademii 
Lekarskiej w Zabrzu, z udzia- 
lem Prezydenta RP. 


H Plenum Centralnej Rady Związ 
ków Zawodowych, 


7.12,49. Ukazanie się krótkiego ży- 
ciorysu Józefa Stalina oraz 
dwóch pierwszych tomów dzieł 
Józefa Stalina i 14 tomu "dzieł 
Lenina w języku polskim. 


110.1249. Wojewódzka!” Konferencja 
i baa Zawodowych w Eo- 
zhin łe M6 yiio t 


Ogólnoradziec 
Uczczenia 70 
Towarzysza 
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List ZMP-owców z PZPB Nr 4 
w Łodzi do młodzieży radziec- 
kiej, 

Szkolnictwo polskie we Francji 
— ofiarą brutalnej napaści po- 
licji Mocha. 

11.12.49. Masówki i wiece w szko- 
łach i fabrykach łódzkich, na 
których młodzież i robotnicy 
podejmują zobowiązania godne- 
go uczczenia 70 rocznicy uro= 
dzin Józefa Stalina, 

13.17.49. Doniesłe uchwały Ogólno= 
polskiego Komitetu Obchodu 70 
rocznicy urodzin  Generalissi- 
musa Józefa Stalina. PZPRNr1 
w Łodzi uzyskały nazwę  Za- 
kładów imienia Józefa Stalina, 
Fabryka Cegielskiego w Pozna- 
niu, huta „Łabędy” i kopalnia 
„Sosnowiec“ otrzymały również 
nazwę „Zakładów imienia Józe- 
fa Stalina“, 


14.12.49. Zdrajca narodu bułgarskie- 
go — Trajczo Kostow — skaza= 
ny na karę śmierci. 

15 najlepszych zespołów w prze 
myśle bawełnianym otrzymało 
nagrody po 150 tysięcy złotych. 

15,12,49. Uroczyste wręczenie orde* 
rów „Sztandar Pracy* — przoó- 
downikom, racjonalizatorom f 
wynalązcom. 


16.12.49, Chińskie wojska ludowe do- 
torły do granicy Vietnamu. 


17.12.49. Centralna Szkoła Partyjna 
w Łodzi święci 5-lecie swego 
istnienia. 

19. 12. 49. Delegacja polska przyby- 
ła do Moskwy, celem wręczenia 
darów urodzinowych  Genera= 
lissimusowi Stalinowi. 


20.12.49. Adres do Generalissimusa 
Józefa Stalina, uchwalony na uro 
czystej akademii w Warszawie, 
Załogi wszystkich fabryk łódz= 
kich i zakładów pracy czezą 
wzmożonym wysiłkiem wielki 
dzień urodzin Wodza postępo- 
wej ludzkości, 


7000 czytelników „Głosu Robot- 
niczego” zebranych na. wiecu w 
Wimie wysyła list do Genera- 
lissimusa Stalina, 

21.12.49. Dekret Rady Najwyższej 
ZSRR wprowadzający Stalinow- 
skie Nagrody Pokoju. 

26.12.49, Pozdrowienia Generalissiinu 
sa Józeja Stalina dla narodu pol- 
skiego. 

27.12.49. Proces japońskich ludobóf" 
ców w Chabarowsku. 


j 


==. 


Polska. 


i kraje demokracji 


w marszu do docjalizimnii 
Polska 


Zachodnia strona Trasy W—Z, 


— Rok 1949 był ostatnim rokiem 
3-letńiego Planu Odbudowy gospo- 
darczej i poprzedzał okres 6-letnie- 
go Planu Rozbudowy i Rozwoju. 
Obydwa te fakty nakładały zarówe 
no na kierownictwo naszej gospo- 
darki jak i na wszystkich ludzi pra- 
cy — wykonawców planu — szcze- 
gólnie wielkie zadania, 


Przedterminowe 
wykonanie planu 


Plan 3-letnj został wykonany na 
2 miesiące przed terminem. Dzięki 
zrealizowaniu zadań, postawionych 
przez plan, produkcja przemysłowa 
osiągnęła poziom o 75 proc. wyż- 
szy od przedwojennego, a produk- 
cja rolńa w roku 1949 w. przelicze- 
niu na głowę mieszkańca była o 12 
proc, wię niż w roku 1938. 
Równolegle ze wzrostem produkcji 
towarowej rozwijał się i transport. 
Wzrostowi obrotów towarowych to- 
warzyszyło dalsze "wzmocnienie ro- 
u handlu uspołeczwionego w naszej 
gospodarce. Udział tego handlu w 
obratach hurtowych wynosi: już 98 
proc. a w obrotach detalicznych 

mad 60 proc. przy czym — co na- 
eży podkteśkć — różbudowa deta- 
licznej sieci handlu" uspołecznionego 
przypada wlaśnie na rok 1949. 

„Inwestycje roku 1948 przyjęły 
nieznane dotychczas w Polsce roz- 
miary. © ile pierwszy rok Planu 
8-letniego (1947) był jeszcze okre- 
sem. odbudowy zniszozeń wojen- 
nych, o tyle r. 1948 był już rokiem 
w przeważającej części budowni- 
ctwa całkowicie nowego, zarówno 
w. dziedzinie budownictwa mie- 
szkaniowego, jak i budownictwa 
przemysłowego. „I 


Kierownicza rola 


Partii 


Osiągnięcia roku 1949 były moż- 
liwe tylko dzięki wielkiemu prze- 
łomowi w życiu Polski, jakim było 
zjednoczenie polskiego ruchu ro- 
botniczego. Powstanie Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej Wy- 
zwoliło nowe siły twórcze naszej 
klasy robotniczej i całego ludu pra- 
cującego. Ogromnie wzrosła aktyw- 
ność klasy robotniczej w walce o 
wykonywanie zadań planowych i o 
wnoszenie swych poprawek do pla- 
nu, Pogłębiły się procesy konsolida- 
cji calego narodu. dokoła Patti. 
Przykład klasy robotniczej porwał 
ża sobą setki tysiący ludzi spośród 
nieproletariackich warstw pracują- 
cych. Zjednoczenie klasy robotni- 
czej uczczone zostało przez polskich 


robotników wspaniałym „Cżynem 
Kongresowym“. Zdobycze Czynu 


utrwalone zostały i rozwinięte w co 
dziennej praktyce ubiegłego roku. 
FRozgromienie grupki prawicowej i 
nacjonalistycznej wzmogło jeszcze 
bardziej siły klasy robotniczej i jej 
wiare w siebie, jej wiarę, że nasze 
pokolenie ziści marzenia wielu po- 
koleń rewolucjonistów j zbuduje 
Polskę Socjalistyczną. 


Końcowym akordem 1949 roku 


był nowy wspaniały zryw klasy ro- |. 


` potniczej ku czci 70-lecia urodzin 
Towarzyszą Stalina. Osiągnięcia 
produkcyjne i organizacyjne Dni 
Pracy Stalinowskiej i całego okre- 
su przygotowań do obchodu roczni- 
cy urodzin Towarzysza Stalina sta- 
ną się punkiem wyjścia nowych o- 
siągnięć w pierwszyni roku Pianu 
Sześcioletniego. 


Podstawa sukcesów 


Wielkie sukcesy gospodarcze roku 


ubiegłego zawdzięczamy mobilizacji 
mas pracujących. Bez niej nie był- 
by możliwy ani tak wszechstronny 
rozwój współzawodnictwa  tracy, 
ań: masowy udział robotników w ru 
chu recjonalizatorskim i wynalaz- 
czym. Nie byłby również możliwy 


coraz aktywmiejszy udział robotni- 
ków w rozwiązywaniu wszys;kich 
zagadnień codziennego  funkcjono- 
wania ich warsztatów pracy. Udział 
ten wyrazdł się w walce o przy- 
śpieszenie procesów produkcyjnych, 
o szybszy obieg środzów obrolo= 
wych, w walce z nadmiernymi re- 
manentami, o obniżenie kosztów 
własnych produkcji i a wszechstron 
ną realizację zasady oszczędności — 
tego żelaznego prawa gospodarki $o- 
cjalistycznej. 

Za robotnikami przemysłowymi 
podążyli i inni, Masowy ruch współ- 
zawodnictwa, racjonalizacji i walka 
o oszczędność przeniknęły do wszyst 
kich dziedzin działalności gospodar- 
czej — do budownictwa, transportu, 
handlu uspołecznionego itd. 

Inicjatywa ludzi pracy, wkraczają 
ta w Coraz to nowe dziedziny gospo 
datowania, rewolucjonizująca. do- 
tychcząsowe metody pracy, burząca 
stare normy i stare przyzwyczajenia 
stała się nowa siłą napędową naszej 
gospodąrki narodowej. Sacjalistycz- 
ny patriotyzm robotników, wyraża” 
jacy Się w codziennej walce o jak 
najlepsze wykonanie planów 4 jak 
największe ich przekroczenie, o jak 
najszybszy į jak najwszechstronniej 
szy rożwój gospodarczy kraju, jest 
wyrazem nówego stosunku człowićz 
ka do jego pracy. 

Mobilizecja mas ludowych srota 
się podstawą wzmożenia i zaostrze- 
nia czujności klasowej w walce z 
próbami dywersji j sabotażu. 


La . 
Współzawodniciwo — 
. . . 
racjonalizacja — 
oszczędność — 

Aby scharakteryzować przełom w 
życiu gospodarczym, jaki dokonał 
się w Polsce w roku ubiegłym, trze 
ba by napisać księgę. Ograniczymy 
się tylko do wskazania kilku przykła 
dów tego przełomu. Ruch współza- 
wodnictwa ogarniając coraż :szersże 
masy, rozszerzył się w roku ubie- 
giym na wszystkie dziedziny pracy. 
Przykładem może być inicjatywa 
tow. Walaszczyka, w wyniku której 
współzawodnictwa rozciągnięte zo- 
stało na działalność oszczędnościo- 
wą. Innym przykładem bedzie a$el 
załogi Hajduckich Zakładów utni- 
czych, wzywający do współzawodni 
etwa w przyśpieszeniu obiegu środ- 
ków obrotowych, lub inicjatywa. to 
karza Mateli, zapowiadająca rewo- 
lucję w maszym przemyśle metalo- 
wym. 

Plan Trzyletni wykonaliśmy 1 li- 
stopada 1949 r. Wielka, twórcza pra 
ca roku ubiegłego dokonana została 
w niełatwych warunkach zaostrza= 
jącej się walki klasowej, w warun- 
kach trudności, stwarzanych nam 
na odcinku gospodarczym przez 
świat kapitalistyczny. Trudności, te 
udało sie nam pokonać tylko dzięki 
entuzjazmowj polskiej klasy robot- 
niczej, dzięki słusznej drodze wy- 
tkniętej "przez Partię. dzieki nieu- 
siającej pomocy gospodarczej Zwią- 
zku Radzieckiego i dzięki szerokiej 
współpracy z krajami demókracji Ju 
dowej. Po tej drodze będziemy jść 
dalej do triumfu Sześcioletniego Pla 
nu budowy podsaw socjalizmu w 
Polsce. $ 


Wkraczamy 


w nowy okres 


Rok nadchodzący — pierwszy rok 
Planu Sześcioletniego — nie będzie 
okresem łatwym.  Zaostrzająca się 
bez przerwy walką klasowa i podłe 
machinacje obozu podżegaczy wojen 
nych mogą przyczynić się do stwo- 
rzenia niejednej trudności Polsce Lu 
dowej. Jednakże w oparciu o ofiar- 
ność i patriotyzm klasy robotniczej i 
mas pracujących Polski, w oparciu 
o braterski sojnsz z narodami Związ 
ku Radzieckiego i krajami demokra 
cji ludowej kroczyć będziemy tak 
jak dotąd do nowych i coraz wspa- 
nialszych zwycięstw. 


Czechosłowacja 


Rok 1948 był rokiem przełomu. |i usunęły największe przeszkody ple 


Masy ludowe w tym roku pod prze 
wodnictwem swej Partii Komunisty 
cznej rozbiły główne gniazdo reakcji 


trzące się na drodze budowy socja- 
lizmu w kraju. Rok 1949 to rok dal 
szego wzmacniania ustroju demokra 


cji ludowej w Czechosłowacji, to 
rok dalszego utrwalania zdobyczy 
społecznych i politycznych ludu pra 
cującego, to rok wytrwałej pracy 
nad podniesieniem gospodarki kra- 
ju. 


Po trzech latach gospodarki pla» 


nowej, a po pierwszym roku pięcio: 


latki, lud Czechosłowacji może po- 
chwalić się dużymi sukcesami. Dzię 
ki konsekwentnemu wypieraniu ele 
mentów kapitalistycznych, przemysł 
został w 97 proc. znacjonalizowany. 
Przemysł budowlany, Który przed 
lutym 1948 był unarodowiony tylko 
w 7 proć.. obecnie jest już w 93 pro- 
centach w rękach mas pracujących. 

Również w dziedzinie handlu na- 
stąpił w roku 1949 zasadniczy 
zwrot: handel hurtowy, opanowany 
dö niedawna przez 10.000 kapitali- 
stycznych przedsiębiorstw obecnie 
jest kierowany przez 32 wielkie hur 
townie państwowe. Udział sektora 
uspołecznionego w: handlu detalicz= 
nym wzrósł w tym czasie: dwukrot= 
nie. 


Rolnictwo w roku 1949 osiągnęło 
rekordowy po wojnie zbiór, przewyż 
szając plan o 13,5 proc, Dużą rolę w 
tych osiągnięciach odegrało wprowa 
dzenie nowych metod pracy w rol- 
nietwie, rozbudowa stacji traktoro= 
wo * maszynowych, które w tym ro 


ku osiągnęły cyfrę 1,300, jak również 
zorganizowanie 450 wielkich spół- 
dzielni produkcyjnych, 

Plan pierwszego roku pięciolatki 
został pomyślnie. zakończony przed 
terminem, w wielu gałęziach prze- 
mysłu zmacznie przekroczony. Pro- 
dukcja przemysłowa przewyższa już 
obecnie o 36 proc. poziom produkcji 
na głowę ludności z okresu przed- 
wojennego. 

W ruchu współzawodnictwa, któ- 
ty w pierwszych miesiącach 1949 r. 
był dopiero w zaczątkach, bierze 0- 
becnie udział 231,000 robotników. 
Liczba przodowników pracy wyno- 
si już około 100.000. Inicjatorem o0- 
raz organizatorem tego potężnego ru 
chu, stanowiącego decydujący czyn- 
nik pokojowej rozbudowy kraju, — 
jest Partia Komunistyczna, 

Wyniki tych sukcesów są widocz 


sła stopę życiową mas pracujących. 
Zniesienie systemu kartkowego na 
chleb i inne artykuły spożywcze i 
tekstylia było wyrazem znacznej po- 
prawy w sytuacji aprowizacyjnej. 

Pierwszy rok pięciolatki — to rok 
twórczej pracy I realnych osiągnięć, 
do których poważnie przyczyniła 
się pomoc Związku Radzieckiego i 
współpraca z krajam;j demokracji lu 
dowej. 


Węgry ` 


Odbudowany piękny most na Dunaju w Budapeszcie. 


Udaremnione zostały plany im- 
perialistów, zmierzające do oderwa 
nia Węgier od obozu demokracji i 
postępu i do zakucia narodu węgier= 
dż z powrotem w jarzmo kapita 
lizmu. 


W lutym odbył się proces Mini- 
szenty'ego, szpiega i agenta anglo- 
saskich imperialistów. Proces ujaw= 
nił perfidne metody wroga, który z 
pomocą reakcyjnego kleru usiłował 
od wewnątrz rozbić państwo ludo= 
we. Proces Mindszenty'ego pobudził 
tud węgierski do wzmożenia czujno 
ści oraz jeszcze silniejszego 7€300- 
lenia wszystkich sił w dziele umoc- 
nienia ństroju. 


W maju odbyły się wybory, w któ 
rych Ludowy Front Niepodległości, 
skupiający, wszystkie demokratycz- 
ne elementy pod. przewodnictwem 
Węgierskiej Partii Pracujących, cd- 
niósł walne zwycięstwo, zdobywa- 
jac 97 proc. ogółu głosów. Ważnym 
etapem ra drodze umocnienia wla- 
dzy demokracji ludowej było u- 
chwalenie Konstytucji Republiki 
Węgierskiej. i 

Wróg- jednak nie dawał za. wy- 
graną. Imperializm amerykański za 
pośrednictwem tilowskiej agentury 
drogą najpodlejszej dywersji zamie 
rzał dokonać na Węgrzech zamachu 


Zagłębie naftowe w Rumunii, 


W roku 1949 w Rumunii wykona- 
no wstępny roczny plan gospodar- 
czy, jako przygotowanie do pięcio- 
letniego planu budowy' fundamen- 
tów. socjalizmu. Dzięki realizacji 
planu gospodarczego powstały w 
tym kraju nowe gałęzie przemysłu. 
Rumunia wyprodukowała pierwsze 
własne traktory, zniwiarki, maszy- 
ny rolnicze, łożyska kulkowe, wozy 
ciężarowe, świdry dla przemysłu 
naftowego, Kapitał inwestowany 


stanu. Ale i ta próba spaliła na pa- 
newce. Nasłani przez wroga do a- 
paratu państwowego i partii agenci 
i szpiedzy, z Rajkiem i Brankowemn 
na czele, zostali dzięki czujności kia 
sy robotniczej zdemaskowani i roz- 
bici. 


Wbrew kreciej robocie wroga ze- 
wnętrznego j.jego agentur wewnątrz 
kraju. naród węgierski dzięki pomo 
cy ZSRR zdołał w ciągi- ubieglrgo 
roku wzmocnić swą gospodarkę i pa 
czynić duży krok naprzód na drodze 
bndownictwa podstaw socjalizmu. 
Na kilka miesięcy przed terminaon 
został wykonany plan trzyletni W 
wyniku realizacji tego planu produ 
kcja przemysłowa kraju wzrosła o 
40 proc, w porównaniu z ostatnim 
rokiem przedwojennym, rolnictwo 
zaś osiągnęło poziom przedwojenny. 
Stopa życiowa mas pracujących 
wzrosła © 37 proc. w porównaniu 
z okresem przedwojennym. Zniesie 
nie kartek na chleb we 'wrześniu, 
znaczna poprawa zaopatrzenia lud- 
ności w artykuły spożywcze i prze- 
mysłowe, óto realne osiągnięcia we- 
gierskich mas pracujących. 


W grudniu uchwalono pięcioletni 
płan gospodarczy, którego celem 
jest zbudowanie fundamentów socja 
lizmu, 


w .przemysł w 1949 -Toku 
niósł ogółem 82 miliardy lej 
czyli cztery razy więcej niż w roku 
poprzednim, Podstawą sukcesów 
jest rozwijające się masowo wspói- 
zawodnictwo pracy, które wzmogło 
się szczególnie w drugiej połowie ro 
ku dla uczczenia rocznicy Rewolu- 
cji, Październikowej i 70=lecia uro- 
dzin- Generalissimusa Stalina. 

„ Przebudowa gospodarcza kraju ob 
jęła miasto i wieś. Latem ub, roku 


wy- 


ne, Podwyżka realnych płac podnio 


powstały w Rumunii pierwsze spół- 
dzielnie produkcyjne na wsi. Chłopi 
55 gromad zwrócili się do KC Ru- 
muńskiej Zjednoczonej Partii Robot 
niczej z wnioskiem o zorganizowa- 


Butga 


Nr 353 


ludowej 


nie spółdzielni produkcyjnych. Za 
przykładem tych wsi chłopi rumuń- 
scy coraz liczniej przechodzą do 
spółdzielczych form gospodarki rol- 
nej. f 


ria 


ay 


Żniwa w Bułgarii, 


Albania 


Oceniając dorobek Ludowej Re- 
publiki Bułgarii w 1948 r. — „Raho- 
tniczesko Deło' =- organ KC Buł- 
garskiej Partii Komunistycznej 
pisał; „Ludowa Republika Bułgarii 
należy do ohozu pokoju i utrzymuje 
Ścisłe stosunki przyjacielskie ze 
Zwiazkiem Radzieckim i narodami 
demokracji ludowej. Mocno już o0- 
krzepła u nas demokracja Indowa, 
jaka władza ludu pracującego, wy” 
pełniająca funkcje dyktatury prote- 
tariatu dla zlikwidowania operu ele 
mentów rcakcyjnych i zbudowania 
socjalizmu. Uwidoczniły się znaczne 
sukcesy w wysiłku zbudowania go- 
spodarczych i kulturalnych podstaw 
socjalizmu“... 

Te sukcesy, to przede wszystkim 
pomyślne zrealizowanie na dzień 1 
kwietnia 1949 r. w 106 proc. pierw- 
szego bułgarskiego planu gospodar- 
czego — dwuletniego — i przystąnie 
nie do realizacji planu pięcioletnie 
go. W ramach planu dwuletniego da 
konano wielkiego wysiłku w kierun 
ku przebudowy podstaw. gospodarki 
rolnej na zasadach spółdzielczości 
produkcyjnej. Spółdzielnie produx- 
cyjne żrzeszają już pomad 200 tys. 
członków, uprawiających ponad 650 
tys. ha ziemi. Rozwój spółdzielczo= 
ści wiejskiej odbywa się w warun- 
kach zwycięskiej walki klasowej z 
elementami kapitalistycznymi. 

Główny nacisk położony został na 


uprzemysłowienie Bułgarii, Dzięki 
nieustannej, wszechstronnej poro- 
cy Związku Radzieckiego Bułgaria 
nie tylko przeprowadziła reorgani= 
zację istniejącego przemysłu, lecz bu 
duje nowe zakłady przemysłowe, fa 
bryki maszyn, (produkcja motorów 
elektrycznych. strugarek, maszyn 
rojniczych i budowlanych itd). Lud 
Bułgarii zbudował szereg nowych li 
nii kolejowych, dróg bitych, tuneli, 
zapór wodnych, całe nowe miasto 
przemysłowe — Dymitrowgrad, w 
czym wyróżniły się młodzieżowe 0- 
chotnicze brygady pracy, 


Wysiłków narodu bułgarskiego nie 
poderwały próby szajki agentów im 
perializmu Trajczo Kostowa. Rozbi- 
cie i;zlikwidowanie zbrodniczej szaj 
ki Kostowa było wyrazem siły par- 
tii, jej zwartości i czujności wobec 
ataków wrogów, jej wierności linii 
leninowsko - stalinowskiej, było wy. 
razem wiernej przyjaźni narodu buł 
garskiego do wielkiego mocarstwa 
socjalistycznego. Dowodem siły i je- 
tności narodu bułgarskiego były wy 
bory w dniu 18 grudnia br. do cgro 
madzenia Narodowego, w których 
98 proc. głosujących oddało swe gło 
sy za Frontem Ojczyźnianym — za 
władzą ludu pod przewodnictwem 
klasy robotniczej i jej czołowego od 
działu, Bułgarskiej Partii Komun- 
stycznej. i | 


+ * 
s 


Budowa kanału Maliq w Albanii. 


W 1949 r. spaliły na panewce prò 
by agentów  titowskich oderwania 
Albanii od obozu demokracji : sacia 
lizmu. Dzięki czujności władzy lu- 
dowej. zdrajcy i agenci titowscy z 
Koczi Dżodze na czele zostali «dema 
skowani i ponieśli zasłużoną karę, 
Słusznie powiędział premier Ludo- 
wej Republiki Albanii, generał pik. 
Enwer-Hodża na wielkim wiecu lu- 
dowym w dniu 15 września br. w 
mieście Szkoder: — „Tito i wszyscy 
wrogowie naszego kraju i narodu 
nigdy nie będą w stanie zrealizo- 
wać swoich gorączkowych maja- 
czeń, pońieważ nowa Albania, to nie 
Albania 1924 roku, ponieważ Albania 
nie jest samotna na świecie i ma po- 
tężnych i niezłomnych przyjaciół i so 
juszników, którzy obronią wolność 
i niepodległość małych narodów. 
Związek Radziecki jest gwarancja 
niepodległości naszego kraju“, 

Pomoc Związku Radzieckiego po 
zwoliła Albanij pomyślnie realizo- 
wać pierwszy dwuietni pian gospo- 
darczy. W pierwszym roku realiza= 
cji planu — 1949 — cdbudowano 
wszystkie zakłady przemysłowe, zni 
szczone w czasie faszystowskiej oku 
pacji i zbudowano szereg rowycą, 
np.: wielkie elektrocentrale w Bilisz 
cie.i Ersebe, wielkie tariakj paro- 
we, fabryki przemysłu chemiczne- 
go. skórzanego, włókienniczego, ma- 
teriałów budowlanych, tytoniowego. 
Stworzono nieznane w Albanii ga- 


łęzie przemysłu. Wydajność przemy 
słu Ludowej Albanii w pórównańiu 
z przedwojenną wzrosła przeciętnie 
o 280 proc, a w. -niektórych gałę= 
ziach, jak np. w przemiyśle sxórza= 
no - obuwniczym o 717 proc. a w lës 
nym nawet o 1644 proc. Uruchomiono 
szereg kopalni węgla, rud miedzi i 
chromu. Rozwija się budownictwo 
mieszkaniowe, Podnosi się rolńice 
two w oparciu 6 spółdzielczość pro+ 
dukcyjną. Jednocześnie z rozwojem: 
życia gospodarczego — rozwiją się 
ruch umysłowy i kulturalny. Wyyo 
wiedziano zdecydowaną walkę anal 
fabetyżmowi. Cały kraj pokryła ge- 
sta sieć szkół podstawowych i zawo 
dowych. Do najdalszych wsi gór- 
skich docierają kina objazdowe i ze 
społy artystyczne, kształcone w.pań 
stwowej szkole artystycznej w Tira- 
nie, Wielkie osiągnięcia małej Alba 
nii są wyraźnym przykiadem tego, 
do czego jest zdolny lud wyzwolony 
z jarzma kapitalizmu, 


* * 
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Tak okrzepłe i wzmocnione poli: 
tycznie | gospodarczo państwa de- 


| mekracji ludowej z nadzieją i wiarą 


wstępują w nowy rok, w którym w 
oparciu o pomoc i doświadczenia po 
tężnego Związku Radzieckiego, bę- 
dą kłaść fundamenty ustroju spra- 
wiedliwości społecznej — Socjaliz= 


mu, 
LM — L, R, 
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